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Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połu- 
dniu z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Nuner pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 bal., 
pocztą I6 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
uliza Uzarnieckiego l. 12. —- Ekspedycya miejscowa 
w Agoncyi dzienników St. Sokałowskiego* Pasaż 
Hausmanna |. 9. — Listy należy frankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 

Telefon Redakcyi nr. 8. 
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l Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 32 K. późroacznie I§ K, kwartal- 
| nie 8 K., miesięcznie 2 K. 70 h. -— W miejseu: rocznie 24 K., późrccznie 12 K., kwar- 
| talnie 6 K, miesięcznie 2 K. — Prenumerata zagraniezna: W Niemczech 3 K. 
|| 20 h. miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 K. 80 b. miesięcznie. 


| 


„Przewodnik naukowy i literacki“, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają cało- 
| i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 styeznia do końca czerwca 
lub od 1 lipea do końca grudnia, ćwieróroczii i wiesięezni za dopłatą pierwsi I K. 50 i., drudzy 60 h. 


„Przewodnik“ prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


CZĘŚĆ URZĘBOWA 


P. Minister sprawiedliwości zamianował 
sędziego powiatowego Jana Stefanowieza 
w Wyżnicy sekretarzem sądowym w Czer- 
niowcach. 


O. k. wyższy Sąd krajowy w Krakowie 
przeniósł prowadzącego księgi gruntowe przy 
sądzie obwodowym w Nowym Sączu, Adolfa 
Lekczyńskiego w tym samym charakte- 
rze służbowym do Krakowa i zamianował ofi- 
cyala kancelaryjnego przy wyższym sądzie 
krajowym Cyryla Tchórzewskiego pro- 
wadzącym księgi gruntowe przy sądzie kra- 
jowym w Krakowie, a starszego oficyała kance- 
laryjnego przy sądzie obwodowym w No- 
wym Sączu Antoniego Obtułowicza prowa- 
dzącym księgi gruntowe przy tymże sądzie 
obwodowym. 


CZĘŚĆ WIEURZĘDOWA 


Lwów, 2 marca. 


W dniu wczorajszym odbyło się pierwsze 
posiedzenie rady generalnej Banku austro- 
węgierskiego pod przewodnictwem nowego 
gubernatora dr. Leona Bilińskiego. JK. dr. 
Biliński wygłosił przy tej sposobności dluższe 
przemówienie, które można uważać za pro- 
grumowe przemówienie nowego gubernatora. 
Mowca zaznaczył przedewszystkiem, że pozy- 
cya gubernatora Banku została zmienioną 
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XXVI. 
(Ciąg dalszy). 


Runowski wysoki, tęgi, przystojny bru- 
net, wyglądał jak wielki pan, w obec szczu- 
płego, niezręcznego szwagra. Szpeciła go tylko 
pewna ociężałość ruchów i apatya ładnej 
twarzy, 


„, — Wiesz, Ludwika i mi 
pięć podłotów.... A ty wrak, Pa 
— Wyszedłem zupełnie z wprawy. 

— Ja widziałem dużo kaczek na na- 
szym stawie w Borownicy; może zapolujesz, 
Julku? 

— W tym celu wziąłem dubeltówkę i 
psa; spróbuję szczęścia rano. 

Pan Strauchfeld oglądał się niespokoj. 
Nie na stygnącą wazę i na drzwi. Spostrzegł 
to szwagier i rzekł, śmiejąc się: | | | 

— Uspokój się, Maurycy: twoja siostra 
ubiera się dość długo; przyzwyczaiłem się już 

AŻ Py 

— Ale po co się stroi do familii? 
Mogę cię objaśnić. 

— No? l 

| — (hee zabłysnąć strojem przed Ludwi- 
kiem i twoją żoną. 

— To nie ma sensu. 


| przez wprowadzenie prawa veto do statutu. 
| W nowej radzie generalnej widzimy też wy- 
raz równorzędności (Paritat) obu połów Mo- 
narchii, o którą tak silna toczyła się walka. 
Jestem przekonany — mówił JE, dr. Bliń- 
ski — że głosy w radzie generalnej grupo- 
wać się będą tylko według rzeczowych po- 
wodów. Zdanie moje opieram na rzekonaniu, 
że głów:iym celem Banku austro - węgierskiego 
nie jest -- jak fałszywie często sądzą — 
udzielanie szerokiego kredytu, aie regulowanie 
cyrkulacyi pieniężnej. — Mowcea wyrazil na- 
dzieję, że nowy statut przyczyni się do tego, 
iż Bank w obn połowach Monarchii oddawać 
będzie równomierne usługi, jednakowo będzie 
użyteczny. Polityka bankowa w sprawie stopy 
procentowej i dewiz będzie się liczyła prze- 
zornie z danymi stosunkami. Sa już w toku 
także przygotowania do podjęcia wypłat w 
gotówce i może jeszcze w ciągu urzędowania 
mowcy przyjdzie do spełnienia tego zadania, 
wskutek czego Rząd zwróci się do Banku o jego 
opinię. W sprawie podjęcia wypłat w go- 
tówce mowca ostrzegałby zarówno przed zby- 
tnim pesymizmem, jak tez przed optymizmem, 
który dla pewnoszi złotej monety chciałby 
narazić równowagę tej waluty. Niektóre wro- 
gie organa podniosły przeciwko imowcy po- 
dejrzenie, iż bylhy ssioanym rozszerzyć kre- 
dyt na korzyść jednego kraju i jednej klasy 
ludności. Nis znam co do mojej osoby — 
mówił dr. Biliński — podwójnej miary dla 
moralności publicznej i dla moralności pry- 
watnej, a w mojem urzędowaniu podwójnej 
miary dla ludzi i krajów. 

Mowca mniema jednakże w każdym ra- 
zie, że w miarę rzeczywistej wartości kredy- 
towej w obu państwach. a także we wszystkich 
krajach do tych państw należących, wszyscy, 
którzy domagają się kredytu, jedną miarą 
traktowani być winni; we wszystkiech krajach zaś 
równomiernie wszystkie gałęzie zarobkowania 
i wszystkie koła ludności. Zadaniem guberna- 
tora będzie w kredytowych sprawach tylko 
nadzór, właściwie zaś zajmować się nim bedą 
obie dyrekcye oraz dyrektorowie filij. Będzie 


00 2000 


— Zgadzam się z tobą — zaśmiał się 
pan Juliusz, j 

Wreszcie weszły panie. Istotnie pani! 
Emma siadła do stołu w modnej, futarowej, | 
lekko wyciętej sukni, wyświeżona i uśmie- | 
chnięta. 

Rozmowa błąkała się po różnych przed- 
miotach, wreszeie brat zapytał : j 

— Emmo, czy mama zdrowa ? 

— Zdrowa i kazała was oboje uściskać 
ucałować, zwłaszcza ciebie, Karoleiu. 


co mówiła ? 


| 

| 

Chciała dać jakieś przepisy na pier- 
niki, nie wzięłam z zasady. 

Z jakiej? — spytała pani Karolina. 

— Zadnych komisów i protegowanych 
nie przyjinuję od czasu mego zamążpójścia. 

Pani Karolina spojrzała na męża, który 
zmieszał się lekko i rzekł: 

, — Powiedz mi, Emmo, co robisz, jak 
ci ojciec przyszle kogoś i koniecznie prosi 
o przyjęcie? 

— Odrmmawiam. 

— Tegoby jeszcze brakowało — dodał 
pan Bunowski — abym przyjmował ego! 
pachciarzy; co za wiele, to za wiele! f 

— Po chwili milczenia odezwała się pani 
Emma: 

— Szczęśliwa jesteś, Karolciu, że masz 
tak blizko krewnych; nasi mieszkają daleko. 
R — Istotnie, ucieszyłam się bardzo z przy- 
| Jazdu cioci. 


| — No, i Ludwika — uzupełnił pan Ru- 
nowski. 
— To już ja więcej, aniżeli moja żona — 
zawołał pan Strauchfeld. 
— ly? — spytał: i Emma zdzi- 
W a a 
— Ju. Mam z kim rozmawiać o książ- 
| kach, elektryczności... i 


— Jeszcze ci ta nauka nie wywietrzała 
'z głowy? — zaśmiał się szwagier. 
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Jednorazowa inseraty obliczają się po i4 hbal., 
kilkorazowe po (2 hal. od miejsca 1 wiersza miarą 
petitową, ogłoszenia zaś tabełaryczno I liczbowe po 
20 hai. od jednego wiersza miary petitowej. 

Ogłoszenia osób i z.kładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Asencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna | 9.; we Francy. 
w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama, Boule- 
vard Raspail Nr. 105 bis. 


więc baczył na to, aby filie zaopatrzone były | liński bronił swego przekonania przeciw 


w dzielne i znające stosunki organy urzę- | 


dnicze. 

W końcu mowca wspomniał o ciężkiej 
walce, jaka poprzedziła nową orzanizacyę ban- 
kową. Zarzucano nawet twórcom tej organi- 
zacji, iż wlaściwie bank zdezorganizowali, Prze- 
ciwko temu mówca zastrzega, się. Obzeny za- 
rząd Banku stwierdzi swą działalności, że za- 
rzuty te są zupełnie bezpodstawne. Mowca — 
jakkolwiek jest tu organem rządowym — po- 
czuwa się również do obowiazku bronić inte- 
sów akcyonaryuszów banku, którzy bez żŻa- 
dnego uznania ponieśli tak ciężkie ofiary. 

Mowa JH. dr. Bilińskiego wywarła 
w Radzie generalnej jak najlepsze wrażenie. 

Mianowanie dr. Bilińskiego guberuato- 
rem Banku austro-węgierskiego — czytamy 
w budapeszteńskim liście w Politische Cor- 
respondenz — powitane zostało także w węgier- 
skich kołach rządowych z niepodzielnen za- 
dowoleniem. Były Minister skarbu, który w 
wybitnej mierze współdziałał przy układaniu 
nowego statutu, jest niezawodnie najbardziej 
powolanym do tego, aby stać na czele prac 
nad praktycznem urzoczywistnieniem statutu 
tego. Dr. Biliński odznacza się w wysokim 
stopniu bystrym i szerokim pogiądem oraz 
umiejętnością rzeczowego traktowania spraw. 
Ponieważ jako polityk celował rozległością 
widuokręgów, przeto niejednemu przychodzi 
z trudnością oddać ze swego partyjnego sia- 
nowiska słuszność jego zapatrywaniom, A Z 
tego też powodu namiętności partyjne współ- 
dzialanie jego przy tworzeniu nowego statutu 
czynily niejednokrotnie przed:niotem gwałto- 
wnych ataków. Ze strony nieprzejednanej i 
kierującej się uprzedzeniatmi podejrzywano też 
bardzo odnowienie przezeń parytetyczności 
Banku na Węgrzech. To formalne rozwinię- 
cie organizacył Banku w duchu dualistycznym 
przedstawiano jako materyalne pokrzywdzenie 
Austryj, które przeto nie może obejść się bez 
ujemnego oddziałania nawet na siłę i soli- 
dność Banku emisyjnego. lem wyżej jednak 
należy cenić cywilną odwage, z jaką dr. Bi- 


— Gdyby nie ona, 
? 


|  — Hm... To prawda, bo nie polujesz, 
nie pijesz, nie grasz w karty... Zajmuj się 
więc swoją elektryczn ścią. i 

Z kolei zeszła rozmowa na budującą się 
ochronkę. Pani Emma. śmiejąc się głośno, 
zawołała : 
| — Ależ to myśl godna pensyonarki albo 
siostry miłosier izia ! r 

— Zdaniem mojem ochronka jest po- 
trzebna w każdej wsi — powiedziała poważnie 
pani Karolina. 

—- Mnie nie namówisz do tego, Karol- 
ciu. Ja daję jałraużny, jak to czyniły dawne 
Polki, ale nigdy nie wprowadzę emancypa- 
cyjnej nowości. 

— Emmo, ostrożnie! Ohlopi to słaba 
strona mojej żony — żartował brat. 

— Wkrótce rozczaruje się kuzynka — 
rzekł pan Runowski — bo jak mówi przysło- 
wie: „Smaruj chłopa miodem, on zawsze chło- 
pem będzie." 

Po obiedzie całe towarzystwo wybierało 
się do ogrodu, i paniom pokojówka Zuzia po- 
daw ia żądane rękawiczki i parasolki. 

Gdy wyszli. pan Ranowski, idąc z gc- 
spodarzem za gośćmi, zwolnił kroku i spytał 
cicho, mrugającć okiem figlarnie : 

— Ta pokojóweczka ładna? Co? 

= LŚ 

— Nie udawaj naiwnego! Tu twoja. 
A, Zuzia! Dość ładna. 

— Umizgasz się? 

— Nie, przecież jestem żonaty. 

— Wiesz, Maurycy, ty jesteś zabawny! 
Jakto? Nawet kobiety nie interesują ciebie ? 

— Nie. 

„ ..— Chyba żywcem do nieba pójdziesz — 
śmiał się głośno pan Juliusz, i wkrótce złą- 
czyli się z towarzystwem. 

Pani Emma w czasie przechadzki zwra- 
cala się bardzo często do pana Balińskiego : 


co robiłbym na 


| 


wszystkim atakom. Nie można przecież za wa- 
runek patryotyzmu austryackiego uważać u- 
porczywej negacyi uprawnionych żądań Wę- 
gier! Można być pewnym, że działalność no- 
wego gubernatora będzie najświetniejszem od- 
parciem wszystkich oskarżeń, podnoszonych 
przeciw nowemu statutowi. Dr. Biliński spel- 
nił jaż jeden z najpierwszych warunków sku- 
tecznej działalnosci na stanowisku kierowni- 
ka wspólnego Instytutu emisyjnego : posiada 
w równej mierze zaufanie Rządów obu Państw. 
Dotychczasowa zaszezytna praca publiczna nowe- 
go gubernatora zjednała mu łaskę Monarchy a 
darzony zaufaniem wszystkich czynników, o- 
beeny kierownik wspólnego Banku emisyj- 
nego rozwinie niewątpliwie skuteczną działal- 
ność w duchu prawdziwego dualizmu, któ- 
rym to duchem dotychczas zawsze okazywał 
się przejęty. 
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Mk Krajowe] Rady szkolnej, 
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C. k. Rada szkolna krajowa uchwaliła 
na posiedzeniu dnia 26 lutego b. r.: 

Wyrazić uznanie za długoletnią i sku- 
tezną pracę w zawodzie nauczycielskim przy 
sposobności przeniesienia w stan spoczynku: 
Janowi Kosmanowi, dyrektorowi szkoły wy- 
działowej męskiej w Nowym Sączu; Łuka- 
szowi Zwierkowskiemn, dyrektorowi szkoły 
pospolitej im. św. Maryi Magdaleny we Lwo- 
wie i Mateuszowi Bieleekiemu, nauczycielowi 
l-kl. szkoły w Bielanach; 

zatwierdzić wybór: 
dra Karola Benoniego na zastępcę przewo: 
dniczącego ©. k. Rady szkolnej okręgowej w 
Tarnowie; dra Leonarda Tarnawskiego na de- 
legata Rady gminnej do e. k. Rady szkolnej 
okręgowej w Przemyślu; dra Adolfa Die- 
iziusa na delegata Rady gminnej do ce. k. 


to prosiła o zerwanie kwiatu szczególnego, to 
znów podnosiła kamyczki z ziemi, żądając od 
niego wyjaśnień geologicznych, to propono- 
wala grę w „lawn-tennis“ lub „krokieta,“ aż 
wreszcie zauważył to pan Strauchfeld i rzekł 
szeptem : 

— Julku, ty nie jesteś zazdrosny ? 

— Q kogo? — zdziwił się. 

— Emma zajęła się Ludwikiem; czy 
nie widzisz ? 

Zaledwie spojrzał, zrobił obojętny ruch 
ręką i odpowiedział niedbale : 

— To zwykła rzecz. 

— I ty pozwalasz na to? 

— Z początku drażniło mnie jej postę- 
powanie, ale teraz wiem, że kokietuje na zi- 
mno. Taka dobra zabawa, jak każda inna — 
ziewnął i kończył: — Pójdę się przedrzemać ; 
szkoda, że nie grasz winta. 

Pani Emma poszła z bratem i panem 
Balińskiim obejrzeć pracownię, a pani Karo- 
lina, wydawszy rozporządzenie służbie, przy- 
szła do siedzącej na werendzie ciotki, py- 
tając : 

— Nie ma Emmy ? 

Nie. 
Ciociu, czy ona ładna ? 

— Dosyć. Ona może się podobać: żywa, 
FoZmIowna.,.. 

— A! jeśli Ludwikowi się podoba, to 
winszuję gustu. I jacy ci mężezyźni naiwni, 
próżni ! — mówiła podrażniona. 

— Dlaczego, Karolciu ? i NE 

— Jestem pewna, że Ludwikowi się 
zdaje, iż on jej się podobał, a ona każdego 
tak kokietuje. 

— Istotnie zanadto zajmowała się Lu- 
dwikiem, ale spostrzegłam, że go to męczy. 

— Tak?.. Nie zauważyłam tego, a zre- 
sztą wszystko mi jedno.... Nareszcie wracają... 
I jak ją zabawić? 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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zimierza Witosławskiego na delegata Rady 
gminnej do c. k. Rady szkolnej okręgowej 
w Kołomyi; dra Włodzimierza Maciulskiego 
na delegata Rady gminnej do e. k. Rady 
szkolnej okręgowej w Żółkwi; Leonarda Woj- 
narowskiego, nauczyciela kierującego 5-klaso- 
wej szkoły mieszanej w Bohorodezanach, na 
reprezentanta zawodu nauczycielskiego do e. k. 
Rady szkolnej okręgowej w Bohorodczanach ; 
ks. Antoniego Wilezkiewieza i Jakóba Boj- 
kę na delegatów Rady powiatowej do e. k. 
Rady szkolnej okręgowej w Dąbrowie; Hir- 
scha Lówenstarka na reprezentanta religii 
izraelickiej do e. k. Rady szkolnej okręgo- 
wej w Dąbrowie. 

powołać Franciszka Bogusiawicza, tym- 
czasowego nauczyciela kierującego 5-klaso- 
wej szkoły żeńskiej w Rudkach na reprezen- 
tanta zawodu nauczycielskiego do c. k. Rady 
szkolnej okręgowej w Rudkach; 

zamianować: Józefa Deckera nauczycie- 
lem kierującym 5-klasowej szkoły męskiej w 
Lisku; Karola Madeja nauczycielem kieru- 
jącym, a Zofię Madejową nauczycielką młod- 
szą 2-klasowej szkoły w Wiśniczu starym; 
Maryę Warmską nauczycielką młodszą 5-kla- 
sowej szkoły żeńskiej w Lisku; ks. Ludwika 
Szula katechetą rzym. kat. 6-klasowej szkoły 
żeńskiej i ks. Włodzimierza Soniewiekiego 
katechetą gr. kat. 6-klasowej szkoły męskiej 
w Trembowli; Maryę Nowikównę nauczyciel- 
ką młodszą 2-klasowej szkoły w Korczynie; 
Julię Kraussównę nauczycielką młodszą 2- 
klasowej szkoły w Porębie spytkowskiej; Sta- 
nisławę Oleksowową nauczycielką młodszą 2- 
klasowej szkoły w Nowicy; Wawrzyńca SŚwię- 
sa nauczycielem młodszym 2-klasowej szkoły 
w Lipnicy wielkiej. 

Nauczycielami kierującymi szkół 2-kla- 
sowych: Jana Benescha w Dziewiętnikach; 
Józefa Stiasnego w Radczy; Michała Salekie- 
wicza w Hadyńkowcach; (Grzegorza Olekso- 
wa w Nowiey; Wincentego FElektorowicza w 
Dobrowlanach ; Michała Grorczycę w Mystko- 
wie; Aleksandra Gadowskiego w Laskowej; 
Seweryna Kisielewskiego w Jaśliskach; Ste- 
fana Szaraburę w Ostrowie; Karola Schreyera 
w Piaskach; Leopolda Szafrańskiego w No- 
wotańcu. 


Nauczycielami i nauczycielkami szkół 1- 
-klasowych: Leontynę Czepielównę w Pomo- 
niętach, Wojciecha Stanulę w Odporyszowie; 
Wilhelma Łubkowskiego w Wydynowie; Ja- 
na Łukawskiego w Tatarach; Michała Giomuł- 
kę w Siedliskach; Romana Nowaka w Nie- 
bocku; Bronigławę Zielińska w Malinówce; 
Cyryla Bierzeckiego w Łobozwi; Willielminę 
Łozińską w Myszkowie; Eugenię Wywiórską 
w Kruszelnicy; Jana Winnickiego w Styna 
wie; Maryę Piotrowską w Borku fałęckim; 
Maryę Kusznierównę w Hołowczyńcach; Adol- 
fa Fuchsa w Podhorcach; Feliksa Chodkie- 
wicza w Wulce turebskiej; Adama Fronia w 
Humniskach; Maryę Fulińską w  Jazienicy 
ruskiej; Sozonta Lewickiego w Suchrowie; 
Mikołaja Korola w Mołodyńczu; Jana Zubala 
w Sadzawee; Ludwikę Gajewską w Hujsku; 
Stanisława Czernikowskiego w Petrance; Ja- 
na Tabaczka w Młodowie; Bazylego Ładę w 
Derewlanach; Eustachego Męcińskiego w Ba- 
rańczycach; Cyryla Romacha w Kuropatni- 
kach; Jana Kostyszyna w Teofipólee; Bazy- 


lego Żygę w Więckowicach; Jana Nowaka 
w Jodłowej górnej. 
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Rada Państwa. 


O E A A aaa aa) 


(Telegraficzne sprawozdanie 2 posiedzenia 
Teby posłów Rady państwa w dniu 1 mar- 
ca b. r.). 


Wiedeń, 2 marca. 


Na wczorajszem posiedzeniu Izby po- 
stów, przed przystąpieniem do porzadku dzien- 
nego, wniósł między innemi pos. Stapiński in- 
terpełacyę po pierwsze: w sprawie praktyk konfi- 
skacyjnych w Galieyi; po drugie: w sprawie za- 
nieczyszczania rzek przez trujące odpływy z 
fabryk; po trzecie: w sprawie rzekomego 
zniesienia istniejącej ustawy gminnej w po- 
wiecie wielickim. 

Poseł Taniaczkiewicz interpelował w 
przedmiocie podwyższenia kongruy dla księży 
ruskich. 

W dalszym ciągu posiedzenia, jak wia- 
domo już z wczorajszej depeszy, przystąpiono 
do dyskusyi nad programem rządowym, przy- 
czem pierwszy zabrał głos p. Grabmayr. 
W dłnższem przemówieniu oświadczył on, że 
jako fakt znamienny należy powitać, iż obie 
strony, spór wiodące, zdołały obradować nad 
kwestyą narodowościową, co dotychczas było 
niemożliwe. Wiernokonstytucyjna wielka wła- 
sność dokłada również starań około załatwie- 
nia sporu narodowościowego. Program Rządn 
po prostu zmusza Izbę do działalności pozy- 
tywnej, jeśli parlarnent i teraz jeszcze pozo- 
stanie bezczynnym, to sam będzie musiał po- 
nosić za to odpowiedzialność. Rząd zapowiada 
wprowadzenie bardzo doniosłych reform eko- 
nomicznych. Od załatwienia sporu czesko-nie- 
mieckiego zależy byt parlamentu, 

Z kolei przemawiał poseł młodoczoski 
Placek. Wyraża się bardzo sceptycznie o 
programie rządowym. Rząd powinien przede- 
wszystkiem postarać się o przeprowadzenie 
równouprawnienia narodowościowego. Mowea 
zaznacza, że program narodowościowy Niemców 
wykazuje pewne sprzeczności; w ogóle mow- 
ca zarzuca Niemeom brak konsekwencyi i 
moralności publicznej. Młodoczesi są zasadni- 
czo przeciwnikami obstrukcyi, jednakże obe- 
ena ich obstrukcya ma być odpowiedzią na 
obstrukcyę niemiecką. Czesi przyznają, że 
zniszczenie parlamentu centralnego pogorszyło 
by sytuacyę ich narodu, ale inaczej postępo- 
wać nie mogą i nie zadowolnią się samemi 
przyrzeczeniami. Z tego powodu na uprzejme 
zaproszenie P. Prezydenta Ministrów mają 
tylko jedną odpowiedź: nie. 

Poseł Pergelt oświadcza, że Rząd z 
największą objektywnością powinien przystą- 
pić do rozwiązania kwestyi narodowościowej, 
a nie pozostawiać załatwienia tego sporu roz- 
namiętnionym stronnietwom. Rząd powinien 
sam energicznie akcyą pojednawczą kierować. 

Poseł Prade przyjmuje oświadczenie 
P. Prezydenta Ministrów, że gabinet jego nie 
jest Rządem partyjnym, chętnie do wiadomo 
ści. Stronnictwo mowey zajmuje w obec no 
wego Rządu stanowisko objektywne — wy- 


raża nadzieję, że Rząd z całą energią przy- 
stąpi do rozwiązania kwestyli narodowościo- 
wej, obstaje wszakże bezwarunkowo przy 
tem, aby język niemiecki był ogłoszony jako 
język państwowy. 

Poseł Mikolaj Wassilko (Rusin z 

Bukowiny) wita program rządowy z radością, 
wyraża uznanie postanowieniu Rządu, aby w 
walce między Czechami i Niemeami odegrać 
rolę pośreduika i żąda, aby wszystkie sło- 
wianskie narodowości mogły autonomicznie 
swojemi sprawami zarządzać, Mowca wytacza 
liczne skargi z powodu upośledzenia Rusinów 
na Bukowinie, wita z zadowoleniem oświad- 
czenie P. Prezydenta Ministrów o zamierzo- 
nem uwzględnieniu kulturnych i ekonomi- 
cznych potrzeb ludności i wyraża nadzieję, 
że naród ruski nie rozczaruje się w zaufaniu 
do obecnego Rządu. 

Na tem rozprawę przerwano i przystą- 
piono do obrad nad wnioskiem nagłym po- 
słą Dworzaka, postawionym jeszeze na 
poprzedniej sesyi w sprawie zniesienia pa- 
tentu policyjnego z roku 1854. Poseł Dwo- 
rzak w dłuższej mowie uzasadniał nagłość 
wniosku. 

P. Prezydent Ministrów dr. Koerber 
przyznał imieniem Rządu, że ustawodawstwo 
policyjne wymaga pewnych reform, odpo- 
wiadających duchowi czasu. Rozpoczęto już 
w tym przedmiocie prace przedwstępne, któ- 
re jednak jeszcze nie są ukończone. Zniosie- 
nie patentu może tylko nastąpić w drodze 
ustawy, a nie drogą rozporządzenia. Tylko 
nowa ustawa może wejść w życie w miejsce 
patentu obeenego. Rząd dołoży starań aby 
dotyczące prace jak majrychlej ukończyć. — 
(Oklaski). 

Potem obrady przerwano. 

Poseł Wolf uskarża się, że w żadnej 
komisyi grupa Schóneretowców nie ma swoich 
przedstawicieli; wnosi tedy, aby do komisyi 
socyalno-politycznej powołano wszystkich wnio- 
skodawców, którzy wystąpili z wnioszami na- 
głymi w sprawie strejku górników. Zmodyf- 
kowany następnie przez posła Wolfa wnio- 
sek, aby koimisyę socyalno-polityczną wzmo- 
enić 8 członkami — ogromną większością 
głosów odrzucono. Głosowali za tym wnio- 
skiem tylko Sehónererowcy i niemiecka par- 
tya ludowa. 

Następnie uchwalono bez pierwszego 
czytania przekazać komisyi kolejowej wszy- 
stkie wniesione przez Rząd przedłożenia ty- 
czące się budowy nowych linii kolejowych 

Następne posiedzenie odbędzie się dzi- 
siaj o godzinie 8 po południu. 


Z ksómisyj i klubów parlamentarnych 


(Telegram). 
Wiedeń, 2 marca. 


Socyalno-polityczna komisya 
Izby deputowanych obradowała wczoraj wie- 
czotem nad nagłymi wnioskami w sprawie 
położenia górników węglowych i bezrobocia 
i wybrała subkomitet dla narady nad skró- 
ceniem czasu pracy dziennej. Subkomitet u- 
chwalił przesłuchać 24 rzeczoznawców a to 
zarówno Z grona przedsiębiorców jak robotni- 


L LITERATURY ZAGRANICZNEJ. 


(La femne nouvelle par Paul et Victor 
Margueritte). 


XV. 
(Ciąg dalszy). 


NPD 


Dnia tego po śniadaniu, gdy pani Du- 
gast przebierała się na posiedzenie portreto 
we, które odbywało się o trzeciej godzinie, 
Helena, sama w salonie, wzięła do rąk ksią- 
żkę „Szkice Emersona“, które już od miesią- 
ca czytała i skończyć nie miała czasu; ale i 
dziś czytać nie mogla; myśli jej odbiegały 
do tylko eo przebytych wrażeń na porannej 
wizycie. 

Jakież to pouczające, jak wzniosłe przy- 
kłady przedstawiały życia skromne, ale pra- 
cowite, takiej Ludwiki Guilbert i Gabryeli Du- 
val! Jedna w nieustannej walce o utrzyma- 
nie ludzi przy życiu, druga poświęcająca wszy- 
stkie swoje siły na oświecania młodych umy- 
słów. Biedna Gabryela, walka ją wyczerpała! 
pokutowała teraz za długie lata pracy nad 
siły do potrzebnych egzaminów. Nadto ciężka 
praca, do której, Helena czuła, że kobieta ży- 
jąca w dzisiejszych warunkach i stopniu wy- 
kształcenia, jeszcze nie dorosła. Była to nie- 
tylko walka o byt, ale często walka przeciw 
mężczyznom. 


dnia związki małżeńskie. Nawet bezintereso- 
wny mężczyzna, co rzadziej się zdarza, waha 
się najczęściej i opóźnia tę chwilę, przerażo- 
ny obowiązkami, które warunki ekonomiczne, 
zamiłowanie komfortu, rozwielmożnienie ta- 
niego zbytku, czyni coraz cięższemi do znie- 
sienia. Obawia się dzielić skromne swoje do- 
chody z towarzyszką. w której może wycho- 
wanie rozwinęło kosztowniejszs wymagania, 
niż u niego samego. W klasie robotniczej, 
trudności, jakiemi prawo otacza związki mał- 
żeńskie, czyni je jeszeze rzadszymi: świat 
wielkim krokiem dąży do wolnych związków. 
A jednak Helena czuła to dobrze, iż 
prawdziwą rolą t powołaniem kobiety jest 
być żoną i matką. W małżeństwie widziała 
wieczną i jedyna podstawę rodziny i społe- 
czeństwa; trzeba tylko było wlać nowego du- 
cha w tę instytucyę, która znajdowała się w 
stadyum zanikania, ożywić ją. Do bogatych 
to należało, aby małżeństwo zamiast, żeby 
miało zostać kwestya interesu lub konwenan- 
su, stalo się rzeczywiście tem, czem być po- 
winno, dowolnym związkiem dwóch młodych 
istot, dwóch woli na ślnierć i życie, a prze 
dewszystkiem na tworzenie nowych istol, 
w którychby się odrodziło to, co w nich jest 
| najlepszego, najszlachetniejszego. Do boga- 
|tych należy ułatwić życia biednym, ułatwić 
jo le można związki małżeńskie, aby mogli 
znaleść możność spokojnego żxcia i szacunek 
dla siebie samych. A wtedy wszyscy razem, 
ubodzy i bogaci, powinni się starać, żeby mał- 
żeństwo nie było dla nich błotnistą drogą, 
ale gościńcem, na którym idzie się wa dwo- 
je, dzięki umowie zawartej na podstawie 
przekonania, jak swobodni towarzysze, ale nie 
jak galernicy, przykuci do jednego łańcucha. 
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ków, którzy mają być zaproszeni z różnye 
rewirów, objętych bezrobociem. 

Komisya wojskowa Izby depnio- 
wanym obradowała wczoraj nad ustawą o 
kontyngencie rokruta. Dep. Stolberg wniósł o 
zamknięcie dyskusyi, na co komisya zgodziła 
się. Resztę posiedzenia wypełniła mowa dep. 
Langa. Do głosu zapisanych jest jeszcze 12 
moweów. Następne posiedzenie dziś przed po- 
ładniem. 

Komisya 
nad zmienioną przez Izbę panów ustawą u- 
walniającą od podatku rentowego obligacye 
kraj. To .arzystw ziemskich kredytowych i 
po dłuższej dyskusyi przyjęła ustawę w pier- 
wotnej redakcyi, uchwalonej przez Izbę depu- 
towanych. 

Klub konserwatywnej wielkiej 
posiadłości pozostawił wedle wydanego 
komunikatu w zawieszeniu desyzyę w sprawie 
wyboru pierwszego wiceprezydenta Izby dep. 
Ostateczną w tej mierze decycyę ma powziąć 
komitet wykonawczy prawicy; klub uchwalił 
głosować za ustawą o kontyngencie rekruta. 
jako sprawą nieposiadającą politycznego zna- 
czenia, Dalej uehwalił klub nie brać udziału 
w dyskusyi nad dsklaracyą rządową, nato- 
miast zaznaczyć w toku obrad, że klub gotów 
jest popierać z całym naciskiem  przedewszy - 
stkiem ekonomiezny program Rządu. 

Klub katolickiegostronnietwa 
ludowego uchwalił na wczorajszem posie- 
dzeniu, odbytem pod przewodnictwem preze 
sa dr. Kathreiua, nie brać udzialu w obra- 
dach nad dsklaracyą rządową Klub zastrze- 
gając sobie przestrzeganie w jak najszerszych 
rozmiarach wszystkich punktów swojego pro- 
gramu, gotów jest popierać Rząd z całym na- 
ciskiem w jego usilowaniach, zmierzających 
kn temu, aby uczynić pulameni napowrót 


| 
| 
dolnym do produktywnej pracy. 


h 


podatkowa obradowała 


Jak donosi F'remdenblatt klub sto- 
wieńców  uenwalił głosować przeciwko 
kandydaturze Pradego na pierwszego wiespro- 
zydenta Izby. i 


KORESPONDENCYE 


Rzym, d. 25 lutego. 


(Karnawał rzymski. — Przyjęcia w ambasa- 

dach, — Hmigracya jako kwestya paląca. — 

Rocznica Giordana Bruno. — Wiadomości po- 
toczne). 


Tegoroczny karnawał rzyinski, jego zą- 
pusty, zeszły sięz trzechsetletnią rocznicą spa- 
lenia na placu dei Fiori, wolnomyślnego mni- 
cha Giordan Brano. Istniał bowiem zwyczaj, 
uświęcony tradycyą, że właśnie w czasie kar- 
nawalu, odbywały się i to publicznie, ekze- 
kucye skazańców, niewiem doprawdy czy dla- 
tego, aby ludkowi rzymskiemu dać widowi- 
sko, „circenses“ — czy też widokiem strasznej 
kary, ścięcia mieczera przez kata lub spale- 
niem na stosie, odwrócić jego uwagę od za- 
baw zapustnych. Dość, że od niepamiętnych 
czasów , tratono zbrodniarzy, w czasie za- 
pust, na Campo vaceino (dzisiejszen Forum 
Romanum) na placu dei Fiori, a nawet i na 


| A tymczasem, nim do tego dojdzie, 
trzeba, żeby kobieta mogła żyć! Ileż to trud- 
ności na każdym kroku, ile przesądów i u- 
przedzeń! Przytem, na każdym kroku spoty- 
kanie się z dziką i brutalną konkureneją 
mężczyzny! W takich chwilach z pewną sym- 
ipatyą, usprawiedliwiała pełną goryczy wrażli- 
! wość takiej Zofii Graetz, lub specyalne pro- 
| gramy miss Pelboom. 

Ale dla czegoź tak sprawiedliwa spra- 
wa bywa tak często psutą przez niczgrabną 
i niestosowną gorliwość 4 Pani Morchesne 
wystarczała, aby jednem słowom zaeutralizo- 
wać cierpliwe usiłowania takiej Miny. Jeżeli 
kobieta pragnie stać się rzeczywiście równą 
mężczyźnie, niech to mie będzie za pomocą 
uległego naśladownictwa ; niech pozostanie 
przedewszystkiem kobietą, nie abdykująe z 
żadnego ze swoich wrodzonych wdzięków. 
| Niechaj zamiast się starać u lawać niedoszłego 
| mężczyznę, nowa kobieta usiłuje być z wielu 
wzgledów podobną do dawnej. Helena my- 
ślała wraz m Miną, że trzeba usilnie sta- 
| rać się o to wszystko, co jest zgodne ze 
i sprawiedliwością, ale wystrzegać się pilnie 
Í tego, co jest przeciwne naturze. Trzeba, żeby 
| kobiety stworzyły w sobie nie formę nową, 
i ale duszę. 
| Potem, zwracając się ku sobie, myśląc 
i własnym losie, o doświadczenia, jakiem 
| 
| 
i 


było dla niej przejście z Vernićrem, zadawała 
sobie pytanie, jak ma urządzić swoje życie, 
spożytkować to, co czuła w sobie żywotnem. 
Przykłady pani Sassy, Miny porywały ją, wi- 
‘tata w nich prawdziwych apostołów. Ale w 
głębi jej istoty coś jej mówiło, że nie dorosła 
do podobnego dzieła poświęcenia i czystej ab- 
negacyi; w żyłach jej wrzał instynkt, który 


A przecież co roku więcej jest kobiet, | A wszystko to w interesie dzieci — bo He- | dziś z rana nie dawał jej spokoju, niepoha- 


które nia wychodzą zamąż. We Francji w 
klasie mieszczańskiej, kwestya posagu utru- 


| lena widziała dobrze, eo one cierpią, te ma- 
| leństwa, w źle dobranym związku. 


mowana potrzeba kochać i być kochaną a 
także i myśl, że mogła, tworząc ognisko do- 


mowe, spełnić obowiązek, do którego czuła się 
zdolną, ponieważ miała to szczęście, że była 
bogata i wogła wyjść zamąż według upo- 
dobania. 

Szelest jadwabnej sukni obudził ją z za- 
myślenia. Pani Dugast chodziła po pokoju. 
| przestawiając meble, poprawiając tu i owdzie 
kwiaty. 

— Wszystko gotowe — rzekła — Dor- 
moy może przyjść. 

Uprzejraa propozycya Dormoy, że stare 
jej rysy przeniesie na papier, oprócz zadowo- 
lenia Heleny, że będzie w posiadaniu dobrego 
portretu matki, pochlebiała także i pani Du- 
gast. Uważała inalarza zn człowieka praw- 
dziwie z dobrego towarzystwa i co dnia wy- 

|jnajdowała w nim nowe zalety, Od kilku dni 
| pani Dugast, prawie bezwiednie wypowiadala 
coraz pochlebniejsze o nim zdania; prześiado- 
wała ją jej wieczna mania; poszukiwania zię- 
| cia... P- rażka, jakiej doznała z Verniórem, nia 
| We jej wcale i dziwiła się czemu 
przedtem już o Dormoy nie myślała; zyskiwał 
rielo widywany często. Powodzenie wystawy 
podniosło jego znaczenie, a zresztą, jeżeli 
| można było wierzyć teimu co mówiono, po- 
dobno posiadał majątek — wiedziała to z do- 
brego zródła. 

— Co w nim lubię — to jego otwar- 
tość. Ma swój własny sposób patrzenia lu- 

i dziom w oczy. — Tacy ludzie nie znają kłam- 
stwa. - 

Tym razem uwaga przypadła do smaku 
Helenie, bo właśnie owa otwartość w jego 
mowie, ruchach i zachowanin najwięcej ja 
ujmowała. Ę 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Piazza del Popolo, przy wejściu do głównej 
arteryi Rzymu, ulicy Corso. Była to również 
sposobność, przy której prostytutki, schwytane 
na gorącym uczynku, były smagane pu- 
blicznie. i l 

Wszystko to mieszało się pospołu 4 We- 
sołością biało ubranych Pulcinellów, ugania- 
jących po ulieach, z eudownym doktorem 
objeżdżającym na wózku place miasta, z ko- 
lombinami, jednem słowem z temi „maschere“ 
włoskiemi, które nam, w je.ieni, wedlug za- 
powiedzi, przedstawić ina, w formie arty- 
stycznej muzykalnej, Piotr Mascagni. Osta- 
tnie dni zabaw poświęcone były rzucaniu kon- 
fettich gipsowych, bukiecików, świeczkom i 
wyścigom koni na Corso. 

Cudzoziemcy prybywający teraz do Rzy- 
mu, na czas karnawału, znają te rzeczy już 
tylko z opisów, czy opowiadań. Wprawdzie, 
w ciągu ostatnich kilku dni karnawału, uwi- 
jaja się jeszcze, w ponurym nieco blasku 
elektryczności oświecającej Corso,  śnieżni 
Puleinelle, najrozmaitsze maski w kostjumach 
wypożyczanych w sklepach, czy składach wię- 
cej lub mniej wyszerzanych ubrań maskara- 
dowych, ale zabawa straciła charakter popu- 
larny, powiem arystokratyczny, stała się — 
uliczną szopką. 

W większych teatrach za to, jak Co- 
stanzi, Politeama Adriano, na rozmaitych 
„vegliani*, t. j. maskaradach, widzi się nie- 
raz wspaniałe maskarady, urządzone z tym 
wykwintnym smakiem, który artystyczne Wło- 
chy cechuje. Trzy mianowicie maskarady 
przyjęły się i mają wielkie powodzenie tutaj, 
a wszystkie trzy odbywają się w wielkiej, b. 
pięknej sali teatru Costanzi: maskarada cy- 
klistów, Prasy i Towarzystwa Artystycznego. 

Amatorów sportu kołowego Rzym posiada 
co najmniej kilkanaście tysięcy, klub prasy 
urządza także wielki wieczór maskowy, który 
rywalizuje we wspaniałości z maskaradą, jaką 
urządza Stowarzyszenie rzyraskich malarzy i 
rzeźbiarzy, mające swoją siedzibę na Via Mar- 
gutta, Zwłaszeza dwie te ostatnie mają cechę 
wikwintną, arystokratyczną; najłepszym ma- 
skom ezy też grupom udzielane bywają nà- 
grody pieniężne. Tutaj więc defilują pochody 
historyczne, w strojach ścisle zastosowanych 
do epoki, czy z XV. wieku, czy z Cinque- 
cento (wiek XVI), czy też z czasów póżniej- 
szych aż do pasterek Ludwika XV. W tym 
roku widzieliśmy orszak Wiktoryi Oolonna, 
przyjaciółki Michała Anioła, wkraczający do 
Sali, grupy z czasów wczesnego odrodzenia 
i tym podobne, a że „Quo vadis" staje się 
tutaj coraz więcej popularnem, prawdopodo- 
bnie zobaczymy kiedyś bohaterów powieści 
H. Sienkiewicza: Nerona i Ligie, Viniciusza 
i Petroniusza w stosownem, archeologieznie 
ścisłem oddaniu i ugrupowaniu. Tymczasem 
zaś, jak mi mówią, w drugorzędnym tutej- 
szym teatrzyku Manzoni, danym będzie dra- 
mat (w ośmiu obrazach!) przerobiony z rzym- 
skiej powieści autora „Ogniem i mieczem“, 
a w drugim teatrze przygotowują to samo 
przedstawienie, n. b. w innej przeróbce, z 
muzyką melodramatyczną. f 

Istnieje zresztą w Rzymie kilkanaście 
towarzystw amatorskich, teatralnych, stale w 
zimie dających przedstawienia w kółku pry- 
watnem t.zw. „Filodramaatiche", które należą 
do życia społecznego w mieszczaństwie wyż- 
szem i niźszem. 1 one także kwitną, zwła- 
Szcza w karnawale i poście, dają komedyjki 
włoskie lub też tłómaczone z francuskiego, na 
które uczęszczają czasem i cudzoziemcy, ma- 
jący stosunki w tych kołach. 

Największe przyjęcia, najświetniejsze są 
w ambasadach, zwłaszcza przy tych, które są 
akredytowane przy Kwirynale. Wystąpiły 
z wielkiem przyjęciem Stany Zjednoczone w 
pałacu ks. Buoncompagnieh, gdzie rezyduje 
poseł generał Draper; było przyjęcie dla kół 
klerykalnych u p. Mikołaja Ozarykowa posła 
rossyjskiego przy Watykanie; dawał wieczór 

la świata „czarnego“ p. Nisard poseł fran- 
cuski przy Watykanie; otworzył kolosalne ko- 
mnaty ambasador francuski przy Kwirynale 
p. Barrère, wreszcie wystąpił z wielkiem przy- 
jęciem baron M. Pasetti, poseł austro-węgier- 
ski przy Kwirynale. +: 

, Na rogu placu Colonna i ulicy Corso 
znajduje się pałac ks. Chigich, którzy należą 
do najklerykalniejszego odłamu Rzyma. Mie- 
szkają na drugiem piętrze, a wspaniałe pier- 
wsze piętro odnajęli ambasadzie austryackiej. 
Lokal jest wspaniały; pod względem rozmia- 
row Ie może jść w porównanie z pałacem 
arnese, gdzie w korytarzach manewrować 
inogą kompanię piechoty, ale jest to w ka- 
żdym razie jeden z najwspanialszych aparta- 
mentów rzymskich, położony w samem sercu 
miasta, prawie naprzeciwko wielkiego Café 
Aragno, które dzisiaj w nowożytnym, trzecim 
Rzymie odgrywa tę samą rolę, jaką miało 
dawiiej „Forum romanum“, t. j. gdzie się 
schodzą wszystkie wiadomości, a nieraz plo- 
tki, gdzie spotkasz i dziennikarzy i deputo- 
wanych i cudzoziemców, byłych ministrów i 
przyszłe wielkości Włoch, wreszcie cały ten 
Świat, który żyje w kawiarniach, na Corso, 
bardzo ruchliwy i gadatliwy, zwłaszcza na po- 
udniu. dwa 

O godzinie pół do jedenastej wieczorem 
salony pałacu Chigi zaczęły się zapełniać naj- 
wykwintniejszem towarzystwem rzymskiem, 
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które baromostwo Pasetti przyjmowali w 
pierwszym pokoju. Przyjęcie nie miało cechy 
ofieyalnej, t. j. ani król ani królowa nie uka- 
zali się, więc i w towarzystwie znajdowali się 
goście zarówno zeświata „białego“ (t. j. kwi- 
rynalskiego) jak i „ezarnego“ (watykańskie- 
go). Tym sposobem. obok posła Nelidowa, 
był i p. Czarykow, byli także członkowie am- 
basady austryackiej przy Watykanie z wyjąt- 
kiem samego ambasadora hr. Rewertery, któ- 
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; republikanizmie 1 socyalizmie. Podwójna więć, 


miai słuszność rząd włoski, że wszelkich de- 
monstacyj zakazał. 

Księżniczka Janina Gaetani, wnuczka 
Kaliksty hr. Rzewuskiej, córki Emira, wyszła 
za mąż za barona Alberika Grenier, sekreta- 
rza tutejszego poselstwa belgijskiego. 


Napływ Polaków, w miarę zbliżania się | 


postu, zwiększa się w Rzymie. Bawi tu obe- 
enie dyimisyonowany generał wojsk włoskich 


ry świeżo ukończył żałobę po stracie żony. | hr. Władysław Poniński, żonaty z ks, Cze- 


Ukazała się również hr. Leonardowa Starzeń- | twertyńską, 


ska z domu księżniczka Bibesco; z ministrów 
włoskich przybył p. Viseonli-Venosta, oraz 
hr. San. Giuliano minister poczt i telegrafów, 
oraz wiele rodzin z rzymskiej arystokracyi, 
jak Odeschalchi, Aldobrandini, Bandini, Pal- 
laviecini, Orsini-Solofra, Santa Fiora i t. d., 
kolonia cudzoziemska, Niemcy i Francuzi, 
Amerykanie i Anglicy byli bardzo lieznie re- 
prezentowanemi. Razem około sześciuset osób 
krążyło po salach i białej sali bufetowej, o- 
świeconych elektrycznością. Przedewszystkiem 
jednak wystąpiły ambasady kwirynalskie po- 
cząwszy od Francyi a skończywszy na koso- 
okim przedstawicielu Japonii i jego wybry- 
lantowanej małżonce, nie wielkiej postaci, ale 
za to bardzo europejskiej i sympatycznej. 


Pomimo więc grasującej infiuenzy, na 
Szczęście łagodnej, bawią się w Rzymie. Kar- 
dynał Ledóchowski jest już w rekonwalescen- 
cyi, tak jak i Henryk Siemiradzki, który na 
dwa tygodnie musiał odłożyć pędzel i malo- 
wanie kurtyny, przeznaczonej do lwowskiego 
teatru, ale teraz już wyzdrowiał, Razem z cie- 
płem wiosennem — bo już jesteśmy w wio- 
śnie i drzewa migdałowe na Pincio zadzwo- 
niły najrańszą z pieśni, okryły się kwiatem, mno- 
żą się pielgrzymki zbiorowe z rozmaitych stron 
Włoch, z Lombardyi i Abruzzów, ze spa'onej 
słońcem Sycylii i z rzymskiej prowincyi. Spe- 
tyka się gromady tych pielgrzymów jubilea- 
szowych po bazylikach : Watykańskiej, Late- 
raneńskiej, N. M. Panny większej i św. Pa- 
wla za murami, wchodzących do kościolów 
przez cdwalone wrota Porta Santa, jak tego 
zwyczaj wymaga. Dla nich to, Leon XMI, 
który, pomimo, że wkracza w 28 rok pano- 
wania i 91 rok życia, daje posłuchania zbio- 
rowe bądź to w salach Watykanu, bądź też 
w samej Bazylice św. Piotra, gdzie pobożni 
mogą na własne oczy przekonać się, o ile 
Ojciec św. jest jeszcze rzeźwym, pomimo sę- 
dziwego wieku. 

Parlament włoski — jeśli skrajna lewi- 
ca nie edwyci się znowu obstrukcyconizmu przy 
rozprawach nad projektem prawa o wzmo- 
enionej ochronie kraju, -- zajmie się przedłożo: 
nem mu prawem o emigrasyi. Jest to kwestya 
ważna, paląca i życzyćby należało, aby jak naj- 
prędzej została rozstrzygniętą. Hmigracya wło- 
ska wzmaga się corocznie do Sianów Zjedno- 
czonych, czy też do Brazylii, Argentyny i w 
ogóle do południowej Ameryki, nie mówiąc 
uż o tych tysiącach, jakie wędrują za chle- 
bem do ifraneyi, Niemiec, Austryi i t. d. 
Uwaga rządu zwróciła się przedewszystkiem 
na emigracyę, napływającą za Ocean z por- 
tów : Genui, Palermo i Neapolu, gdzia ei bie- 
dacy haniebnie wyzyskiwani bywają zaró- 
wno przez towarzystwa transportowe, jak i 
przez agentów emigracyjnych, którzy od ka- 
„dego emigranta dostawionego do portu o- 
trzymują po dziesięć lirów komisowego. Włosi 
mnożą się nadzwyczajnie, rodziny mające po 
dziesięć lub więcej dzieci są tutaj bardzo czę- 
ste, przytem warunki ekonomiczna półwy- 
spu mie są kwitnące, więe nie dziwnego, że 
emigracya rośnie nieustannie. Aby otoczyć 
wychodźców opieką rządową, projektowanem 
jest przedewszystkiem : ustanowienie w Rzy- 
mie przy ministerstwie spraw zagranieznych 
komisaryatu generalnego dla wyułiodźtwa, 


oraz trzech specyalnych inspektorów rzą- 
dowych w owych trzech głównych por 
tach włoskich. Nadto w każdem mieście 


powiatowem założony będzie komitet emi- 
gracyjny, składający się, według projektu, 
z burmistrza, proboszcza, dwóch radców ra- 
dy powiatowej i dwóch obywateli przybranych 
do komitetu. Komisaras generalny bądzie pro- 
wadził kontrolę nad towarzystwami transpor- 
towemi, mianowicie dlatego, że największe z 
tych towarzystw, amerykańskie, hamburskie i 
włoskie, zawiązały się przed rokiem w syndy- 
kat, aby sobie nie robić konkureneyi w ce- 
nach przewozowych, a więc utrzymać je sto- 
sunkowo wysoko, a może nawet wyśrubować 
je do ceny wyższej, niz dotąd bywało. 

Rozciągnięcie skutecznej kontroli i opie- 
ki nad emigrantami będzie zatem prawdzi- 
wem dobrodziejstwem dla nich. Agentem e- 
migracyjnym będzie mogła być tylko osoba, 
posiadająca na to patent, tak jak i Towarzy- 
stwo transportowe czy to włoskie, ezy też 
zagraniczne uznane w państwie. 

„Mieliśmy tu trochę hałasu w Uniwer- 
sytecie, w dziennikach, na ulicy, o Giordana 
Bruno, którego trzechsetletnią rocznicę spale- 
nia sfery antiklerykalne chciały obchodzić 
kongresem. Rząd włoski atoli, przez wzgląd 
na Watykan i Rok Jubileuszowy, zakazał 
wszelkich obehodów publicznych, zezwolił je- 
dynie na zgromadzenie się w jednej z sal, 
gdzie nota bene przy dyskusyach mówiono i 
krzyczano nie tyle o Giordanie Brania, ile o 


marca 1900. 
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ojciec dwóch synów, oficerów 
wojsk włoskich, żonatych z Polkami. 

P. 8. Charakterystycznym jest szczegół, 
odnoszący się do Roku Jubileuszowego. Jak 
wiadomo, należy w r. b., aby dostąpić od- 
pustu, zwiedzić w Rzymie, po pięć razy czte- 
ry większe bazyliki. Leon XIII. jest jednak 
w tem położeniu, iż Watykanu t. j. pałacu 
apostolskiego i Bazyliki św. Piotra nigdy nie 
opuszcza i za więźnia siebie uważa. Papież 
więc, dziwna rzecz, nie może dopełnić wa- 
ranku wyżej przepisanego. W obec tego, Le- 
on XII postanowił odwiedzić dwadzieścia 
razy bazylikę św. Piotra do której ma dostęp 
wewnętrznyjm krużgankiem. Odbędzie się to, 
za każdym razem, całkiem prywatnie, w go- 
dzinach rannych, przy zamkniętych drzwiach 
bazyliki. 
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Z Petersburga. 


(Teatra ludowe. — Książki i wydawnictwa dla 
bibliotek ludowych. — Zydzi adwokaci. — 
Straż ziemska. — Uniwersytet petersburski). 


Zalożone staraniem komitetów trzeźwo- 
ści teatry ludowe zwróciły na siebie uwagę 
ministra skarbu, który w okólniku, rozesła- 
nym obecnie do gubernatorów i zarządzają- 
cych dochodami akcyzowymi wypowiedział 
swój pogląd na znaczenie teatru ludowego i 
kieranek, jaki należałoby nadać działalności 
komitetów trzeźwości. 

Minister sądzi, że niektóre komitety w 
dążności swej dostarczenia rozrywki ludowi, 
tracą swój główny charakter wychowawczy, 
zamieniając się w specyalne przedsiębiorstwa 
zabaw ladowych, co nie może być uznane za 
odpowiadające celom komitetów trzeźwości. 
Teatr istotnie jest jednym z najpotężniejszych 
środków wychowawczych dla ludu, ale tylko 
w tym wypadku, jeśli zakłada się rzeczy wi- 
ście „teatr ludowy* w najlepszem tego sło- 
wa znaczaniu. Aby teatr mógł rościć sobie 
prawo ao kierunku wychowawczej, jest rze- 
czą niezbędną przedewszystkiem, aby wybór 
sztuk był bardzo ścisły. Trzeba koniecznie, 
aby lud rozimiał wszystko, co dzieje się przed 
jego oczyma, trzeba, aby sztuka czemkolwiek 
wzbogaciła jego umysł i serce. 

W praktyce wszakże pokazało się, że 
komitety trzeźwości, niedostatecznie troszcząe 
się o oświatę, odezyty ludowe i biblioteki, naj- 
chętniej zakładają teatry i urządzają przed- 
stawienia, przyczem wystawiają utwory re- 
pertoaru współczesuego, nieodpowiadające po- 
ziomowi umysłowemu ludu, ani też nie za- 
spakajające jego potrzeb duchowych. 

Prócz tego widowiska kończą się późno, 
przeciągając się za pólnoc, a to jest niepożą- 
dane ze względu, że w teatrze znajdują się 
ludzie, którzy często o godzinie 6 z rana mu- 
szą isé do roboty. 

Ostatecznie okazuje się, że teatry ludo- 
we, urządzane przez komitety trzeźwości, zu- 
pelnie nie odpowiadają wymaganiom i po- 
trzebom ludu 1 najczęściej odwiedzane są przez 
nawpółinteligencyę, a nawet inteligentną pu- 
bliczność. To samo daje się zauważyć w nie- 
których herbaciarniach i audytoryach ludo- 
wych. 

Zwracając uwagę prezesów gubernialnych 
komitetów trzeźwości i zarządzających docho- 
dami akcyzowe:ni na to wszystko, minister 
skarbu wyraża życzenie, aby działalność ko- 
mitetów trzeźwości skierowaną bylu głównie 
w kierunku wychowawczym. 

Dzienniki petersburskie donoszą, że mi- 
nisterstwo oświaty zamierza rozszerzyć zma- 
cznie spis książek i wydawnietw, które mogą 
się znajdować w bibliotekach ludowych miej- 
skieh i wiejskich. 

Ministerstwo sprawiedliwości zażądało 
od rad adwokatów przysięgłych i sądów o0- 
kręgowych dat statystycznych o liczbie ad- 
wokatów przysięgłych i ich pomocników wy- 
znania mojżeszowego przy każdym sądzie 
okręgowym. 

Opracowany przez władze miejscowe pro- 
jekt podwyższenia etatów straży ziemskiej zo- 
stał przesłany do rozpoznania i decyzyi mi- 
nisterstwa spraw wewnętrznych. 

l Dzienniki podają następujące dat o 
Uniwersytecie petersburskim w ubieglym roku: 
Personal składał się z 219 osób; 32 profeso- 
rów zwyczajnych 1 22 nadzwyczajnych, 85 
prywatnych docentów i 55 laborantów. Stn- 
dentów było ogółem 3.684 i 28 wolnych słu- 
chaczy. Z tych uczęszczało na wydziały: filo- 
logiczny 174, prawniczy 2.099, matematy- 
czny 480, przyrodniczy 669; na języki wscho- 
dnie 21%. Z ofiar prywatnych największą w 


roku ubiegłym była ofiara p. Drożyna, który 
zapisał na fundusz wpisowy dla niezamożnych 
studentów 54 tysiące rubli. 
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— Stan zdrowia ks. biskupa Soleckie- 
go, który od dłuższego czasu leży obłożnie chory, 
pogarsza się z dniem każdym. Według najśwież- 
szych wiadomości gorączka z powodu ognisko- 
wych zapaleń płuc i silnej malaryi, trwając od 
trzech tygodni, podniosła się w ostatnich dniach 
w sposób zastraszający i dochodzi chwilami do 
410. Chory od wczoraj nie przyjmuje żadnego 
pożywienia. Lekarze czuwający przy łożu chore- 
go stracili już wszelką nadzieję i lada chwila 
obawiają się katastrofy. 


— Z e. k. kolei państwowych. JE. 
Pan Minister kolei żelaznych przeniósł ze wzglę- 
dów służbowych adjunkta Rafaela Czarnożyń- 
skiego z dyrekcyi stanisławowskiej do okręgu 
dyrekcyi lwowskiej. 


— Posiedzenie Rady miejskiej od- 
będzie się dzisiaj, w piątek, dnia 2 b. m, 
punktualnie o godzinie 6 wieczorem w sali ra- 
tuszowej. Na porządku dziennym: Sprawy objęte 
porządkiem wczorajszego posiedzenia. 


— Akademię weterynaryi we Lwowie 
ukończyli pp.: Ernest Jenkner z Nowego Sącza 
(z odznaczeniem), M. Lindenhaim z Przemyśla, 
B. Monderer z Buczyna, Paweł Skomrly z Sigu 
w Dalmacyi (z odznaczeniem), Julian Marcin 
dw. im. Wójcik ze Skosiny (Galicya). 


— Nowy gmach teatralny we Lwo- 
wie. Otrzymujemy następujące pismo z prośbą 
o umieszczenie: W kronice numeru z dnia 2 
marca r. b, Gazety Narodowej jest wzmianka 
o wieści krążącej po mieście, jakoby woda grun- 
towa zalała posadzki suteryn nowego teatru na 
1 i pół metra wysokości. Wieść ta jest fałszywa. 
Prawdą jest, że w podsceniu, t. j. ubikacyi pod 
podłogą sceny, ze wszystkich ubikacyj całego 
teatru najniżej pod poziomem ulicy się znajdują- 
cej, ukazała się nad betonem woda na 15 ctm 
wysokości. Woda ta nie była nieprzewidziana, 
przeciwnie jej wysokość przez przeszło 3 lata 
obserwowana, zostanie stanowczo usuniętą, skoro 
się wykona podłogę betonową w podseeniu na 25 
atm. grubości. Wszystkie inne ubikacye suteryno- 
we, względnie piwniczne, są na Ż mtr. 40 centyme- 
trów, względnie I mtr. 50 ctm. wyżej położone 
cd posadzki podscenia, woda tam zatem dojść 
nie może i jej nigdy nie było. Niebezpieczeństwo 
dla teatru jest całkiem wykluczone. 

Zygmunt Gorgolewski, 
e. k. radca Rządu. 


— Dr. Wiktor Czermak, profesor Uni- 
wersytetu Jagiellońskiego, jak wiadomo z pro- 
graimowego ogłoszenia w trzeciej seryi powszech- 
nych wykładów uniwersyteckich, rozpoczyna ju- 
tro (od 3 do $ marca) w mieście naszem cykl 
sześciu wykładów o „Porozbiorowych dziejach 
Polski“. Wykłady te budzą gorące zalnteresowa- 
nie, — jeżeli bowiem w ogóle szczęśliwą nazwać 
trzeba myśl zapraszania także profesorów kra- 
kowskich do powszechnych wykładów uniwersy- 
teckich, — szersza publiczność nasza bowiem 
ma dzięki temu sposobność zaznajomienia się z 
owocami badań profesorów także drugiej Wszech- 
nicy naszej — to w szczególności odnosić to 
trzeba do prof. Czermaka. Znany dobrze także 
czytelnikom Gazety naszej i Przewodnika nau- 
kowego i literackiego jako wytworny pisarz a 
wybitny uczony, umiejący połączyć głęboką wie- 
dzę i gruntowność badań z formą bardzo piękną, 
prof. Ozermak jest dzieckiem Lwowa, uczniem 
Uniwersytetu lwowskiego, a w szczególności ś. p. 
Ksawerego Liskego. Jako prelegent stał się ulu- 
bieńcem publiczności krakowskiej dla jasnego i 
barwnego sposobu wykładania. Napisał szereg 
szkiców istudyów z dziejów w. XVII; ostatniem 
jego dziełem jest „Królowa Marysieńka“, w któ- 
rem druzgocze swymi wywodami znaną książkę 
p. Waliszewskiego. 


— P. radea dr. Ludomił German 
uproszony przez komitet budowy kapłicy szkol- 
nej w Nowym Sączu, będzie miał tamże w sali 
„Sokoła* dnia 8 b. m. odczyt na dochód budo- 
wy tejże kaplicy na temat: „Nowe prądy w li- 
teratnrze na schyłku stulecia“. Jest nadzieja, że 
wielce interesujący temat, jak i ogólna sympatya 
prelegenta, znanego z licznych prac naukowych 
i literackiel., przysporzą dochodu na cel wznio- 
sły i szlachetny. 


— Odczyt p. Kaspra Wojnara p. t.: „Ze 
wspomnień i rozmyślań więziennych“, który miał 
się odbyć dzisiaj w sali ratuszowej o godzinie 
4 wieczorem, odbędzie się dopiero w niedzielę, 
dnia Æ b. m., o godzinie 12 w południe. 


— Koneert na dochód budowy kościoła 
w Korościatynie odbędzie się we wtorek, dnia 6 
b. m. w Buczaczu. 


— Popis szkeły szermierki Horacego 
Jantellego odbędzie się nie dzisiaj — jak przez 
pomyłkę wczoraj wydrukowano — lecz jutro, 
l w sobotę, dnia 8 b. m., w sali Kasyna wojsko- 


| wego. Początek o godzinie 8 wieczorem. 


+ Karol Młodnieki, sympatyczna i zna- 
na dobrze w lwowskim świecie artystycznym 
postać, umarł wczoraj po ciężkiej chorobie, która 
go od szeregu miesięcy przykuła do łoża. Zdolny 
profesor rysunków, położył š. p. Młodnieki nie- 
male zaslugi około stworzenia we Lwowie To- 
warzystwa zachęty sztuk pięknych, którego czas 
dłuższy był kierownikiem a w ostatnich czasach 
wiceprezesem ; jak również około urządzenia pa- 
miętnej dobrze wystawy retrospektywnej w roku 
1894, która jemu i prof. Antoniewiezowi za- 
wdzięczała głównie swoje powstanie i powodze- 
nie. W dziejach Koła literacko artystycznego za- 
pisał się również zmarły, jako wiceprezes sym- 
patycznego Towarzystwa. 


S. p. Karol Młodnicki kształcił się w Mo- 
nachium, Paryżu i Dreźnie u Kaulbacha, Co- 
gneta i innych mistrzów pędzla i ołówka. Po- 
wróciwszy do Lwowa, oddał się niemal wyłą- 
cznie pracy nauczycielskiej, na tem też polu po- 
łożył niemałe zasługi. Obdarzony wysokiem po- 
czuciem artystycznem, uważany był powszechnie 
za jednego z nielicznych już przedstawicieli prze- 
brzmialej epoki Grottgera i Matejki, których ser- 
decznym był kolegą i przyjacielem. Poślubiwszy 
narzeczoną twórcy „Lituanii* i „Wojny“, prze- 
chowywał u siebie z ogromną czcią liczne pa- 
ruiątki po wielkim tym artyście. 

Na pogrzebie przemawiać będzie imieniem 
Towarzystwa i artystów p. Reychan; złożono już 
wieńce od Towarzystwa sztuk pięknych i arty- 
stów; z lokalu Salonu i Koła literacko - artysty- 
cznego powiewają flagi żałobne. 


— Zwyczajne walne zgromadzenie To- 
warzystwa zawodowych ogrodników we Lwowie 
odbędzie się w niedzielę, dnia 11 b. m., o go 
dzinie 4 po południu w wielkiej sali muzeum 
botanicznego Uniwersytetu, I piętro. 


— Lwowskie ochotnicze Towarzy- 
stwo ratunkowe udzieliło w miesiącu lutym 
b. r. pomocy w dzień 164 razy, w nocy zaś 62 
razy. Od założenia Vowarzystwa (w styczniu r. 
1893) udzielono ogółem pomocy w 19.286 wy- 
padkach. 

Siużbę pełniło 11 lekarzy i 8 służących 
sanitarnych. Członków wspierających liczy To- 
warzystwo obecnie 736. 


— List Sienkiewicza. Czas ogłasza list 
Sienkiewicza do baronowej Suttner na prośbę o 
podpisanie odezwy, napisanej przez tajnego radcę 
Foerstera w Berlinie, a wystosowany do wspa- 
niałomyślnych osób Anglii, aby starały się za- 
pobiedz wojnie w Afryce. Sienkiewicz oświadcza, 
że odezwy podpisać nie może, mimo, iż mu żal 
Bocrów i krwi angielskiej, a to dlatego, że na- 
leżałoby wpierw zająć się Kuropą, gdzie n. p. 
w Poznańskiem, na Szląsku pruskim i w Pru- 
sach Wschodnich sroży się hakatą. 


— 0 podobieństwo portretu. Wozo- 
raj w lwowskim sądzie krajowym wyższym przed 
senatem apelacyjnym odbyła się rozprawa w pro- 
cesie wytoczonym przez artystę -malarza p. Ale- 
ksandra Augustynowicza ordynatowi Tadeuszowi 
Ozarkowskiemu - Golejewskiemu 4 Zagrobeli, o 
zapłacenie 3000 koron honoraryum za portret 
ś. p. żony ordynata Klementyny, malowany w r. 
1898. Trybunał po naradzie wydał wyrok przy- 
chylny dla p. Augustynowicza i zasądził po- 
zwanego na zapłacenie Żądanego honoraryum i 
kosztów procesu. 


= Nagłą śmiercią na udar sercowy 
zmarł wczoraj Jan Tymków, czeladnik piekarski, 
który od dłuższego czasu zanadto badał zawar- 
tość kieliszka. 


= Pożar. W szopie fabryki cukrów fir- 
my „Brandstadter i Singer" przy ul. Zamarsty- 
nowskiej 21, powstał wczoraj wieczorem ogień. 
prawdopodobnie od porzuconego niedopałka cy- 
gara, który jednak został w samym zarodku 
stłumiony. 

— Ekspozytura krajowego biura melio- 
racyjnego utworzoną będzie z dniem 1 kwietnia 
b. r. w Jarosławiu. Do zakresu czynności biurą 
należeć będa powiaty polityczne : Jarosław, Prze- 
worsk, Łańcuł, Nisko, Przemyśl, Cieszanów i 
część pow. jaworowskiego. Kierownikiem ekspo- 
zytury ma zostać inżynier p. Władysław Brodo- 
wież. 


— Falszerzy monet aresztowano w o- 
statnich dniach w osobach braci Franciszka, 
Kazimierza i Józefa Broszów. W mieszkaniu ich, 
z wielkim przepychem urządzonem, znaleziono 
prasę do podrabiania pieniędzy i ukrytą w piecu 
sztancę dla wybijania piętnastu i dwudziestuko- 
piejek. Broszowie byli z zawodu jubilerami i 
grawerami. W ostatnich miesiącach wydali na 
samą „stypę”* po ojen przeszło 1000 rubli. 


— Cztery razy w przeciągu dwóch ty- 
godni usiłował odebrać sobie życie w Berlinie 
pewien 26-letni pomocnik murarski, nazwiskiem 
Meleski, któremu sprzeniewierzyła się panna. 
Najpierw próbował się powiesić i sporządził sobia 
sam pętlicę; pętlica niedomagała jednak a po- 
wtórnemu powieszeniu się przeszkodzili domowni- 
cy. Parę dni później wyskoczył z okna II piętra, 
lecz spadł na kupę piasku i nie sobie nie zrobił. 
Następnie próbował się zaczadzić gazem węglo- 
wym, ale i temu przeszkodzono. Wreszcie rzucił 
się do Sprewy pod Treptowem, chcąc się utopić, 
lecz wydobyto go jeszcze żywego z wody. Obec- 
nie znajduje się w zakładzie obłąkanych. 


— Atmosferyczne zjawisko. Ponad 
Łodzią w poniedziałek i wtorek ukazało się na 
niebie dziwne zjawisko. Oto na południowej stro- 
nie widniały trzy pasy gwiazd, każdy złożony 
z dwóch równoległych linij. Długość tych pa- 
sów, według wymiaru, jaki się dla oka przed- 
stawił, wynosiła około 15 łokei, a jeden pas od 
drugiego odległy był około 8 Iokci. Takie same 
dwa pasy widniały w północnej stronie nieba. 
Obydwa te świetlne zjawiska robiły wrażenie 
ciężkich, złocistych pasków, rzuconych na tka- 
ninie i świecących fosforycznym blaskiem. Tem 
więcej zjawisko to było dziwne, że więcej gwiazd 
z poza chmurnego nieba nie było widać. 


— Magdalena Brohan, słynna artystka 
Comódie Française w Paryżu, zmarła przed kilku 
dniami w wieku 66 lat. Siostra zmarłej Augu- 
styny zajęła obok niej znakomite miejsce, zwła- 
szeza w rolach kokietek w wielkim stylu, jak 
n. p. w „Odludku”, „Świętoszku*, oraz w ko- 
medyach Mussetą. Wcześnie i z własnej woli 
przeszła do ról starszych, a teatr opuściła mając 
zaledwo lat 50. Jedną z ostatnich a najlepszych 
jej ról była stara księżna w „Świecie nudów“. 
Główną zaletą zmarłej artystki była naturalność. 
Opowiadają, że siostrzenica jej panna Samary, 
również słynna aktorka, myliła się grywając z 
nią razem i na pyłania zadane tak prosto, jak 
w życiu codziennem, odpowiadała wypadając z 
roli: „tak ciocin*, lub „nie eiociu*, 


— Olbrzymi kasztan. Na górze Etnie 
rośnie kasztan, mający 68 metrów obwodu. Ko- 
losalny pień w części już spróchniał i służy za 
mieszkanie. Przez otwór we wnętrzu jego mogą 
dwa wozy obok siebie przejechać. Nazywają to 
drzewo: castągna di cento cavalli, kasztan 100 
koni, gdyż królowa Joanna Aragońska, zasko- 
czona na Etnie przez burzę, schroniła się pod 
jego konary wraz z orszakiem, w którym było 
100 osób na koniach. 


— Zegarki syonistyczne. Warsz. 
Dniewnik zapewnia, iż w nalewkowskich składach 
zegarków ukazały się zegarki „syonistyczne* z 
„tarczą Dawida* w formie breloka. Zegarki 
zdobią napisy żydowskie na kopertach: „Gdy- 
bym cię zapomniał Jerozolimo, to niechaj zapo- 
mnę o swojej prawej ręce" i „Trzymajcie wy- 
soko sztandar Syonu. krzepeie się, nie stójcie. * 
Zegarki te mają się cieszyć wielkim popytem, 
a jeden z zegarmistrzów z ulicy Granicznej, 
sprowadzając znaczny transport tych zegarków 
z zagranicy, zrobił dobry interes. 


— Dziwaczne ceremonie. Jedną z ta- 
kich dziwacznych ceremonij jest uroczystość o- 
twarcia parlamentu w Anglii. Jak wiadomo ciało 
prawodaweze w Anglii składa się z dwóch Izb: 
wyższej, czyli lordów, i niższej — gminnej. 
Otóż w tej Izbie gminnej odbywa się przed roz- 
poczęciem każdej nowej sesyi istna walka o 
miejsca, sala jest niewielka i zaledwie może po- 
mieścić wszystkich członków Izby. Deputowani 
zatem przybywaja jak mogą najwcześniej i na 
obranych miejscach stawiają kapelusze. Tym ra- 
zem n. p. w dniu otwarcia bieżącej sesyi re- 
eord wziął niejaki p. Mainwaring, który przy- 
biegł do Izby o godzinie 4 minut 40 rano 
i z tryumfem złożył kapelusz na obranem 
miejscu. 

Skoro już obie Izby są w komplecie, roz- 
poczyna się prastara komedya rewizyi piwnic 
gmachu parlamentarnego. Początek tej ceremonij 
sięga odleglych czasów pamiętnego, a wczas od 
krytego spisku prochowego, kiedy Gwidon Faw- 
kes zamierzał cały parlament wysadzić w po- 
wietrze (d. 5 listopada r. 1605). Od owej pory 
stale, przed każdą sesyą parlamentu, specyalna 
komisya schodzi do piwnie gmachu, aby zbadać, 


| cozy nie znalazł się śmiałek, któryby zechciał za- 


mach Fawkes'a powtórzyć. Przed paru dniami 
odbyła się podobna ceremonia w sklepionych 
podziemiach „Westminster Parliament", gdzie ta 
specyalna komisya przez 20 minut krążyła wśród 
rur wodociągowych, oraz drutów telefonicznych. 
Przy tej sposobuości podziemia były oświetlone 
światłem elektrycznem, choć każdy ze zwie- 
dzających — na mocy tradycyi — był zaopatrzony 
w latarkę. 


NOlgtKI iBEAGKO-APLPOLYCZNE 


Dzieło prof. R. Zubera „Geologia po- 
kładów naftowych w Karpatach galicyjskich“, 
którego początek ukazał się w druku w ciągu 
zeszłego roku, ocenia w ostatnim zeszycie „Roz- 
praw c.k. państwowego Zakładu geologicznego“ 
zmarły przed paru tygodniami znakomity geolog 
wiedeński ©. M. Paul. Podawszy krótki zarys 
rozwoju badań geologicznych na tem polu, stre- 
szczą recenzent bardzo obszernie wymienione 
dzieło, podnosząc wielkie jego znaczenie nauko- 
we, a niezwykle pochlebną i obszerną recenzyę 
kończy słowami: „Do przyznania dziełu Zubera 
takiego znaczenia, nie skłania mnie by- 
najmniej ten wzgląd, że przyznaje nam ono słu- 
szność w wielu spornych punktach, że wiele z 
naszych dawnych poglądów i wyników spostrze- 
żeń tu na nowo znalazło uznanie, a także nie 
bogata znajomość literatury i samej sprawy — 
bo taką znajomość posiadają też i inni geologo- 
wia karpacey, a przecież nie napisali tak dobrej 
książki. Najważniejsze znaczenie dziełą Zubera 
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leży — o ile sądzę — raczej w metodzie jedynie 
słusznej, strzegącej ciągłości umiejętnej, którą 
widzimy tu zastosowaną znowu po raz pierwszy 
po dłuższej pauzie w pracy o stosunkach kar- 
packich. Metoda ta polega istotnie na tem, że 
rozważa się wyniki prac poprzedników nie bez- 
krytycznie, ale bez uprzedzeń, że się uznaje 
wszystko, co dobrego one zawierają, że się je 
sumiennie uwzględnia i że się ich używa za pod- 
stawę do dalszej budowy naszej wiedzy bez ubie- 
gania się o sensacyjne nowatorstwa. Tylko tak 
zdobywa się prawdziwy postęp. Dlatego możemy 
powitać ukazanie się omawianego dzieła Zubera 
jako początek okresu „renesansn* w literaturze 
karpackiej i oczekiwać z zajęciem dalszych jego 
części, które mają przynieść wyniki wieloletnich 
studyów szczegółowych autora i zastesowania 
tychże do bardzo ważnego galicyjskiego przemy- 
słu naftowego“. 


„0 charakterze“. 
nowieza i Schmidta). 

Świeżo wyszła u pod prasy znakomita 
praca ks. J. St. Adamskiego T. J., spora bro- 
szura (sześć arkuszy druku). Rozprawa ta jest 
bardzo aktualna, na czasie; byłoby do życzenia, 
by w każdym domu polskim przychylną znala- 
zła gościnę. 

Autor podzielił tę pracę na pięć rozdzia- 
łów. W słowie wstępnem zastanawia się nad 
skarłowaceniem i zanikiem charakterów tak w 
życiu publicznem, jak i w życiu prywatnem. 
Następuie wykazuje przyczyny tego stanu rzeczy. 

W pierwszym rozdziale „Co rozumiemy 
przez charakter?" podaje filozoficzne określenie 
charakteru; następnie, w sposób przystępniejszy 
dla ogółu, wyjaśnia znaczenie i przymioty do- 
datniego charakteru; tu znajdujemy nader tra- 
fne uwagi o rzekomym i prawdziwym „hono- 
rze*. Dalej wykazuje cechy ujemnego charakte- 
ru, zwraca uwagę na fałszywe pojęcia chara- 
kteru. Rozdział ten kończy się streszczeniem dzieła 
p. Fr. Paulhaua „o charakterach", gdzie tenże 
opisuje różne typy charakterów. 

W drugim rozdziale „Geneza czyli źródła 
charakteru“, autor zaznacza dwa czynniki, wy- 
twarzające charakter: samą naturę człowieka, 
czyli „temperament“ i „osobistą pracę“ w ró- 
żnych okolicznościach życia; zastanawia się nad 
znaczeniem temperamentów. Sylwetki charakte- 
rów, trafnie z Libelta wzięte, kończą ten roz- 
dział. 

W następnym rozdziale „kształcenie cha- 
rakteru“ autor podajo praktyczne wskazówki, 
jak się do tej niezbędnej nad sobą pracy za 
brać. Zada przedewszystkiem energicznej woli, 
do czego już i to ma być dla nas pobudką, że, 
bez dobrego charakteru szczęście nie będzie nam 
towarzyszyć w życiu. Charakter bowiem osoby 
decyduje o naszych sympatyach i antypatyach. 
Wyjaśnia przyczyny sympatyi i antypatyi ; na- 
reszcie podaje trzy środki, by tę pracę nad 
kształceniem pomyślny skutek uwieńczył. 

W czwartem rozdziale „na czem polega 
wielki charakter* nasamprzód rozróżnia czło 
wieka od człowieka „homo“ a „vir“; następnie 
bada, co jest siedzibą, czyli środowiskiem wiel- 
kiego charakteru, dusza czy serce czlowieka ? 
Twierdzi, że jest niem serce, jako źródło na- 
szych popędów i wielkich pobudek do działania. 
Chcąc wykazać, w czem tkwi wielkość chara- 
kteru, zastanawia się nad pojęciem wielkości; 
definicyę wielkości zaczerpnął z Boga, o ile Bóg 
w przestrzeni nam się przejawia; rozmiary prze- 
strzeni stosuje do popędów serca ludzkiego: 
szerokość, wysokość i długość, zatem serce czyli 
pobudki działania szerokie; wysokie czyli wznio- 
słe w zasadach i środkach; a nareszcie długia, 
czyli cierpliwe, przejawiają wielki charakter. 
Piekne są te uwagi o cierpliwości. 

W ostatnim rozdziałe „Dążenia do wyro- 
bienia wielkiego charakteru jako nasza nieod- 
bita powinność“, autor stawia najprzód pyta- 
nie, czy szerokość, wzniosłość i cierpliwość są 
iście chrześciańskiemi cnotami, kiedy ouei świat 
pogański zdobiły? Na ten zarzut dopiero w to- 
ku rozumowania daje odpowiedź : 

Ze to dążenie do wielkiego charakteru jest 
naszą powinnością — dowodzi autor Życiem 
Chrystusa, które uważa za „kodeks“ a zarazem 
„ideał* chrześciańskiego życia. 

Piękny jest ustęp, w którym autor wyja- 
śnia znaczenie chwili natchnienia prawdziwege 
artysty; określa sam ideał i to niezadowolenie 
artysty w obec wykonanego swego dzieła. W 
szczęśliwszych warunkach my pozostajemy, bo 
nam ten absolutnie wykończony ideał stale 
pozuje, wcielenie zaś jego wżycie wyższą opro- 
miania nas chwałą. 

Zasłaniając Bóstwo Ohrystusowe, któremu 
wspaniałe świadectwo daje Napoleen I, pyta au- 
tor, czy Chrystus przedstawia światu ideał wiel- 
kiego charakteru, — co w ślicznych a jędrnych 
obrazach wykazuje. 

Praaą ta tem jest cenniejsza, że nasza li- 
teratura filozoficzna podobnej dotąd nie posiada. 

Michał Wiszniewski pisał „O charakte- 
rach rozumów ludzkich“, ale nie „O charakterze“. 
Społeczeństwo uasze znajdzie tu niejedną zdro- 
wą wskazówkę do uczciwego życia. Byłoby do 
życzenia, by tę broszurę podawano również do 
rąk dorastającej naszej młodzieży. , 

Broszurę tę można nabyć we wszystkich 
księgarniach. Cena 80 ct. Z. 


(Nakładem Gubry- 


„Iris“ nr. 5 przynosi nam treść ciekawą. 
Na wstępie zuajdujemy artykuł na czasie p. t.: 
„Dziennik i książka“; następnie kolejno zajmują 
szpalty zeszytu: bardzo interesująca notatka L. 
Móyeta „Oblig poety“, którą przedrukowaliśmy 
wczoraj w naszej Gazecie; Kazimierza Tetmajera 
„Otchłań“, wiersz Fr. Galińskiego „Matko, dla 
ciebie!*, Jana Styki początek rozprawki „Czem 
jest sztuka i przeciw dzisiejszej sztuce", kores- 
pondencyę z Pragi czeskiej dr. Prusika, stałe 
rubryki z salonu sztuki J. Kuncewicza, z mu- 
zyki prof. Neuhausera, i z teatrau M. Rollego. 
Numer zamyka obfity dział sprawozdań litera- 
ckich. 

lris zyskuje z miesiącem każdym liczniej- 
sze koła prenumeratorów; z dniem 1 kwietnia 
przekształca się na tygodnik bez podniesienia 
ceny prenumeraty. 


„Przewodnika Kółek rolniczych, 
wydawanego nakładem zarządu głównego Kółek 
roluiczych, nr. 5 opuścił w ostatnich dniach 
prasy drukarskie. 


„Przyjaciel młodzieży” pod nową re- 
dakcyą przekształca się w dwutygodnik, zasłu- 
gujący na rzetelne uznanie. W ostatnim numerze 
znajdujemy prace Sienkiewicza, Aloizego Winia - 
rza, J. Amborskiego i inne. W dziale ilustra- 
cyjnym znowu ułatne reprodukcye obrazów Ka- 
czor-Batowsktega, St. Dąbrowskiej i Z. Stankie- 
wiezówny. 


Repertuar teatru hr. Skarbka pod 
dyrekcyą Ludwika Heliera. 

Dziś piątek po raz pierwszy „Dolli“, kome- 
dya w 3 aktach ze szwedzkiego Henryka Christier- 
sona, tłómaczył M. Sachorowski. 

W sobotę o pół do 4 po południu dla 
młodzieży szkolnej „Grube ryby*, komedya w 3 
aktach Michała Bałuckiego. 

W sobotę o godz. pół do 8 wieczorem po 
raz trzeci i ostatni w tym sezonie „Aida*, wiel- 
ka opera w 5 aktach Verdiego. Występ Mateu- 
szą Schlaffenberga, Teresy Arklowej, Wandy Rad- 
kiewicz, Jul. Jeromina i Józefa Szymańskiego. 

W niedzielę o g. pół do Æ po południu 
„Noe w Wenecyi*, opera kom. w 8 aktach Jana 
Straussa; z pną Schuppówną w roli Aniny. 

W niedzielę o pół do 8 wieczorem po raz 
piąty „Kordyan*, poemat dram. J. Słowackiego 
w 10 obrazach; z panem Sosnowskim w roli 
tytułowej. 

W poniedz ałek po raz drugi „Dolli“, kom. 
w 8 aktach Henryka Christiersona. 

We wtorek (wznowienie) „Dalibor“, wielka 
opera historyczna w 5 aktach Smetany. Występ 
p. Aleksandra Myszugi (partya tytułowa), Te- 
resy Arklowej, Józefa Szymańskiego i Jul. Je- 
rominą. 

We środę po raz trzeci „Wróble“, ko- 
medya w 3 aktach Labicha i Delacour; tłuma- 
czył Stanisław Dobrzański. 

We czwartek po raz drugi „Dalibor“, 
wielka opera luistorzczna w 3 aktach a 6 od- 
słonach, Fryderyka Smetany. Występ Teresy 
Arklowej, Aleksandra Myszugi, Juliana Jeromina 
i Józefa Szymańskiego, 

W piątek po raz pierwszy „Dzierżawca z 
Olesiowa*, komedya w 4 aktach Zygmunta Przy- 
bylskiego. 

W sobotę o pół do 4 po południu dla 
młodzieży szkolnej „Król Lear“, tragedya w 5 
aktach Szekspira z p. Zawadzkim roli tytułowej, 

W sobotę o pół do 8 wieczorem po raz 
drugi i ostatni w tym sezonie „Trubadur“, 
wielka opera w 5 aktach Verdiego. Występ Te- 


resy Arklowej, Wandy Radkiewicz, Mateusza 
Schlaffonberga (Trubadur) i Józefa Szymań- 
skiego. 

W nauce: 


„Otello“, opera Verdiego. 

„Robert dyabeł*, opera Mayerbera. 

„Opieka wojskowa“, komedya w 3 aktach 
Stanisława Bogusławskiego. 

„Chrzest ognia*, obraz dramatyczny w I 
akcie przoz Lechitę. 

„Futro bobrowe”, 
Gerharda Hauptmana. 


komedya w 4 aktach 


znam wz 


Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie s dnia 1 marca). 


Zaciągnięcie nowej pożyczki inwesty- 
cyjnej. 


Wezorajsze posiedzenie Rady miasta o- 
tworzył prezydent dr. Małachowski po godzi- 
nie 7 wieczorem. 

Przed przystąpieniem do porządku dzien- 
nego udzielit prezydent miasta głosu r. Wa- 
lichiewiczowi, który zainterpełował prezyden- 
ta w sprawie statutu dla miejskiej Kasy o- 
szczędności. 

W odpowiedzi na interpelacyę zaznaczył 
prezydent dr. Małachowski, że w sprawie 
tej odnosił się już do referenta dr. Byka, któ 
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ry oświadczył, że potrzebne materyały są już 
zebrane a statut najdalej z końcem marca 
przedłożony zostanie Radzie miasta. 

Następnie przystąpiono do pierwszego 
punktu porządku dziennego, t. j. do sprawy 
zaciągnięcia nowej pożyczki w kwocie 6,500.000 
koron. 

Sprawozdanie komisyi pożyczkowej i 
sekcyi skarbowej w sprawie tej pożyczki jest 
następujące : 

Na mocy ustawy krajowej z 7 lutego 
1895 Nr. 16 Dz. u. kr. zaciągnęła gmina m. 
Lwowa 10 milionową pożyczkę obligową z 
planem umorzenia do lat 60, jako fundusz 
nadzwyczajny, na cele wykonania w mieście 
większych inwestycyj, nietylko w interesie 
rozwoju miastą pożądanych, ale nawet konie- 
cznych ze względu na podniesienie stosunków 
samitarnych, na konwersyę długów ówcze- 
snych i na wprowadzenie w życie nowych 
zakładów, mających funduszowi gminy przy- 
nosić korzyści. 

Wedle przodłożonego przez miejską Izbę 
obrachunkową wykazu, emitowano dotąd obli- 
gi pożyczki komunalnej w wysokości 8,684.546 
zł., reszta zaś w wartości 1,315.454 zł. pozo- 
staje jeszcze do emitowania na cele wskaza- 
ne powyższą ustawą. 

Przy wykonywaniu jednak budowli i 
robót inwestycyjnych okazało się, iż kredyty 
przeznaczone w niektórych pozycyach usta- 
wy, nie wystarczają na wykończenie rozpo- 
czętych robót. Pochodzi to stąd, iż Reprezen- 
tacya m. przy uchwalaniu projektu ustawy 0 
10 milionowej pożyczce wstawiła do poszcze- 
gólnych pożycyj ustawowych tylko cyfry nW 
przybliżeniu“, nie posiadała zaś szczegóło- 
wych planów i kosztorysów, któreby uzasad- 
niały wysokość poszczególnych cyfr. 

Odnosi się to głównie do cyfry wyda- 
tków na budowę zakładu wodociągowego, rze- 
ini i targowie, tudzież nowego teatru i bu- 
dynku sukursalnego, które w ustawie o 10 
milionowej pożyczee nie były dostatecznie 
uwzględnione, w oboe czego zachodzi już te 
raz niezbędna potrzeba uzyskania nowego nad- 
zwyczajnego funduszu na wykończenie i 
wprowadzenie w życie inwestycyj. 

Że Reprezentacya m. uznała już tę po- 
trzebę dowodzą powzięte w poszczególnych 
sprawach następujące uchwały : 


Rada m. postanowiła użyć na cele bu- 
dowy wodociągów m. Lwowa całej sumy w 
ustawie pożyczkowej w kwocie 1,500.000 zł. 
przeznaczonej a nadto, w obec tego, iż suma 
kosztorysowa wynosi 3,000.000 zł postarać 
się w sposób odpowiedni o brakującą resztę w 
kwocie 1,500.000 zł. 

Wydział krajowy zatwierdził te uchwa- 
ły, zezwalając na emisyę całej sumy poży- 
ezkowej 1,500.000 zł. 

B) Rada m. przyjęła i zatwierdziła prze- 
dłożony przez urząd budowniczy elaborat, 
wykazujący, iż na cele budowy nowej rzeźni 
miejskiej i targowie na „Gabryelówce* po- 
trzebny jest kredyt w kwocie 1,073.218 zł. 
oraz postanowiła użyć na ten cel kredytu w 
ustawie pożyczkowej w sumie 540.000 zl. o- 
znaczonego, brakującą zaś do sumy kosztory- 
sowej resztę pokryć stosowną operacyą kre- 
dytową, zwłaszcza, iż zakład rzeźni z targo- 
wicami, prowadzony sposobem w innych wię- 
kszych miastach za granicą, będzie instytu- 
cyą, która sama zdoła oprocentować i amor- 
tyzować pożyczony na jej cele kapitał. Uchwa- 
ły te zatwierdził Wydział krajowy. 

C) W sprawie budowy nowego teatru i 
budynku sukursalnego, na które ustawa po- 
życzkowa preliminowała kwotę 700.000 zł., 
Wydział kraj. zaś udzielił już subwencyi 
800.000 zł. przyjęła Rada m. sprawozdanie 
swej specyalnej komisyi wykazujące, iż ko- 
szta te będą wynosić 1,181.574 zł. 45 ct. 
Jednakże w skutek następnych uchwał ko- 
mitetu budowy, aprobowanych uchwałami Ra- 
dy m. wyniosą te koszta kwotę 1, 258.489 zł. 
76 ct. 

, D) Na założenie centralnej stacyi oświe- 
tlenia elektrycznego potrzebną jest w myśl 
uchwały Rady m. kwota 300.000 zł. Fundusz 
ten, nieprzewidziany w ustawie pożyczkowej, 
uzyskany być winien również drogą opera- 
cyi kredytowej zwłaszcza, iż instytucya ta na- 
leżeć będzie do rzędu inwestyc s : NOSZĄ- 
cych gminie korzyści. "a Pó 


E) Rada m. - ę 
części placu Sia O wybudować A 
3 i s s y gmach na 
umieszczenie centralnej strażnicy ogniowej i 
laboratoryum chemicznego za kole OA 
rysową 153.886 zł. przeznaczając = żen._cel 
przedewszystkiem kwotę 70.000 zł. przewi- 
dzianą w ustawie pożyczkowej. 
Wydział krajowy zatwierdził tę uchwa. 
łę, zezwalając na misyę obligów do wysoko- 
ści sumy 70.000 zł. : 


Wprawdzie Rada m. Lwowa postanowi- | q 


ła powołaną dopiero uchwałą pokryć nadwyż- 
kę kosztów budowy strażnicy w sumie 83.386 
zł. 88 et, dochodem ze sprzedaży gruntów 
dzisiejszej strażnicy przy ulicy Czarneckiego, 
z6 względu jednak, iż strażnica centralna ma 
yć w roku bieżącym wykończoną i do uży- 
tku oddaną, zaś sprzedaż gruntów tych tak 


rychło nastąpić nie może, wypada brakującą 
do wykończenia nowej strażnicy, 
cznie potrzebną kwotę doliczyć do sumy no- 
wej pożyczki inwestycyjnej. 

F) Nadto należy uzyskać fundusz potrze- 
bny na pokrycie niedoboru kasowego z roku 
1898 w wykazanej przez Izbę obrachunkową 
w kwocie 157.600 zł., jak niemniej fundusz 
a) na interkalarya od emitowanych już obligów 
komunalnych w kwocie 66.444zł., b) na pro- 
cent od papierów zlombardowanych 25.536 
zł., ©) na stratę kursowa 145.986 zł., w obee 
czego i z uwzględnieniem kwot wyżej poda- 
nych suma nowej pożyczki wyniesie zł, 
3,065.702. 

Ponieważ nadto potrzebny będzie fun- 
dusz na oprocentowanie i amortyzacyę w 
pierwszym roku, obliczony: a) wedle stopy 
4 i pół pre, 137.956 zł, b) wedle stopy 9- 
pre. 158.285 zł., c) wedle stopy 5 i pół pre. 
168.614 zł, przeto wyniesie suma pożyczki 
w pierwszym wypadku 3.203.658 zł, w dru- 
gim wypadku 8,218.988 zł., w trzecim zaś 
wypadku 3,236.316 zł. 

Gdy wreszcie do sum powyższych do- 
liczyć trzeba wydatki na sfinansowanie , 
stemple, etc., przeto przyjmując w wypadku 
pierwszym dla zaokrąglenia kwotę 16.342 zł., 
w drugim kwotę 16.0138 zł, w trzecim 
15.684 zł. wyniesie ostateczna suma poży- 
czki, która musi być zaciągnięta w pierw- 
szym przypadku 3,220.000 zł., w drugim 
8,235.000 zł., w trzecim 3,2560.000 zł. 

Do tej ogólnej cyfry nowej pożyczki nie 
wlicza komisya pożyczkowa i skarbowa na 
razie kwoty 550.000 złr. na budowę koszar 
dla dywizyi kawalerzyckiej i dwóch batalio- 
nów piechoty landweryjnej, postanowioną już 
w zasadzie uchwałą Rady miasta z dnia 1 
z. m.; dalej sumy 600.000 złr. ządanej w 
krótkiej drodze (ustnej) przez referenta VIII. 
Dep. na cele budowy nowych szkół; wreszcie 
wydatku spodziewanego na budowę odnogi 
kolei elektrycznej do nowej rzeźni na Ga- 
bryelówce. 

Z uwzględnieniem uwag powyższych 
pod A. B. C. D. E. F. zestawił I. Departa- 
ment w porozumieniu z naczelnikiem miej- 
skiej Izby obrachunkowej wykaz kwot, po- 
trzebnych na wykończenie budowli i urządzeń 
inwestycyjnych, który zawiera cyfrę ostate- 
czną 6,500.000 koron, jakie gmina m. Lwowa 
winna sobie przysporzyć drogą stosownej ope- 
racyi kredytowej. 


z 
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Czysty zysk wynosi 1,108.170 zł. Z te- 


n niezwło- | go przeznaczono 44,888 zł. na dotacyę fun- 


duszu rezerwowego, 89.765 zł, na tantiemy 
dla Rady zawiadowczej, 13.521 zł. przeniesio- 
no na nowy rachunek, a reszte przeznaczono 
na dywidendę. 
Wiedeńskie losy komunalna (Tele- 
gram). We wezorajszem ciągnieniu wiedeń- 
skich losów komunalnych wylosowano naste- 
pujące serye: 14, 408, 496, 602, 615, 648, 
658, 700, 840, 1084, 1230, 1272, 1448, 
1481, 1780, 2089, 2109, 2245, 2565, 2718, 
2918. Główna wygrana 400.000 koron padła 
na seryę 1272 nr. 52; druga wygrana 40.000 
koron padła na seryę 643 nr. 39; trzecia 
wygrana 10.000 koron na seryę 2918 nr. 61; 
po 2000 koron wygrały: serya 643 nr. 87, 
ser. 700 nr. 97, ser. 840 nr. 12, ser. 840 
nr. 57, ser. 1481 nr. 77; po 500 koron wy- 
grały: ser. 408 nr. 68, ser. 615 nr. 94, ser. 
700 nr. 85, ser. 1481 nr. 32, ser. 1780 nr. 
19, ser. 2039 nr. 84, ser. 2109 nr. 85, ser. 
2245 nr. 68, ser. 2565 nr. 54, ser. 2565 nr. 
60, ser. 2713 nr. 61, ser. 2918 nr. 89. 
Wszystkie zaś inne wyciągnięte a niewyszcze- 
gólnione losy wygrały po 300 koron. 


Losy Bazyliki. (Telegram). Przy wczo- 
rajszem ciągnieniu w Budapeszcie losów Ba- 
zyliki padła główna wygrana 40.000 koron na 
seryę 7987 nr. 67; druga wygrana 2000 ko- 
ron na seryę 5947 nr. 93; po 1000 koron 
wygrały: ser. 475 nr. 18, ser. 820 nr. 5. 

Węgierskie losy Czerwonego Krzy- 
ża. (Telegram). We wczorajszem ciągnieniu 
losów węgierskiego Uzerwonego krzyża głó- 
wna wygrana 40.000 koron padła na seryę 
2822 nr. 36; 2000 koron na ser. 6243 nr. 8; 
po 1000 koron wygrały: ser. 358 nr. 68 i 
ser. 849 nr. 86. 


Produkcya złota na Węgrzech wy- 
nosi podług urzędowej statystyki 20 cenin. 
metr. rocznie, w rzeczywistosci jeduak jest 
znacznie większa, ponieważ cudzoziemscy wła- 
ściciele kopalni spieniężają swoja złoto za 
granicą, a częściowo postępują tak samo i 
właściciele węgierscy dla uniknięcia opoda- 
tkowania. W rzeczywistości można tę produ- 
kcyę, która w ostatnim czasie znacznie wzra- 
sta, szacować na 385 cenin. metr., wartości 
około 55 mil. zł. W części jest ona w ręku 
małych producentów, ale większa część ko- 


W obec uwag powyższych i ze względu, | palń należy do Towarzystwa akcyjnego. Z tych 
że Rada m. dala już wyraz koniecznej po: | z wielkim kapitałem pracują Towarzystwa an- 


trzebie zaciągnięcia  znaczniejszej 


pożyczki, | gielskie, podczas gdy Towarzystwa francuskie. 


uchwalając do rubryki O. I. IL i HI. budżetu | którym nie tyle chodziło o rzetelną eksploa- 


na rok 1900 kwotę podówczas obliczoną na 
5,506.478 koron. której pokrycie uzyskać na- 
leży drogą zaciągnięcia takiej pożyczki, wnosi 
komisya pożyczkowa i skarbowa: 

Rada miejska raczy uchwalić: I. Uznaje 
się potrzebę zaciągnięcia pożyczki dla nie- 
zbędnych wydatków, na wykończenie rozpo: 
czętych robót inwestycyjnych i pokrycie nie- 
doboru z roku 1898, pożyczki w wysokości, 
6,500.000 koron. II. Upoważnia się komisyę 
Rady m. dla kontroli długów gminy miasta 
Lwowa wybraną, by w celu przysporzenia 
gminie m. Lwowa potrzebnych funduszów, 
nawiązała z instytucyami finansowemi roko- 
wania o tę pożyczkę i przedłożyła Radzie m. 
jak najspiesznej szczegółowe wnieski co do 
formy pożyczki i sposobu jej zaciągnięcia. 

W sprawie tej pożyczki zabrał najpierw 
głos r. Riedl, domagając się, ażeby prezy- 
dent zarządził poufne posiedzenie, gdyż tylko 
na takiem posiedzenia — zdaniem inowey — 
można w tej sprawie swobodnie poimowić. 

R. prof. Rawer przemawiał przeciwko 
temu wnioskowi motywując swe wystąpienie 
tem, że sprawa gospodarki gminnej jest rze- 
czą jawną i jako taka powinna być trakto- 
waną na publicznem a nie poufnem posie- 
dzeniu. 

Przemawiali jeszcze za poufnem posie- 
dzeniem radni Walichiewicz, dr. Maryański 
i Romanowicz, poczem uchwalono posiedzenie 
poufne, które trwało do godziny pół do dzie- 
siątej. Dzisiaj dalszy ciąg posiedzenia o go- 
dzinie 6 wieczorem. 


GOSPODARSTWO | HANDEL 


Sehodnica. Dnia 28 lutego odbyło się 
w Wiedniu walne zgromadzenie Towarzystwa 
akcyjnego dla przemysłu naftowego „Scho- 
dnica*, na którem przyjęto proponowany przez 
Radę zawiadowczę podział zysków po 60 zł. 
od akeyi. W sprawozdaniu przedłożonem wal- 
nemu zebraniu, stwierdza Rada zawiadowcza, 
że Towarzystwo rozwija się doskonale, że je- 
nakże w zeszłym roku interes był utrudnio- 
ny przez to, iż w obee bliskiego podniesienia 
GIa od surowca, importowano z Rossyi i Ru- 
munti bardzo wielkie ilości, tak, iż targ był 
memi formalnie zalany. Wskutek tego musia- 
ła „Sehbodnica* znaczne zapasy trzymać w 
magazynie. Natomiast rafinerya Towarzystwa 
rozwija się doskonale. 
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tacyę, jak o sprzedanie z korzyścią, wszyst- 
kie pobankrutowały. W pierwszym rzędzie 
stoją Towarzystwa niemieckie, które mają w 
rękach kilka większych kopalni. Towarzystwa 
węgierskie cierpią na brak kapitału, potrze- 
bnego do rentownego urządzenia eksploatacyi. 
Ostatnimi czasy, znowu odkryto złoto w ma 
jątku księcia Koburskiego. (Przewodnik Pree- 
mysłowy). 


= Wiedeń, 2 marca. Spirytus (spkojnie) 
38960 do ——. Nafta galieyjska niezm ie- 
niona. Qukier surowy 2545 (spokojnie.) 


Wiedeń, 2 marca. Targ zbożowy. — 
(Kursu w koronach i po 50 klg.) Pszenica 
na wiosnę 7:54 do 755, na maj-czerwiec 
166 do 7:66, na jesień 7:88 do 7:89. Żyto 
na wiosnę 658 do 6:59, na  maj-czer. 
wiec 6:69 do 6:71 na jesień 676 do 6:77. 
Kukurudza na maj-czerwiec 5'43 do 5-44, 


na czerwiec-lipiec —'— do ——, ma lipiec- 
sierpień —*— do —'—, Owies na wiosnę 
528 do 524, na maj-czerwiec 540 do 
541, na jesień —'— do ——. Rzepak na 


sierp -wrześ. 12:45 do 1255, na sierpień wrze- 
sień 12:45 do 12:55, Olej rzepakowy na 
kwiecień-maj 32:50 do 33:50. Tendeucya : 
śnieg. Pogoda: słaba. 


Budapeszt, 2 marca. Targ zbożowy. — 
(Kursa w koronach i po 50 klg.) Pszenica 
na kwiecień 7:44 do 7:45, na październik 
772 do 773. Żyto na kwiecień 6'81 do 
682. Owies na kwiecień 5— do ——. Ku- 
kurudza na maj 514 do 5:15. Rzepak na 
sierpień 12:35 do 12-45, Oferty na pszenicę: 
małe, Chęć kupna: ograniczona. Tendencya : 
spokojna. Pogoda: zimno. 


_ Berlin, 2 marca. Banknoty anstrya 
ckie (podług obliczenia procentowego) 8440, 
Spirytus 47:70. 


Paryż, 2 marca. (Giełda wieczorna): 
Trzyprocentowa renta 103:25. Mąka 2545. 

Frankfurt, 2 marca. Anstryackie 
Kredyty 21640, Koleje państwowe 1420-40, 
Alpiny —:—, Disconto 19850, Laura 271 —, 


Bochnia, 1 marca 1900. Płacono: 
za 100 klgr. netto pszenicę 18:50 do 1450 K. 
żyto1 1: — do 12 K., jęezraień bro. 11:— do 13-— 
K., owies 10 do 11 K., kukawudzę 10 — 
doll'—K., groch past. 15 do 20 K, fasole 
16 do 18 K, tatarka —-- do — — K 
proso -—— do —— K,bób 10— da 11: — 


K., konicz 110 — de 160 K., ziemniaki 4 — 
do 480 K., stome 240 do 2:80 K., siano 
440 do 480 K, masło za 1 kilo 1:80 h. do 
2:20, jaja za kope 240 K. 

Na targ zwierzęcy spędzono : bydła 411, 
koni 785, świń 657 i płacono za 100 klgr. 
żywej wagi: bydło 58— do 40— K., świ- 
nie 60— do 66— K., konie za sztukę 80— 
do 600 — K. 

Następny jarmark odbędzie się dnia 15 
marca 1900. 


Giełda towarowa. Cukier surowy 
loco Aussie 25:40 do 2550, loco Ołomu- 
niee 23880 do 24—, loco Berno-Wiedejl 
28:90 do 24:10, za marzec loco Aussig 2549 
do 25:50. Cukier w kostkach: prima 8675 
do 87:—, secunda 86:25 do 86:50. Spirytus 


kontyngentowany: loco Wiedeń 39%60 do 
40—. — Nafta kaukaska: transito Tryest 
1550 do 16—, galicyjska przeźroczysta 


41:50 do 42:50. Ceny w koronach. 


Targ zbożowy. 


Lwów, 2g0 marca. Pszenica gotowa 
14:60 do 16:20, pszenica na termina 14 — do 
14:80, żyto gotowe 11:20 do 11:50, żyto na 
termina [l— do1l'20, owies obroczny go- 
towy 10:50 do 11—,owies na termina 10 — 
do 10:50, jęczmień pastewny 9:80 do 1050, 
jęczmień browarniczy 1%:— do 14*—, groch 
do gotowania 18:— do 20'—, wyka 11— do 


do 12—, nasienie lniane —— do ———, na- 
sienie konopne —'— do —'—, bób —— 
do ———, bobik 11.— do 12—, hreczka — — 
do —*—, koniczyna czerwona galicyj :ka 150-— 


do 180*—, biała 100— do 140—, tymotka 
48— do 6%—, szwedzka 140:— do 170:—, 


kukurudza —— do ——, nowa —*— do 
——, chmiel stary —'— do ——, nowy za 
65 kilo —— do ——, rzepak 22:50 do 


28'—, groch pasiewny 11:50 do 13—. 


Spirytus paritas Tarnopol gotowy 35— 
do 86:50, na termin 36:— do 87:—, waran- 
ty —'-- do —'—. 


Sprawozdanie tygodniowe Izby ban- 
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro- 
duktów we Lwowie od 19 lutego do 25 lutego 
b. r. bez opłaty akcyzowej, (Waluta koron.). 
Pszenica 7:35 do 7:55, żyto 5:60 do 5'80, ję- 
cznień browarny 6'15 do 6:90, pastewny 
495 do 5'25, owies 5'40 do 565, hreczka 
—*— do — —, kukurudza zeszłoroczna — — do 
—'—, kukurudza nowa —'— do —'—, proso 
do —'—, groch do gotowania 6'75 do 
9—, groch pastewny 5-75 do 6-15, soczewi- 
Ua — — fasola —'-— do à 
bobik 5:25 do 5:65, wyka 520 do 5:55, ko- 
niczyna czerwona 7õ5:— do 87:50, koniczyna 
biała 50*— do 70 —, koniczyna szwedzka 70:— 
do 85'—, tymotka 24— do 82?—, anyż 
rosgyjski —* - do —*—, anyż płaski —'— 
do —.—, kminek —— d rzepak 
zimowy 11:30 do 11:55, rzepak letni —'— 
do —'—,rz pak nowy — — do ——, nasienie 
lniane —'— do —*—, nasienie konopne — — 
do —'—, chmiel za 56 kilogramów —— do 
lój 86— do 37:—, nafta zwykła 
19:50 do 20'—, nafta salonowa 21:— do 21-50, 
wosk ziemny -——'— do —'—, wszystko za 
50 kilogramów, skóry surowe —— do 
——, spirytus 10.000 litr-procentowy, kon- 
tyngentowany, bez podatku konsumcyjnego 
37:65 do 38:05 koron. 


0 —— == 


0 ——, 


mi n a 


OSTATNIA POCZTA 


Dzisiaj lat 90 temu, w dniu 2 marca 
1810 r., przyszedł na świat w Carpinetto Jo- 
achim Peccii, obecny Ojciec św. Leòn XIII. 
Cały swiat katolicki, a w pierwszym jego 
rzędzie naród polski, semper fidelis, zanosi 
do Przedwiecznego błagania, aby jak najdłu- 
żej utrzymał przy życiu tego »wiątobliwego 
a Wielkiego Starca, który błogosławioną dło- 
nią swą a niepospolitym rozumem kieruje tak 
szczęśliwie nawą Chrystusowego Kościoła. 

Wezorajsza Winer Abendpost poswieca 
Papieżowi bardzo serdeczny artykuł z powodu 
dzisiejszej uroczystości. Nazywa go Papieżem 
pokoju, ku któremu miliony ludności spoglą- 
dają z miłością i otuchą. 


Najj. Pan przyjał dymisyę węgier- 
skiego Ministra na Dworze Królewskim (a 
latere) hrabiego Szechenyiego, a postanowie- 
nie to ogłoszone będzie urzędownie w dniach 
najbliższych. Mianowanie następcy hr. Sze- 
chenyiego nie jest na razie zamierzone — 
jak twierdzą Gzienniki — a agendy jego pro- 
wizorycznie obejmie albo prezes gabinetu wę- 
gierskiego p. Szell albo też któryś inny czło- 
nek tego gabinetu. Hr. Emanuol Szechenyi 
jedynie ze względu na swe zdrowie cofa się 
w życie prywatne; względy polityczne nie 


zaważyły tu zgoła. Od dłuższego czasu prze- 
bywał on juź na urlopie. 


Jak wczorajsze wiedeńskie dzienniki wie- 
czorne donoszą wybór I. wiceprezydenta Izby 
posłów odbędzie się dopiero we środę 7 b. m. 

Czas dowiaduje się z Wiednia, że Rada 
państwa obradować będzie tylko do dnia 17 
marca. W dniu tym nastąpi odroczenie. a na 
22 zwołane będą Sejmy. Dopiero po świętach 
Rada państwa zbierze się na nowo. 

Według tegoż dziennika zdaje się, że 
szlachta konserwatywna stanowczo przeciw 
obstrukeyi się oświadczy. Wiedzą już o tem 
Młodoczesi, chociaż jeszcze nieurzędownie. 
Wezoraj odbyć się miała narada klubu mło- 
doczeskiegu i południowo-słowiańskiego, przy- 
czem niewiadomo jeszcze, czy i klub połu- 
dniowo-słowiański zechce w każdym wypadku 
pomagać w obstrukcji. 

Klub południowo-słowiański odbył wczo- 
raj posiedzenie, na którym uchwalono sprze- 
ciwić się żądaniu lewicy o odstąpienie jej 
miejsca pierwszego wiceprezydenta domagać 
się wyboru ponownego całego prezydyum, a to 
ze względu na zupełnie zmienione stosunki 
parlamentarne. 


Położenie w niektórych czeskich okrę- 
gach górniczych, objętych bezrobociem, nieco 
się poprawiło, w innych jest niezmienione. 
W szybie Barbary położonym w rewirze dux- 
skim padły onegdaj wieczorem 3 ostre strza- 
ły. Jedna z kul utkwiła we drzwiach, pro- 
wadzących do mieszkania zarządcy kopalni. 


Z Budapesztu donoszą prywatnie, że 
sejm węgierski ma być w jesieni rozwiązany; 
nowe wybory mają być przeprowadzone je- 
szcze przed zimą. 


Parlament niemiecki obradował onegdaj 
nad projektem rządowym, zawierającym po- 
stanowienia karne przeciw kradzieży siły elek- 
trycznej. Odprowadzanie elektryczności nie 
podpadało dotychczas karze — więc rząd wy- 
pracował projekt, poddający podbieranie elek- 
tryczności tym samym karom, jakim podlega 
każda zwykła kradzież. Projekt ten oddano 
do szczegółowego zbadania osobnej komisyi. 


Używany częstokroć do oficyalnych ko- 
munikatów Hamburger Corr. stwierdza, że ce- 
sarz Wilhelm nie ma zamiaru zwiedzić wy- 
stawy w Paryżu i w ogóle do tej pory nie 
było weale mowy o podróży do Paryża. 

Ciekawą, lecz mało prawdopodobiną 
wiadomość podaje Königsberger Hartungsche 
Ztg. Oto według „wiarogodnych* rzekomo in- 
formacyj tego pisma, następcą księcia Hohen- 
lohego ma zostać książę Herbert Bismarck. 


Donosiliśmy niedawno za gazetami nie- 
mieckiemi, iż rząd pruski zamierza pozwolić 
40.000 robotnikom polskim z za kordonu o- 
siedlić się w Prusach stale, aby zapobiedz 
brakowi robotnika, który tak dotkliwie daje 
się we znaki rolnictwu. Obecnie dowiaduje 
się konserwatywna Kreuz. Ztg., że rząd nie 
myśli wcale o zmianie dotychczasowych prze- 
pisów, odnoszących się do zatrudniania zagra- 
nicznych robotników polskich. 


Z Genewy donoszą, że śledztwo, wd.o- 
żone przeciw Lucecheniemu , jest już ukoń- 
czone. Nie wiadomo jednakże, czy sąd zde- 
cyduje się postawić go przed sądem przysię- 
głych, czy też obostrzyć karę w drodze dy- 
scyplinarnej. Według ustawy szwajcarskiej, 
kara obostrzoną być może przez przykucie go 
do kuli żelaznej. 


Mimchener Allg. Ztg. donosi z Londynu, 
iż królowa angielska; w podróży na kontynent 
złoży wizyte cesarzowi Wilhelmowi w Ber- 
linie. 


W Anglii, po upadku Oronjego i oswo- 
bodzeniu Ladysmith panuje łatwo zrozumiały 
entuzyazm. Dzienniki przepełnione są szcze- 
gółami o Oronjem i obrazie, jaki przedstawiał 
jego obóz po kapitulacyi a Zimes proponuje, 
by Ćronjego i jego towarzyszy wysłać na 
wyspę świętej Heleny. — Dzienniki angiel- 
skie żądają prowadzenia wojny aż do zupeł- 
nego pokonania nieprzyjaciół. 


NEK RAO A NE ZZOZ 


TELBERANY GAZETY LWOŃSKU 


Przemyśl, 2 marca. Ksiądz biskup 
Solecki dziś umarł, Pogrzeb we 
wtorek. 

Wiedeń, 2 marca. Najj. Pan nadał 
szefowi sekcyi w Ministerstwie spraw zagra- 
nicznych Docziemu tytuł barona. 


Wiedeń, 2 marca. 
sza: Najj. Pan zamianował P. Ministra han- 
diu br. Calla prezydentem komisyi central- 
nej dla udziału w międzynarodowej wystawie 
w Paryżu. 

Najj. Pan zezwolił na zmianę tytułu 
adjunkta inspekcyi leśnej na tytuł komisarza 
inspekcyi leśnej klasy II, a tytulu komisa- 
rza inspekcyi leśnej na tytuł komisarza in- 
pekcyi leśnej I. klasy. 

Wiedeń, 2 marca Na wczorajszem po- 
siedzeniu rady generalnej Banku austro - wę- 
pierskiego uchwalono na razie nie zmieniać 
stopy procentowej. 

Wiedeń, 2 
tuowalo się tutaj 
handlu drzewa. 


marca. Wczoraj ukonsty- 
Towarzystwo akcyjne dla 
Na zgromadzeniu stwier- 


6 


Wiener Zig. ogła- 1 


dzono, że kapitał akcyjny subskrybowany zo- | 


stał w kwocie 5 milionów koron. Prezesem 
Towarzystwa wybrano Leopolda Kerna, wice- 
prezesem Bertolda Schieka, dyrektora Union 
Banku. 

Wiedeń, 2 marca. Dziś przed połu- 
dniem zebrała się na narady komisya woj- 
skowa, celem dalszego obradowania nad kon- 
tyngentem rekruta. Pierwszy przemawiał p. 
Doleżal. 

Również zebrał się na narady subkomi- 
tet komisyi socyalno politycznej celem zasta- 
nowienia się nad sprawą powołania rzeczo- 
znawców. 

Wiedeń, 2 marca. Dzisiejsze posiedze- 
nie Izby posłów rozpocznie się dopiero o go- 
dzinie 3!/4 po południu. 

Wiedeń, 2 marca. 4 powodu dziewięć- 
dziesiątej rocznicy urodzin Ojca św., ogłaszają 
dziś dzienniki tutejsze bardzo sympatyczne 
artykuły. Vaterland przypomina świetną dzia- 
łalność Papieża, mającą na oku tylko intere- 
sy ludzkości i pokój całego świata. Fremden- 
blatt pisze, że w dniu dziewięćdziesiątych u- 
rodzin Ojca św., cała kula ziemska jednoczy 
się w uwielbieniu dla Starca, który położył 
tak wielkie zasługi jako Głowa Kościoła 1 dał 
tyle dowodów wytrawnego rozurau stanu. Da- 
lej N. Fr. Presse i wiele innych pism za- 
mieściły życzliwe artykuły. 

Wiedeń, 2 marca. Członkowie stronni- 
etwa postępowego w wiedeńskiej Radzie miej- 
skiej uchwalili złożyć gremialnie swoje nan- 
daty radzieckie w takim razie, gdyby równo- 
cześnie z sankcyonowaniem i ogłoszeniem no- 
wego statutu gminnego i nowej gminnej or- 
dynacyi wyborczej nie miało nastąpić rozpi- 
sanie nowych wyborów ze wszystkich ezte- 
rech ciał wyborczych. 

Wiedeń, 2 marca. Cesarz Wilhelm wy- 
stosował do szefa sztabu generalnego barona 
Becka z powodu zgonu jego małżonki, nastę- 
pujący telegram kondolencyjny: „Zgon pań- 
skiej towarzyszki życia położył kres jeduenu 
z najszczęśliwszych małżeństw. Pojmuję ko- 
chany generale Beck pańską boleść, która 
jest nieukojoną. Wyrażam też panu najgoręt- 
sze moje współczucie. Odtąd życie pana na- 
leży wyłącznie do pańskiego Monarchy. Bsz- 
ustanna dla Niego praca pozostanie panu wy- 
próbowaną towarzyszką.” 

Praga, 2 marca. Wczoraj ukończył się 
proces wytoczony 9 urzędnikom upadłej mel- 
niekiej powiatowej Kasy zaliezkowej, Jeden 
z oskarżonych został uwolniony po odstąpie- 
niu prokuratora od oskarżenia. Jeden w ciq- 
gu procesu zachorował. Dwóch skazał sąd na 
dwuletnie ciężkie więzienie, jednego na trzy- 
miesięczne zwykłe więzienie, czterech wre- 
szeie uwolnił. 

Opawa, 2 marca. Streik w rewirze o- 
strawsko-karwińskim niezmieniony. Dotych- 
czas jest w zmowie 23000 górników. Tylko 
streik rmaszynistów i palaczy znacznie się 
zmniejszył, z 200 streikuje tytko 65. Robo- 
tnicy zachowują się spokojnie. 

Berlin, © marca. Parlament niemiecki 
przyjął wczoraj po dłuższej dysknsyi budżot 
urzędu spraw zagranicznych. W toku obrad 
oświadzzył sekretarz stanu Bóllow na za- 
pysanie, że stanowisko Niemiec w między- 
narodowej konferencyi hagskiej bylo zgodne 
z polityką cesarstwa, mającą ciągle na oku 
utrzy : anie pokoju. Ze strony Niemiec z pe- 
wnością pokój nie zostanie zakłócony. Rząd 
jednak musi być na to przygotowanym, że 
z innej strony może to nastąpić i z tego po- 
wodu widzi się zniewolony:n zarządzić w porę 
odpowiednie środki ostrożności. W kwestyi 
ograniczenia uzbrojeń nie może rząd poczynić 
zgoła takich ustępstw, któreby osłabiły pogo- 
towie i zdolność bojową narodu. Rząd nie 
zgadza się na ustanowienie obowi: zkowego 
sądu polubownego, natomiast zgadza się na 
złożenie nieustającego sądu polubownego. Do- 
bre stosunki Niemiec do innych mocarstw nie 
tylko się nie rozluźniły, lecz owszem wzmo- 
eniły i skonsolidowały. (Oklaski). 

Petersburg, 2 marca. St. Petersburger 
Zeitung donosi, że w najbliższym czasie ukon- 
stytuuje się, prawdopodobnie w Petersburgu, 
stowarzyszenie perskich kolei żelaznych. Pra- 
wdopodobnem jest także, że jeden z perskich 
portów zostanie wkrótce wziętym w dzierża- 
wę na podobnych warunkach jak Port Arthur. 

Rzym, 2 marca. Wczoraj rano przyby- 


Le Creusot, 2 marca. Dziś w nocy 
spaliły się dwa magazyny żywności, przezna- 
czone dla artyleryi i oddzialu elektrycznego. 
Szkoda wynosi przeszło milion franków. 


Dieppe, 2 marca. Na statku „France“ 
eksplodował kocioł. Sześciu palaczy utraciło 
na miejscu życie a czterech odniosło ciężkie 
rany. 


Londyn, 2 marca. Standard donosi z 
Nowego Jorku: To, eo tu uważają jako po- 
życzkę 25 miliionów dolarów dla Rossyi, jest 
faktycznie tylko nabyciem za tę cenę odpo- 
wiedniej liczby 4 pre. papierów kolei żela- 
znej, z rossyjską gwarancyą, po prawdopodo- 
bnym kursie 96 za sto, ze strony konsorsyum 
bankowego, dla odsprzedaży z zyskiem, a 
mianowicie  Towarzystwom asekuracyjnym , 
które papierów tych potrzebują do swoich in- 
teresów rossyjskich. (ała ta transakcya za- 
wartą została pod warunkiem, że suma nie 
będzie wypłacona w gotówce, tylko, że Rossya 
zakupi za tę sumę na placu tutejszym mate- 
ryał, potrzebny do budowy kolei żelaznej. 


i Fransv3ai, 


Anglia 


Loudyn, 2 marca. W Izbie lordów mi- 
nister wojny wygłosił mowę oddając jak naj- 
większe pochwały żołnierzom Whitego i Bul- 
lera. Minister zapowiedział wysylkę dalszych 
posiłków w liezbie 38.000 żołnierzy do połu- 
dniowej Afryki, co ma nastąpić do 1 kwie- 
tnia. Wkrótee potem ma być wysłanych je- 
szcze dalszych 17.000 ludzi. Minister, dono- 
sząc o tem, zaznacza, że ostatnie zwycięstwa 
nie powinny stać się pretekstem do osłabie- 
nia energii Anglików. 

Londyn, 2 marca. Dzienniki donoszą 
z Paardeberg, że przednia straż wojsk angiel- 
skich wyruszyła w kierunku wschodnim ku 
Bloemfontain i natrafila na nieprzyjacielskie 
wojska, których liczbę podają w przybliżeniu 
na 4000 ludzi. 

Londyn, 2 marca. Times pisze, że we- 
dług taktyki wojennej muszą Anglicy wyru- 
szyć obecnie wprost na Bloemfontain; muszą 
być atoli przygotowani na wielkie ofiary; 
muszą wystarać się' o wielką liczbę koni i 
zgromadzić jak najznaczniejsze siły wojenne. 

Londyn, 2 marca. Depesza marszałka 
Robertsa nadana 28 lutego w Paardeberg 
opiewa: General Clement donosi, że na wia- 
domość o opuszczeniu Oolesbergu wysłał tam 
oddział wojska, ażeby obsadzić 
Junction, i że przy wejściu do,Colesberg przyjety 
został z zapałem. Anglicy zabrali znaczna ilość 
amunicyi i wielu powstańców wzięli do nie- 
woli. Następnie powrócili do Rensbnrga. 

Londyn, 2 marca. Do Biura Reutera 
donoszą z obozu Boerow pod Ladysmith: 
Dnia 24 lutego wrzala nad Tugelą aż do 
późnej nocy straszna walka. Anglicy usiło- 
wali po czterykroć zająć szturmem pozycye 
Boerów pod Kruegersdorp; za każdym jednak 
razem zostali odparci z wielkiemi stratami. 
Działa Boerów ostrzeliwającoe Anglików z od- 
dalenia, wynoszącego 70 yardów, poczyniły 
wśród nich okropne spustoszenia. Dnia 26 
Intego oblężeni wykonali kilka wycieczek prze- 
ciw oblegającym, zostali jednakże zawsze od- 
parci. Walki stoczone w piątek 28 lutego i 
sobotę (24 lutego) były niesłychanie krwa- 
we; Anglicy ponieśli ogromne straty. 

Londyn, 2 marca. Wiadomość o od- 
sieczy Ladysmith przyjęto tutaj z nadzwy- 
czajną radością. 

Wedłe doniesienia dzienników wieczor- 
nych, kawalerya angielska dotarła jaż do 
Bloemfontain. Urząd spraw zagranicznych 
jednakże nie otrzymał potwierdzenia tej wia- 
domości. 

, Depesza Bullera, wysłana z Neltorpe o 
gedzinie 5 po południu powiada: Powracam 
właśnie z Ladysmith. Prawie wszystkie woj 
ska nieprzyjacielskie cofnęły się w najwię- 
kszym popłochu. Oały kraj na południe od 
miasta jest zupełnie wolny od nieprzyjaciela. 

| Londyn, 2 marca. Morning Post po- 
wiada, że odsiecz Ladysmith i klęska Cron- 
jego zmieniły zupełnie dotychczasową sytua- 
cyę na terenie wojny. Prawdopodobnem jest, 
że większa część armii Jouberta cotnie się 
teraz do Pretoryi, by tę pozycyę przyjąć jako 
ostatni punkt oparcia. Kruger prawdopodo- 
bnie chce jak najdłużej przeciągać wojnę w 
nadziei, że im dłużej wojna będzie trwała, 
tem większą będzie możliwość jakiegoś zwrotu 
na korzyść bBocrów. Generałowie bBoerów 
nie dają juź wiary obcym doradcom. Ich 
dawne powodzenie należy raczej przypisać 
nadzwyczajnemu szczęściu i błędom Anglików 
aniżeli zdolności wojennej Boerów. 

Standard powiada, że dalszy ciąg woj- 
ny musi być dla Anglików pomyślnym. Na- 
leży przypuszezać, że Boerowie będą wyparci 
ze wszystkich miejseowości ufortyfikowanych 
i będą zwyciężeni przez armię regularną. 


Londyn, 2 marca. Times donosi z 


Lourenco Marquez pod dniem 28 lutego. 


ło tu osobnymi pociągami 12.000 pielgrzy- | Przybyli ta z Transvaalu lndzie wiarygodni 


mów. 


„uważają za nieprawdopobne, aby Boerowie 


Colesberg- | 


mieli się cofnąć już teraz do Pretoryi i to 
miasto przyjąć za punkt rozpaczliwego oporu. 

Londyn, 2 marca. Depesza generala 
Bullera donosi pod datą wczorajszą: Generał 
Dundonald z karabinierami natalskimi i je- 
dnym pułkiem wszedł ubiegłej nocy do La- 
dysmith. Obszar pomiędzy mną a Ladysmith 
jest zupełnie wolny od nieprzyjaciela. Wyru- 
szam obecnie do Nelthorpe. 

Loudyn, 2 marca. Dzienniki wieczor - 
podają depeszę z Kapstadtu, która donosi, że 
Boerowie w sobotę wykonali gwałtowny atak 
na Mafeking, zostali jednak na wszystkich 
punktach odparci. W niedzielę ponowili atak, 
ale znowu bez skutku. Boerowie mieli 40 za- 
bityeh i rannych. Po stronie Anglików jest 
dwóch zabitych i trzech rannych. 

Londyn, 2 marca. Biuro Reutera do- 
nosi z Sterkspruit 28 lutego: Boerowie w La- 
dygrey przyznają, że generał Brabant znów 
zajął Jamestown. Boerowie mieli przytem 50 
zabitych i 123 rannych. Trzystu ludzi bra- 
kuje. Wielu powstańców wraca do siedzib oj- 
czystych. 

Londyn, 2 marca. Biuro Reutera do- 
nosi z głównego obozu Boerów koło Tadys- 
mith 24 lutego: W drodze do Pretoryi przy- 
było tu dziś 21 jeńeów, strzelców i jeden ofi- 
cer. — Generał Olery z powodu choroby nie 
wychodzi jeszcze z namiotu. Generał Little- 
ton objął komendę swojej dywizyi. 

Główna kwatera Bullera znajduje się 
w opuszczonej miejscowości Colenso. Strzelcy 
stracili 70 żołnierzy i 9 oficerów. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 2 marca. 1900. Gielda po- 
ranna (Vorbórse), Godzina 10 minnt 30. 
Marki 116:35, Renta majowa 99:35, Węgier- 
ska renta koronowa 93-70, Akcye austryac. 
Zakładu kredytowego 236:30, Akcye węg. 
Zakładu kredytowego 187:25, Akcye Anglo- 
banku 12450, Akcye Unionbanku 15450, 
Akcye Bankvereinu 13575, Akcye Linder- 
banku 11950, Akcye Kolei państwowych 
137 60, Lombardy 26:80, Akcye Kolei Elbe- 
thal 125—, Akeye Fabryki broni ——, 
Akcye tytoniowe 145-25, Akcye Alpiny 271 —, 

Tendencya spokojna. 


Wiedeń, 2 marca 1900. Giełda po- 
ludniowa (dłitfagsbórse). Godz. 12 min. 30. 
Marki 11837, Renta majowa 99-32, Węgier. 
ska renta koronowa 9870, Akcje austr. Za- 
kładu kredytowego 236-30, Akcye węg. Za- 


kładu kredytowego 18725, Akcye Anglo- 
banku 12450, Akcye Unionbanku 15425, 


Akcye Bankvereinu 135 75, Akcye Linderban- 
ku 119:50, Akcye Kolei państwowych 13740, 
Lombardy 36:90, Akcye kolei Elbethal 125—, 
Akcye Fabryki broni ——, Akcye tytonio- 
we 14450, Akcye Alpiny 240—, Akcye Ri- 
ma Muranyi 51625, Akcye Pragskiego To- 
warzystwa żel. 598—, Losy tureckie 126 25. 
Ruble 25550, 20-Franki —'—, Tramway 


Tendencya słaba. 


Wiedeń, 2 marca 1900. Zamknięcia 
giełdy (Schlusscowrse). Godzina 2 minni 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 28550, 
Akcye węgiorskiego Zakładu kredyt. 180:—, 
Akcye Anglobanku 12425, Akcye Unionban - 
ku 154:—, Akcye Liinderbanka 11875, Akcye 
Bankvereinu 135-50, Akcye Bodeneredit 245: —, 
Akcye galicyjsk. Banku hipotecznego 275:—, 
Akcye Kolei państwowych 13690, Akcye Ko- 
lei Południowej 2070, Akcye "Tramway 4) 
13425, Akcye Tramway B) 180:—, Akcye 


Kolei Klbethal 12475, Akcye Kolei Pól- 
nocnej 298—, Akcye Kolei  Czerniowie- 


ckiej ——, Akcye Alpiny 26576, Akcye 
Rima Muranyi 31476, Akcye Pragskiego To- 
warzystwa żel. 550—, Akcye Wabryki broni 
——, Akcye Tureckie tytoniowe 14425, 
Obligacye węgierskiej indamnizacyi 98-20, 
Renta majowa 99:20, Austryacka Renta koro- 
nowa 99 —, Węgierska Renta koron. 98*50, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 9%—, 
4 pre. Listy Banku krajowego 96—, 4'/, pre. 
l. Listy Banku krajowego 100:35, 4 pre. Li- 
sty Banku hipotecznego 92:50, 4'/, pre. Lisiy 
Banku hipotecznego 98:50, 5 pre. Listy Ban- 
ku hipotecznego 109%—, 4 pre. Galie. Obli- 
gacye propinacyjne 97—, 4 pre. Gal. poży- 
czka kraj. z r. 1898 93:90, 4 pre. Pożyczka 
miasta Lwowa 91-40, Losy tureckie 12525, 
Marki 118-30, Ruble 25550. 


Mdpowindziałuy redaktor Adam Krochowiócki, 


<<, p Z 


7 
Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem i. maja 1899. 


(Czas przyjazdu i odjazdu pociągów podany jest podług zegara środkowo -europejskiego). 


Nadesłane. 


Wszech nauk lekarskich | Pociąg | DR Luena prereka o! Pociag hodza: 
a A gd 3 >>] 4 M a te 
EYY JaA z tj [posp] osob. | osp.| osob, 
e t j Ą Ze Stryja, Kałusza i O za Skolego od * do % 12:50 o Toen (Wiednia, Wrocławia, Berlina). 
T. AERE I a Y a włącznie (dworzee główny). » 2:36 o Ickan (Bukaresztu, Constancy). 
ordyzuje od godzimy 3 do 8 PO poi H Z itzkan, (Konstantynopola, Oonstancy, Bukaresztu) Czernio- 410% Do Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Chyrowa, Sambora. 
ži 0 è ak n F wiee i Stanistawowa (dworzec główny). ; Mezo - Laborcz (Pesztu), Sanoka, Rymanowa, Iwonieza, 
ul. Grodziekich 6, I. schody. ej Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Oświęcima), Roz- Krosna przez Przemyśl, Jasła przez Rzeszów. Wieliczki. 
ZA DAS AZT EIT PEWEL NA. 5 uwadowa, Tarnowa, Orłowa, Chabówki, Jasła, Rzeszowa, 5:508 Do Brzuehowie od "js do Yh więczrie. 
, g Ę Jarosławia, Przemyśla (dworzec główny). p E r R $ To 
fi y ] | Z Podwołoczysk, Grzymałowa. Tarnopola (na dw. Podzameze). ' | 6:20 pa RA Coa a Borysławia, ; 
e F i E Z Podwołoczysk, Grzymałowa, Tarnopola (na dworzec główny). 6:15 | Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, (z dw. głównego). 
i ju ye A poia ( : 6:30] Do Stanisławowa, Podwysokiega, K 
3 SW i | Z Krakowa (Wiednia), Tarnowa, Rzeszowa, Jarosławia, Prze- 30 | Do Podwoł K (Ri 5 AE ozowy. 
sprzedtj: | A mysla, Sambora, Sanoka (dworzae główny). 8-30 6:30 Do ed aan. BAL A Podzawcze). 
se | „ Berlina), Lubaczowa pr 
rj o = ONE o | 6104 Z lekam, (Uałacu, Jass), Czerniowiec, Nowosielitzy, Bednaro- Jarosław, Rozwadowa, Nadbrzezia, Orłowa przez yć 
S O K od 1 å L | 1 e Yi | wa, Husiatyna, Stanisławowa (dw. gł.). 8:45] Do Krakowa (Wiednia, Warszawy), (hyrowa, Stróża przez 
4 | 6503 Z Brzuchowie tylko od "js do Yh włącznie (dworzec główny). "aynów. i z 
Dam bankowy | kanter wymiany, | maka. (win a » n n 2:10 | Do Skylero, Kałusza, Borysławia, Chyrowa, do Ławocznego od 
s 5 33 5 owi h A Mk M 19: 
Zlecanie Ł srowiucyj : 7-55] Z Zawocznego (Pesztu), Kałusza, Ohyrowa, Stryja, (dw. gł.). 9:25 | Do Janowa. 
ię Rd A " e 744$ Z Tarnopola, Brodów (na dworzec Podzamcze). 9:35 j Do POENODEŁ, Brodów, Kopyczyniee, Husiatyna, Kozowy. 
DAW OMA POLIA bS Į 8:05 , , - 3 > główny. Grzyimałowa (z dworca głównego). i ? 
tolwiak pl je 615] Z Sokala i Rawy raskiej (dworzec główny). 9:45 | Do Czerniowiec. $ o 
God > A | 9-004 Ż Krakowa (Wiednia, Warszawy), Orłowa, Wieliczki, Tarnowa, 9:58| Do Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniee, Husiatyna, Kozowy 
de 2-0" "w" WYS oo a aij a Przemyśla i Pesztu przez Przemyśl (dwor.ee główny). Grzymałowa (z LORE. Podzarieze), a” „a 
IE z e ; 11-15] Z Jarosławia i Lubaczowa (dworzec główny). 1010 { Do Bełzca, Rawy ruskiej, Sokala i Lutaczowa. 
Wystawy Li Muzea. 11558 Z Stanisławowa. Kerózmez6. Kozowy (dworzec główny). 12:50 | Do Janowa od */, do °l włącznie ty ko w niedziele i świeta. 
„- raze 101] Z Janowa (dworzec główny). 3 AE Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca głównego 
1:80 Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Tarnowa, Jzeszowa, i a: z A wo po AWPOdZASI M 
Muzeum przemysłowe miejskie Przemyśla, Sanoka (dworzec glówny). 3'15 Do Brzuchowice tylko od */p do *95 włącznie w niedziele I Bigi 
otwarte codziennie (z wyjątkiem peniedziałków) | 1:40] Ze Skolego, Stryja, Kałusza, Chyrowa, a z Ławocznego tylko 2:45 Do Iekan, Podwysokiego, Kozowy, Kałusza, Huniatyna, Kóróz- 
EU SJJ a RA 3 H ER od In do j włącznie (dworzec główny), ; mezó, Serethu (Jass, Bukaresztu). 
cd godziny u Yano dO O > AW 1:50 Z Iekan (Bukaresztu, Gałacu, Jass), Husiatyna, Stanisławowa 2:55 Do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Lnbaczowa przez 
w niedzielę i swięta od godziny rano do (dworzec główny). Jarosław, Jasła przez Rzeszów, Ohabówki przez Rzeszó 
godziny 1 z południa. — Biblioteka muzealna || 220 Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Grzymałowa, Husiatyna, l lub Tarnów Į zów 
otwarta codziennie od godziny 11 przed po- || Pe ea m GRA godząc th a. SE Bo Stryja, N Ę Ye do 38/6 włącznie. 
WAĆ Ara no E RER 2:35 odwedoczysk (Kijowa, Odessy), Grzymałowa, Husiatyna l: o Janowa o o h włącznie. 
łudniera do godziny 8 po południu (w niedzielę Tarnopola, Brodow (na bo a) 3:20 | Do Zimnejwody tylko od "js do 10, włącznie. 
i święta od godziny 10 do godziny D 515] Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy, Guzymałowa, Kozowy, Bro- 825 | Do Brzuchowie tylko od 7/5 do © włącznie. 
Wstęp w dnie powszednie 20 ct., w niedzielę dów (na dworzec Podzamcze). 5:25] Do Jarosławia. 
540] Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy, Grzymałowa, Kozowy Bro- COR 3 
wolny. dów (na dworzec główny). 4 AE Ka CWied a Wiodaka kl 
Nieustająca wystawa wyrobów prze- i 5:55 | Z Bokala, Bełzca i Lubaczowa (dworzeo główny). 408 Do Krakowa Vie aey Wrocławia, Berlina, Warszawy). Mezó- 
mysłu krajowego otwarta codziennie w domu | gęwwwamznyj > akowa (Wiednia), Wieliczki. Osy. - 6-50 D aa ae, a ye przez Tarnowa ni a 
i kde 0-0 i a j a. (Wiednia), azki, Orłowa, Rozwadowa, Sambora, a o Janowa od "e do *5/, włącznie tylko w dnie powszednie. 
niegdyś Biesiadeckich (przy placu Hal:ekim). | Ohyrowa (dworzee główny). Youg Do Ławocznego (Munkacza, Pesztu), Chyrowa, Kałusza. 
wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pią- 620] Z Tekan, Śuczawy. Rađowiec, Halicza, (dworzec główny). NAW Do Sokala i Rawy ruskiej. 
tek, w inne dnie 10 et. -- Wszysikie przed- vei Z BA do *J; i od 1J do ©), codziennie, m od *fe r Do TarnojO EEE. 
mieć redas "1h „99. la tylko w niedziele i święta (dworzec główny). TAE n n E E e aS o 
mioty na sp Ł. się 8-154] Z Brzuchowie od 7, do 50%, i od 18/, do 10), włącznie codziennie TAA Do Janowa od to do 9%, 1900 włącznie. 
Muzeum im. Dzieduszyckich przy À d z Pore górny). | dr BAB. i a i i Te do **, SiE, codziennie, 
icy Teatralnej 1. 18 otwerte w swiete i nie- R BA Z Brzuchowic od ih da 1%, eodziennie (dworzee główny). "LOg n n n le do ° włącznie w niedziele i święta. 
a cd SA iOranóg dj By 1 w pc- 8:45 Z Krakowa (© iednia. Berlina, Wrocławia), Tarnowa, Luba- 104 Do Iekan (Jass, Gatacu), Husiatyna Kałusza, Szeparowiec ku 
oz elg gooziny e nanoia eoe ezowa, Sanoka, Pesztu (dworzee główny). i Nowosielicy, Berhamethn, Żerethu, Radowiec, Suezawy. 
łudme — we środę i piątki od. godziny 11 9x1] Z Janowa tylko od 7, do 18/, włącznie (dworzec główny). 1050$ Do Krakowa (Wiednia, Warszawy), Chyrowa, Sambora, San ka, 
przed południem do 23 po południu Wstęp 955g Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Tarnowa, Jasła, Rymanowa, Iwonicza przez Przemyśl, Jasła. Chabówki, 
wolny. Przewodnik kosztuje 30 et. R, ubaczowa, Sanoka, Pesztu (dworzec główny). s . Orłowa przez Rzeszów, Ukakówki, Orłowa przez Tarnów, 
$ | 10109] Z Iekan (Bukaresztu, Jass. Gałacu), Suczawy, Husiatyna, Kozo- i Kozwadowa. ; 
lieustająca Wystawa zjednoczonego È wy, Kerõzmezö, Podwysokiego. 11'1(g Do Podwełoczysk, Brodów, Kopyezyniec, Husiatyna, Grzysa- 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we | 16:0e$] Z Podwołoczysk (Kijows, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, (na B łows z dworca głównegź. M 
Lwowie, przy placu św. Ducha l. 1t, pierw- | 10-258 Z P s k nosa uu Do WE „Pa moka ię. ©” 
DR | ROR SŁ AWS | Q: odwołoczysk (Tijowa, Odes roi very i sorea Podzamcze. ? 
sze piętro, jest otwasia eodziennia od godziny | / Ada kj, Odessy), Brodów, Koprczysiec, (na lows z dworca Podzamoze 
p ie rodziny i l i DIR A Ławnazmemc | (Pczst OUnTEow a kats ) e ae 
10 przed południem do godziny 5 po południu. | oel Z meg vh Caprowa. Nocne godziny od 6:00 wieczór do 559 rano objęte są tłustemi ramkami. 


Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 et. 
w dnie powszednie 80 et. — Dla członków 
wstęp wolny. 


UWAGA: (zas środkowo -europejski różni się od czasu lwowskiego o 36 
wint a mianowicie: 123 godz. w czasie środkowa -europejskim 


12 godz. 86 minut czasu lwowskiego. 


biuro informacyjne e. x. kolei państwowych przy ul. Krasiekich L 5 udziela 
wyjaśnień w sprawach kolejowych, sprzedaje wszelkiego rodzają bilety jazdy 
i rozkłady jazdy w formasie kieszonkowym. 


TCA T ZPOGPOME ANO DAZ OPACZ EEE Ea REBECCA TROY OWA LYS WOJEW ZYCZE UD LA OEEO TE CA YZ PIE WRONKI WELLER OEG eE E S = ra SUETA IAE KEEWAY SE a = A ara a 
CENNIK f f R dacą żądają płacą ządająę , płacą żądają 

e. ky „| Losy z rosa 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 163.-- 165.--$ Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 zł.ópr. —.—  -—--4Uzerw. krzyża węg. tow. 5 zł. = —— 
lwowskiej izby handlowejiprzemysłowej| „  . 1860 po 500 zł. ws. 5 pr. 137— 18750] „ „ „ „ IS83za200kr.4pr. 9390 8440] Losy fund. are. Rudolfa 10 zł. To Ge 

o a soa 1900 a Ne „ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 169.25 161.25į „ obl. prop.zr.1889za100z4.4pr. 96.60 97.40] Salma 40 zł. mk. . ; a 172.50 174.50 

wów, ania 4. marea i | płacą żądają sł a » 1864 po 100 zł. . 200.— 200.607 Pożyczka m. Lwowa z r. 1896 za wadę Pożyczka W. ri 20 zł. Sm 60.— 

I. Akcye z4 100 Koron | W Eb: Hit „ 1864 po 50zł. . . 200,— 200602 OORA pe OAK 92. — o SI RA RE 154 — 

Mhk. h.i m ri. domen. państ. 120 soe A z włoska za 100 lirów (96 kor.) ożyczka m. ea e 570. == 
i g T a i aone o o a 6 e 6 0 . Be. | |OSNEENOEJEN NK" == » U a apr. zm e 
Banku hip. gal. po 200 zł.(400 k.) 178 50 178 —1 i Pożyc k.2 pr. 3.25 = à - „ 50 zł. 4 pr. 160. - = 
Banku gal. dla handlu i przem. j| B. Dług państwa (wszystkish w Radzie pań- | Turaokie obi pei to za 300 me 126.25 127.25 Waldstein 20 zł. mk. * . . 3 178. — nE 
po u EN A pe K Sho GE = siwa reprezentowanych krajów koronnych). l 4 KR. Akcye banków (za sztukę) | 
Kol. g. Kar. Lud. po AE i Austr. renia złota wolna od G. Listy zastawne, Oblig. hipot. i listy dłuźne d ankow (za szlukę). 
i i ś Austr. renta zi podatku y ` E. f 30 ; 
ae po 200 o a Bolh za 100 at Ra kóz. vo Gql 2580 AAA CANE p PR AB adi 500 e. 2750 226.60 
„Zl. w. a. w srebrze (400 k) . |14050 142 50) podatku za 200 kr. 4 pr. . . . 9920 9940Jqnglo Austr. banku les w30l4ójspr. —.—  —— Zakł. kred. dla handlu i przem. . 23630 23360 
Garb. w Rzeszowie po 200 zł,(400k. ) =— si -jl 5 Aust. zakt. Kr. ziem. ios. w 50 l 4 pr. 95.—  97.—|Węg. banku kredyt, 200 zł. 1837.25 18750 
Fabryki wagonów w Sano nu przed- m | ©. Obligacye kolejowe. A „ obl. prem. z r. u ; pr. 237.2 2o IE austr. tow. esk. 500 zł. 144— 145 — 
tem Lipiuskiego po 500 kor. w. a. M e = AA M AE ba a M. 5 p $ 39 3 pr. 235.50 237.— f ďal. banku hipot. 200 zł. . . - JBh=" IIS6 —- 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- i a OE z. 97.50 93.20] Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr. 103.320 103.70] „ „ dla handlui przem. 200 zł. es —.— 
cznych wod. po 200 zł.(400 k.) 100 — 105 —! moi a Mow Aa e " m, n n los4pr. 95.— 95.40] Banku dla kraj. koronnych 200 zł. 11920 119.40 
e ! ROSE 2 pr: Gal. ake. ban. hip. 10 pr. prem.los5pr. 109.50 110.50] „ Austro-weg. 600 zł. . 126.5) 127.— 
IL Listy ay aa R. © i a No OAL aN laee, (osteme. a a » > » los. 50 lat Aia o r Związkow. (Unionbank) 200x}. 154— 15450 
anku h. g.50/ę wa. wyl. z 109 pr. * Z PU 0 e O p A c S d non O „n „ 60 lat za 200 zesk. banku zwią.k. 100 zł 134.25 1834.75 
A Aon dos w 0l —. 98 30 gg —i| Kol. Cesarza Franciszka Józefa za k koron 4 pr li 92.20 8290 |Zivnostonska banka 100 zł. 330 OŁ. 
40 „ 60 1 0200 K. | 92 50 93 20 MW ZL HNK ao ole aoc -  JĘBIGO0 IO RENATA. R fa i 5 Ka e 138.25 134.— 

; T 3 a. joe w5ll * 99 80 100 Boj i Kol. Aroia Tarla w wal kor 148 8 ga aS. o di A 7 Ai L. Akcye Przedsiębiorstw transportowych. 

A „ 4o w. a. los. w5Tl.S | 96 — 96 70 i wolne ód podatku za 200 kor. 4pr. 97.10 97.908 ” w n» % pr. staro. . 94.50 95.50] Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł..  103.— 106.— 
Tow. kred, gal. ziem. 49, (pierwsza _, i Kol. Kaiola e po 200 zł. mk. 3 | m R D „ 4pr.za 200 kor. 94— 9440] , „ akcpe zakład 200 zł 76— —— 
A RAW 1 delst, że; % 94 50 95 g0ji (ostemp. akcye) 5 pr. . ni; 101.40} Banku krajowego dla Galieyi Lodom. Kolei półn. ces. Ferdyn.1000 zł.mk. 298.50 299.50 

Om nIe ES Ki t ae 94 . Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). j. 41a Pr. 51a lat zwrotne . . 100— 100.70] Kołomyj. kol. iok. (akc. pierw.) 200zł. —.—  — — 

ft ja 56 ac 6 > i 50 a A T Kol Are. Albrecht NN Mao ŚW ORO oblig. komun. 2 n ona (ake. pierw. 200 zł, —— — — 
y : A = M 3 ; rechta za 300 zł. 5 pr. 0 i Dusya o Pre , e J. . „ liwów-Czern.-Jassy 200 zł. . 140.— 141, — 
e ! w złocie za 200 zł. 5 pr. . —.—  ---—l Banku krajowego oblig. k 3 g -galic.-Lok: ; , 
nić = oc 9 . anku jowego oblig. komun. „ wschodn.-galic.-lokain. 200 zł. . 983.— 100.— 
IX, Obligi a sA u: m cl zach. za 200, 1000 i nE s A Emieya 42 lat za 200 kor. 4j, pr. 100.— —-— | n» państwowych 200zł . . . . —— —— 
a funduszu propinae. ok a P Ę 70 81 AME kol. Czeskiej P EA 1895 za 400 97.50 98.20 | Banku ŻE 1. za i i pr. GE aT m Ho T 21 = mm 
ukow. funduszu propin. 5°% wa. = [102 50 — =i "4 A W 3 a al OVi kol LO ZAZU 4 pr. Yə. de ARA Ea ONAR, 104— 105 — 
Komunalne Banku T eaa M 100 80 101 30 A OWA NE MTA 97.40 = |T banku 80 a 99.50 100.50 j Austr, Tow. żegl. na Duuaju 500z}. mk.  73.— 7350 
5 a n£ [e fo(P0M.) o ==> IL kor ki E n n n J : M, Akcye Przedsiebiorst ł 
DA nobazku kr. (dem) 2.9, 5006 06 rd ON 4 PRO. . . . . mowa w. 96.20 48380 M „AARÓ I ak w przemysłowych. 
Kolej. so dito EP A AE 05 30 06 — [ai gal. Karola Ludwika sa 200 |. Obligacye z prawem pierwszeństwa zał00z4.nom. | my. kopalń węgla w Brńx 100 zł. 394 — 394.25 
Pożyczki kraj. 6%, wa. z r. 1873 103 — — į a DE o < s + 4. 96.70 97.40 Czeskiej kolei półn. za 800 zł. 5 pr. —— —-— lal. karpackie natt. tow. 500 kor. 210.— D= 
r „ 4% po 200 koron j Kol. lwowsko-czern.-jasskioj zt. 1894 Tow. żegl. pax. po Dunaju za 100 i 200 k Austr. tow. górnicze Alpine 00zł. 27035 270.85 
z roku 1888 . . . . . fos— o mj e 200 kor A pr. o - |. - . . 9650 9250] ar 6pr. o... . . . . 105.50 107 — È Praskiego tow. żelazn. przem. 200 zł. 590.50 Był — 
Pożycz. m. Lwowa 40], po 200 kor. 92 39 93 4 or A GT Pu W (5alzkammer- Tow. żegi par. po Dun. Em.z13964p:. 92.50  —-—4Suvhodniey 500 kor. . . . . . . 8858— 386 — 
IV. Los || Sub) za 400 marek 4 pr. . ——  99-— | Kolei pótu. ces. Perd. em.zr 18854pr. 09.40 100.40fTureck. zarz. tytoniow. 500 frank. 144.75 145.15 
Miast 3 f D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). n n n n n n 1587 4pr. W 190.50 Trifail. tow. Kop. węgla 0 zł. 820.— 3:2.— 
M. Stanisławowa octj20 (AO k) | 5875 60 BO] Weg. złota reuta za 100 zł. 4 NOE NAJEEEE S m N. WEKSLE 
i SA wowo 20 (40 k. = == poj AEE SE LAD kk da jk i gan ae m M Mo mom zeSlleyę SEL o j a 
V. Monety. ) Boa „ w wal. kor za 200 Kol." w Cżer.-Jassy z r.1884z a 800 Berlin za 100 marek 5 pr. 118.82 118.45 
AR s | E . « „BAS0 JAW m m... T a a a e 10 fum szt. 4 pr. 34345 242.65 
Dukat cesarski 1135 1145 „ Obl prop. za 109 zł. 4l pr. 99.— 9990F Kol. Lwów-Czern. z r. 1884 za 300 Paryż za 100 fran "96 30 e 
ŻU frankówka = e A E 19 17 19 27 | „ Obl. pr. regul. Cisy 231007}. 4°% 141.50 142.—Ẹ zł 4 pre o n . . . . 95.70 96.70 Petersburg za LÓD nN Bi) yć 7 W PES 
100 rubli rosyjskich srebrnych + $253 — 5y f} „ poź. prem. za 100 zł. (200 k.) 168.— 164.— | Gal. Kol. lok. wschodn za 100zł. £pr. —— -| Niemieckie banki . aaia ERĄ 520 
100 rubli rosyjskich papierowych. 255 — 257 —IE » » „ za BO zł. (100 k.) . 163.— 164.—$ Węg.gal.koleiem.1870za200zł.5pr. 106.20 107.— | Włoskie banki . | 83.55 60.05 
100 marek niemieckich ` B17 80 118 aoii E. Obligacye indenmizacyjne. Wo Wo m Teno 1o T j Francuskie banki . mm | =c 
RE R RÓ WS Z w po e y A 572a 200 sł 4 pr. ).40 "9 Szwajcarskie banki 95.50 95.65 
Kurs eieldy wiedeńskiej. Kroacyi i Slawonii za 100 zł. 4 pr. 94.—  95.— a E E g i 
„a a 1900 J | Wegier za 100 zł. 4 pr. 93.30  94— J. Losy (za sztukę). 0. WALUTY. 
WANIE sa 4 F. Inne publiczne pożyczki. Budapeszteński asilica) 5 zł, . 7  ——qjDukat cesarski . + " JEN A LEAS 

A. Ogólny dług państwa. płacą żądają | e, regul. Dunaju z r. 1880 za 100 Zakład a ia P i00 zi. - 395— 397.— | Austr, węg. 8 guld. złoia moneta . —— = 
Jednolity dług państwa w banknot. (Poz Bp. |... ... „ . . . 25v.25 25926gOlury 40 zł. mk. . . . . . « « 18L— 183.50 |20-frankówka » A 19.237 19.29 

maj-listopad |. PE 39.40 oo| reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 108,—  —.—jPOŻyCZKa m. Insbruku 20 zł. WOD 51.— 30-mackówka. NE ` 48.64 23.72 

Juty-sierpień , T 9930 99.507 Poz. kraj. Bukowiny z r. 1898 e Losy m. Krakowa 20 zł. . . . 59.50 60.50 Rosyjski półimperiał . . - . . po io 
Jednolity dług państwa w srebrze | za 200 kor. 4 pre.. . . . . . 9450 9550f Pożyczka m Lublany 20 zł. . 50.—  51l.— | Niemieckie banknoty za 100 marek 11330 113.45 

styczeń - lipiec „AE 99.30 99.50] Bukowińskie obl. propinacyjne los Palfy 40 zł. mk . . . 2 4 - 132 — 158.—|] Włoskie banknoty za 100 lir. 89.85 90.05 

R prop yJ 
kwiecień -październik . . . 99.30 99.504 za 100 zł. 5 pre. s . . . . . 102.25 108.254 Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł 42.10  4870|Ruble . ONE 0: ram 250, 2.568) 
po E LANE 8 = p e a O z S e m IA 
— owies gnieciony) jako kasza lub zupa, które to p trawy w 15 mia. 


iker G 


Gazeta Lwowska Nr. 50 z dnia 3 marca 1900. 


w gorącej wodzie sporządzić można, są zdrowe i lekkie. 
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L. cz. E. 2065/99 (4) (1404 3—3) 

Na żądanie powiatowego Towarzystwa 
zaliczkowego we Lwowie, zastąpionego przez 
adw. dr. Kazimierza Ozarnika, odbędzie się 
dnia 6 kwietnia 1900 o godz. 10 przed połu- 
dniem, w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 14, przymusowa licytacya a) realności 
pod 1. k. 27 w Skniłowie, położnej wyk. hip. 
39 ks. gr. gminy Skniłów objętej Jana Hały 
własnej, b) rea'ności pod 1. k. 15 tamże po- 
łożonej wyk. hip. 116 tetże księgi objętej, 
Mikołaja Skarysza własnej, wraz z przynale- 
żnościami. 

Nieruchomości te, są ocenione: a) na 
1992 zł. w. a. b) na 1211 zł. w. a. 

Najniższa cena wynosi ad a) 1828 zł., 
ad b) £08 zł., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

Niniejszem zatwierdzone warunki licy- 
tacyjne, i odnoszące się do tych nieruchomo- 
ści dokumenta, może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych. 
w sądzie niżej wymienionym, w kancelaryi 
Oddział IV. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej. jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, S. II., Oddział IV. 

Lwów, dnia 16 stycznia 1800. 


L. cz. E. 1588/99 (6) (1445 3—3) 

Na żądanie p. Jdy Baranieckiej, zastą- 
pionej przez adw. dr. Szafrańskiego, odbędzie 
się dnia 6. kwietnia 1900 o godz. 10 przed 
południam, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 14., przymusowa lieytacya realno- 
sci pod lk. 425 w Zamarstynowie, wyk. hip. 
392 ks. gr. gm. Zamarstynów objętej, Miro- 
niki vel Weroniki Domaradzkiej własnej wraz 
z przynależytościami. 

Nieruchomość wystawiona na licytację, 
jest oeenioną na 7358 zł. aw. 

Najniższa cena wynosi 4520 zł. a. w., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Niniejszem zatwierdzone warunki licyta- 
cyjne i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
straluy, protokoly ocenienia it. d.) może każ- 
dy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w kaucelaryi Oddz. IV. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłsby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obeenie już istnieją, bądź w toku postę- 
wania lieytacyjnego powstanę, zawiadamniane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybieie na tablicy sądowej, jeśli 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymienio- 
nego i nie wsksżą temuż sądowi pełnomocni- 
ka do doręczeń, w siedzibie sądu zamieszka- 
łego. 

C. k. Sąd powiatowy S. II., Oddział IV. 

Lwów, dnia 16 stycznia 1900. 


L. cz. E. 133/98 (20) (11238 3—3) 

Na Żądanie Józefa Goldbergera w Kra- 
kowie, jako prawa nabywcy Jakóba i Mindli 
BRosenbaumów, zastąpionych przez dw. dr. 
Hermana teinfelda, odbędzie się dnia 30. mar- 
ca 1900 o godz. 10 przed południem, w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 5, li- 
cytacya realności lwh. 179 ks. gr. gm. Ke- 
bierzyn, Jana i Wiktoryi Mrowców własnej, 
wraz z przynależy tościaini. 

Nieruchomość, wystawiona na licytację, 
jest oceniona na 3753 zł. 69 et. 

Najniższa cena wynosi 2502 zł. 40 ct, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytscyjne i odnoszące się do 
tej nieruchoniośe dokumenta (wyciąg tabular- 
By, wyciąg ka stralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może ka dy, mający chęć kupieni'e 
przejrzeć podcza : godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymieniozym, w biurze Nr. 5. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya bylaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
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rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dle których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicia na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i mie wskażą temuż sądowi 
peinomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

Oświadczenia wierzycieli co do zapłaty 
wierzytelności w gotówce pozostają w mocy. 
0. k. Sąd powiatowy. Oddział II. 
Skawina, dnia 24. października 1899. 


L. cz. E. 12799 (10) (1731 3—3) 
Na żądanie Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego we Lwowie, odbędzie się dnia 2. 
kwietnia 1900 o godz. 10 przed południem, 
w sądzie niżej wymienionym, w sali Nr. 18, 
licytacya dóbr Żurawce z Rudą, położonych 
w powiecie Rawskim, objętych wyk. hip. 1. 
550 tutejszej księgi gruntowej dla większych 
posiadłości, masy spadkowej ś. p. Franciszka 
Jędrzejowicza własnych, wraz z przynależno- 
ściami, składającemi się z inwenarza żywego 
i martwego. | 
Nieruchomość Żurawce z Rudą, wysta- 
wiona na licytacyę, a mianowicie grunta z 
budynkami są ocenione na 820.000 zł., przy- 
należności zaś na folwarkach Żurawce, Ruda 
i Łepków na 15.065 zł. 10 ct. 
Najniższa cena wynosi 223.976 zł. aw., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg kafastralny, protokoly ocenienia 
itd.) może każdy, mający chęć kupienia, przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie ni- 
żej wymienionym, w biurze Nr. 19. 
Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju c+ do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa: 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
ą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 27. stycznia 1900. 


L. cz. E. 60|99 (12) (1612 2—3) 

Na żądanie c. k. uprz. gal. ake. Banku 
hipotecznego we Lwowie, zastąpionego przez 
adw. dr. Roińskiego we Lwowie, odbędzie się 
dnia 6. kwietnia 1900 o godz. 9 przed po- 
łudniem, w sądzie niżej wymienionym, w od- 
dziale Nr. IV. w Nowym Sączu, licytacya dóbr 
Wojnarowa wyżnia, objętych lwh. 764 ks gr. 
do posiadłości tabularnych w e. k. Sądzie ob- 
wodowym w Nowym Sączu prowadzonej, 
własność p. Adama de Laveaux stanowiacych, 
wraz z przynależnościami, składającemi się z 
dwóch domów mieszkalnych, dwóch stajen, 
kieratu, budynku kamiennego piętrowego (da- 
wna gorzelnia), chlewów, czterech szop, dwóch 
stodół, piwnicy murowanej, karczmy częścią. 
z kamienia częścią z drzewa wystawionej, da- 
chówką krytej, studni murowanej. 

Nieruchomość powyższą z przynależno- 
ścią, wystawiona na licytacyę, jest oceniona 
na 64.962 zł., przynależności zaś na 14.945 zł. 

Najniższa cena wynosi 48.808 zł, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, protokoły ocenienia i t. d.) może każ- 
dy, mający chęć kupienia, przejrzeć podezas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 1V. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytaeyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Nowy Sącz, dnia 10. lutego 1900. 


IL. cz. E. 207793 (8) 
Na żądanie c. k. uprzyw. gal. ake. 
Banku hipotecznego we Lwowie, zastąpionego 
p o 1 
przez Dyrekcyę, odbędzie się dnia 27. marca 
1900 o godz. i0 przed południem, w sądzie 
i i i 4 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 15, licyta- i 
[i 


cya majętności Tuszków, wyk. hip. 1 61 a 
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gr. dla większych posiadłości objętej, w no- 
wiecie Bełzkim położonej, Leopolda 1 Wikto- 
ryi Goldfingerów wła'nej, wraz z przynależy- | 
tościami, w protokole opisania i orzeczenia z 
dnia 12. września 1899 L. ez. E. 257/99 (5) 
wyszczególnionemi. 

Nieruchomość wraz z budynkami mie- 
szkalnymi i gospodarczymi, wystawiona na 
licytacyę, jest oceniona na 410.220 kor., przy- 
należytości zaś t. j. zapasy zboża, paszy i ob- 
siewów na 12.584 kor. 

Najniższa cena wynosi 281.869 kor. 34 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 19. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby  niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
glyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

O. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VIII. 

Lwów, dnia 25. lutego 1900. 


L. cz. E. 55499 (5) (1631 2—3) 

Na żądanie Jana Magnowskiego, odbę- 
dzie się dnia 10. kwietnia 1900 o godz. 11 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 9, licytscya realności lwh. 
1856 gm. kat. Jezupol i 2/8 części realności 
lwh. 1370 tej samej gminy, dłużnika Onu- 
frego Magun Petra własnej. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
obj. lwh. 1856 gm. Jezupol, ocenioną jest na 
260 zł, zaś lwh. 1870 tej samej gminy na 
97 zł. 61 ct. 

Najniższa cena wynosi z realności lwh. 
1356 kwotę 258 zł. 80 ct., zaś z realności 
lwh. 1870 tejże gminy na 65 zł. 08 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularey, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 7. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądż w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tabliey sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymie- 
nionego i nie wskażą temuż sądowi pełnomo- 
enika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie- 
szkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Halicz, 5. lutego 1900. 


L. cz. E. 152/98 (3) (1550 2—3) 
Na żądanie Halickiego funduszu po- 
życzkowego, zastąpionego przez Michała ča- 
wickiego, odbędzie się dnia 10. kwietnia 1900 
o godz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 9, licytacya re- 
alności iwh. 653 gm. Halicz i realności lwh. i 
660 gm. Halicz. dłużników własnych. 
Nieruchomość lwb. 658 gm. Halicz, 
wystawiona na licytacye, ocenioną jest na 111 
zł. 50 ct., zaś nieruchomość lwh. 660 
10:25 zł. 
N jniższa cena wynosi reavwuśei lwh. 
658 gm. Halicz 111 kor. 50 ho, zaś rew.ności 
lwh 660 tejże gininy 1268 kor., pomżj tej 
cen, sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
| tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
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licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
dędą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Halicz, dnia 2. lutego 1900. 


L. cz. E. 1/98 (13) (1656 3—3) 

Dnia 2. kwietnia 1900 o godz. 10 rano, 
w biurze 9 tutejszego sądu, odbędzie się re- 
licytacya realności wyk. hip. 450/1. w Koło- 
myi, z przynależytościami, pod Nr. domu 285 
śródmieście. 

Wartość przy udzieleniu pożyczki przy- 
jęta, a zarazem cena wywołania: 1.800 zł., 
wadyum 130 zł. 

Na terminie tym realność za jakąkol- 
wiek cenę zostanie sprzedaną. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 24. 

Kurator niewiadomych i innych wierzy- 
cieli hipotecznych adw. dr. Dudykiewicz w 
Kołomyi. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Kołomyja, dnia 13. lutego 1900. 


L. 05891449. (1752 1—3) 
Obwieszczenie. 

W celu oddania w przedsiębiorstwo 
dostawy szutru na drogę dojazdową do mostu 
na Wisłoce w Mielcu w  Tarnobrzeskim 
okręgu budowniczym w latach 1900 1901 i 
1902 odbędzie się dnia 18. marca 1900 w 
e. k. Starostwie w Tarnobrzegu licytacyu 
ofertowa. 

Koszta fiskalne szutru w roku 1900 do- 
stawić się mającego wynoszą: za 180 me- 
trów sześciennych kwotę 1746 koron. 

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
mogą w godzinach urzędowych w wymienio- 
nem ce. k. Starostwie, gdzie także w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do godziny 12. 
w południe wnoszone być mają oferty, 
sporządzone na blankietach urzędowych, któ- 
rych Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopa- 
trzone marką stemplową na 50 ct. i we wa- 
dyum wynosząc: 5%/, kwoty fiskalnej, z wy- 
rażeniem cen jednostkowych nie tylko cy- 
frami ale i literami. 

Oferent winien na blankiecie na wła- 
ściwem mirjscu podać nazwę kamieniołomu 
lub szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostko- 
wą bez żadnych dopisków, wreszcie położyć 
datę i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem. 

Oferty wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk, wtedy podać w meji należy 
ceny jednostkowe dła każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobno, albowiem zatwier- 
dzenie ofert nastąpi bezwarunkowo według 
poszczególnych kamieniołomów lub szutrowisk. 

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych albo zawierające jakiekolwiek do- 
piski, zostaną oferentowi zaraz przez komisyę 
przeprowadzającą licytacyę zwrócone, zaś po 
terminie licytacyi nie będą oferty przyj- 
mowane. 

Z c. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 25. lutego 1900. 


L. cz. E. 710,99 (3) (1809) 
Dnia 23. marca 1900 o godz. 10 przed 
południem, odbędzie się w biurze Nr. 2, licy- 
tacya realności lwh. 809 w Krośnie położonej. 

Realność tę oceniono na 2.458 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wynosi 1638 kor. 66 hal. 

Warunki licytacyjne i inne do tej spra- 
wy odnoszące się dokumenta można przejrzeć 
w tutejszym sądzie, w biurze Nr. 2. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Krosno, dnia 10. lutego 1900. 


L. cz. E. 1250,99 (1808) 
Dnia 29. marca 1900 o godz. 10 przed 
południem, w biurze Nr. 2, odbędzie się licy- 
tacya realności lwh. 77 w Krośnie położonej. 
Reslność tę oceniono na 9.000 zł. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż do 
skutku mie przyjdzie, wym si 4500 zł. 
Warunki licytacyjne i inne dokumenta 


|larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- | do tej sprawy się odnoszące, można przejrzeć 


nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 

nia, przejrzeć podezas godzin urzędowych w 

sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 7. 
Takie prawa, w obee których niniejsza 


w tutejszymsądzie, w biurze Nr. 2. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Krosno, dnia 6. lutego 1900. 


L. cz. E. 84/1900 (4) 
W skutek uchwały z dnia 21. lutego 
1900 L. cz. E. 84/1900 (4) sprzedane będą 
dnia 15. marca 19:0 o godz. 11 przed po- 
ładniem w Bukowcu, w drodze publicznej li- 
cytacyi: 576 progów oznaczonych K. F., 
8.372 belek oznaczonych K. F. i A. K., 258 
paczyn jodłowych i 142 łat. SE a 
Przedmioty te można oglądać dnia 14. 
i 15 marca 1900 między godz. 10 a 11 przed 
południem, u Dmytra Dyrwal. 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział F. 
Baligród, dnia 21. lutego 1900. 


L cz. E. 522/99 (6) (1812) 

Na żądanie Joanny Szujskiej, właściciel- 
ki dóbr w Mszanie dolnej, zastąpionej przez 
adw. dr. Tomika w Krakowie, odbędzie się 
dnia 16. marza 1900 o godz. 11 przed po- 
łudniem, w sądzie niżej wymienionym, w 
Mszanie dolnej, lieytacya realności lwh. 598 
ks. gr. gm. Mszana dolna objętej, w 2/8 eze- 
ściach Michała Adera, a w 1/8 części Adeli 
z Lordów Lordowej własnej 

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 1106 kor. l 

Najniższa cena wynosi 737 kor. 33 b. i 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. ; i 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wycięg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 10. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalą, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiam podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przyb'cie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temu: sądowi 
pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 4. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Mszana dolna, 2. lutego 1800. 


L. cz. E. 10/99 (19) (1816) 

Dnia 30. marca 1909 o godz. 9 rum, 
w biurze 4, odbędzie się licztacya połowy 
domu lk. 78 lwh. 141 gm. Rymanów, Izaaka 
Halperna. 

Nieruchomość powyższa z przynależń0- 
ściami oceniona na 7502 kor. 

Najniższa cena wynosi 3.751 kor. 

Warunki leytacyjne i inne dokumenta 
można przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w bivrze 4. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną. zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jędynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i ni: wskażą temuż sądowi pełno- 
mocnika do doręczeń, W siedzibie sądu zamie- 
szkałego. h NPS 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział TV. 

Rymanów, doia 15. lutego 1900. 


z. E. 1028/89 (34) (1821 1—-3 
mA Na eo Józefa Obrębskiego i e 
rzyszy, zastąpionych przez pełnomocnika dr. 
Jamińskiego, odbędzie się dnia 80. marca 
1900 o godz. 10 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w binrze Nr. II. w Ra 
wie, licytacya realności lwh. 221 gm. Bełzec 
objętej, składającej się z domu i budynków 
gospodarczych, wraz z przynależnościarut. 

Nieruchotność powyższa, wystawiońa Ra 
licytacyę, jest ocenioną na 2090 kar. 

Najniższa cena wynosi 1898 kor. 38 b., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się d> 
tej nier chəmości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. IL 
, Takie prawa, w cbec których niniejsza 
licytacya byłaby ziedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa luh 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 


(1802) ; nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- | L. cz. E. 99/99 (15) 
orrena sądu niżej | 


;wej, jeśli nie raieszkaą w 
|wymieniezego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
za mieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział H. 
Rawa, dnia 14. lutego 1300. 


L. cz. BE. $82]829 (3) (1810) 

Dnia 30. marca 1900 o godz. i0 przed 
południem, odbędzie się w tutejszym sądzie, 
w biurze Nr. 4, licytacya 1,8 części realności 
objętej lwh. 1%0 ks. gr. gm kat. Kolouszo- 
wa z przynależnościami. 

Nieruchomość, powyż wymienione, wy- 
stawiona na licytacyę, jest ocenieną na 66 
kor. 66 h., przynałeżności zaś na 13 kor. 
34 hal. 

Najniższa cena wynosi 58 kor. 84 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta można przejrzeć w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 7. 

Takie prawa, w cebes których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądn najpóźniej przy wyzasczony w ter- 
minie licytaeyjnym. inaczej roszezenia tege 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
glyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiaxe bẹ- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynia przez przybieie na tablicy szdo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń. w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIIL 

Kolbuszowa. dnia 6. lutago 1900. 


L. cz. E. 704/99 (6) (1668 1—3) 
W postęrowaniu egzekneyjnem ` eiba 
Sterna przeciw Wojciechowi Žoniowi pt- 100 
kor. zatwierdza się warunki licytacyjne w pa- 
daviu z 7. lutego 1800 przez wierzyciela 
egzekwującego do sądu przedłożone. 

Dla Judy Rottenberga ustanawia się ku- 
ratorem adw. dr. Hamerszlaga i jemu dorę- 
cza się uchwałę z 20. czerwca E. 704/29. 

Koszta są 2% kor. 48 hal. 

Na żądanie Leiba Sterna w Limanowej, 
odbędzia się dnia 28. kwietnia 1900 o 10 
godz. rano, w biurze Nr. 8 w sądzie w Li- 
manowy, licyt:eya połowy realności lwh. 380. 
1/4 części realności bwh. 395, realności lah. 
452, 484 i 488 gminy Starej wsi, Wojciecha 
Zonia i wspólników własnych, wraz z przy 
należnościami. 

Nieruchomości razem cceniome Są na 
1520 kor., a przynależności na 340 kor. 

Najniższa cena wynosi 2/8 części ceny 
szacunkowej, poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

Warunki lieyteeyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
chęć kupienia mający, przejrzeć podczas £o0- 
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 4. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Limenowa, dnia 6. lutego 1900. 


L. cz. E 399/99 (10) (1765) 
Dnia 5. kwietnia 1900 o godz. 10 przed 
południem, edbędzie się w biurze Nr. 1% 
tutejszego sądu, licytacya a) calej realności 
lwh. 118, tudzież b) 14]640 i 128/3:00 czę- 
ści realności iwh. 370 gm. Wadowice, pier- 
wszej Bernarda i Kabetty Groszów, drugich 
Bernarda Grossa własnością będących. 

Realność ad a) a mianowicie: dom z 
przynależnością i zabudowaniami, oceniono na 
10.896 zł. 64 ct, zaś grunt tej nieruchomo- 
ści na 907 zł. 50 et, a części realności ad 
b) grunt obejmujące na 5i zł. 87 et. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi. wynosi ad a) 8.669 zł. 42 ct, ad b) 
34 zł. 58 ct. 

Warunki licytacyjne i inna odnosne do- 

kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 18. 
i Takie prawa, w obec których nisiejsze 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
| sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby hyć już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadanisne bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okregu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Wadowice, dnia 10. lutego 1900. 
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Gazeta Lwowska Nr. 50 z dnia 3 marca 1900, 


(945 1—3) 
Zobowiązany Ludwik Antler w Sorockich 
: Browarach. 

Na żądanie Jadwigi Vandalin hr. Mni- 
szkowej, zsstąpionej przez adw. dr. Leszka 
Majewskiego, odbędzie się dnia 25. kwietnia 
1900 o godz. 19 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 2 w Sta- 
nisławowie, lieytacya dóbr Sorockie Browary, 
wyk. hip. l. 117 ks. gr. dle większych po- 
siadłości, przy tut. e. k. Sądzie obwodowym 
prowadzonych, wraz z przynależnościami, skła- 
dającemi się wedle protokołu opisania i 0sza- 
cowatia z dnia 10. lipca 1899 i następnych 
L. cz E. 39/89 (9) z inwentarza żywego i 
martwego, oraz budynków gospodarczych, 
mieszkalnych i przemysłowych. 

Nieruchomość, wystawiona na licytację, 
jest oceniona na 216.731 zł. 35 ct., przyna- 
leżcości zaś na 16.759 zł, 10 ct. 

Najniższa cena wynosi 2/8 części sum? 
ceny szacunkowej t j. 155.66) zł. 80 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki icytaeyjne, które niniejszem 
po sprostowaniu mylnie w projekcie tychże 
podanej wartości przynależności (16.754 zł. 
10 ct. zamiast 16.759 zł. 10 ct.) się zatwier- 
dza, i odnoszące się do tej nieruchomości do- 
kumenta (wyciąg tabularny, wyciąg katastral- 
ny, protokoły ocenienia i. t. d.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 4 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalna, należy zgło- 
sić do sądu najpoźaiej przy wyznaczonym ter- 
minie lieyteceyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie 
głyby być już ze skutkiem podnoszone, 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
cężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadainiane be- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nis jedynie przez przybieia na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu Sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

©. k. Sad obwodowy, Oddział TV, 

Stenisławów, dnia 2. stycznia 1900. 


OSS 


L. cz. E. 2003,99 (5) (810 1—8) 
Na żądenie !wowskiego Towarzystwa 
bankowego we Lwowie, zastąp. przez adw. dr. 
Kdwarda Liliena, odbędzie się doia 2%, kwietnia 
1560 o godz. 10 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr 14, przy- 
musowa lieytacya realności pod i. k. 424 w 
Zamarstynowie położonej, “yk. hip. 390 ks. 
gr gm. Zamarstynów objętej, spadkobierców 
š. p. Antoniego Michalskiego własnej, wraz 
z przynależytościami. 
Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
oceniana na 2588 zł. ezyli 5166 kor. 
Najniższa cena wynosi 1294 zl. 50 et 
czyli 2553 kor., poniżej tej ceny syrzedaż nie 
urzyjdzie do skutku. 

Niniejszem zatwierdzone warunki Jicyta- 
cyjne i odnoszące się do tej nieruchomości 
doknmenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia it. d.) może każ- 
dy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
eodzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w kancelaryi oddziału TV. 

Takie prawa. w obee których niniejsze 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
gł do sądu najpóźniej prze wyznaczonym 
terminie leytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju ©» do samej nieruchomości nie mogly- 
hy być już ze skutkiem podnoszone, 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiademiane bẹ- 
dą o dalszych wydarzeniach tego nostępowa- 
nia jedynie przez przybieje na tablicy sądo- 

ej, jesli nie mieszkają w okregu sądu niżej 
ymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pelnomoenika dv doręczeń, w siedzibie sądu 
gamiieszkał>go. 

C. k. Sąd powiatowy S. I[, Oddział IV. 

Lwów, dni» 18. stycznia 1900. 
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Jest 


WY 


L. ez. E. 636.98 (4) (1775) 
Na żądanie c. k. Urzędu podatkowego 
w Bokolowie, imieniem Skarbu Państwa, za- 
stąnionego przez e. k. Prokuratoryę Skarbu we 
Lwowie, odbędzie się dnia 29. marea 1900 o 
godz. 10 przed psłndniam, w sadzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 2 w Sokołowie, 
lieytacya realności lwh. 114 sm. kat. Trze- 
buska, stanowiącej parcelg pod budowę i ka- 
walek placu. r 
Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest oceniona na 108 zł. 
Najniższa cena wynosi 72 zł,, poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku, 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
lany, wyciąg katastralny, protekoły acenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 6. 


Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, nałeży zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, imaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenłe już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bẹ- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Sokołów, dnia 15. lutago 1900. 


cz. E. £61/99 (10) (1765) 
Na żądanie Cirli Glasner, zastąpionej 
przez adw. dr. Landaua w Tarnopolu, odbę- 
dzie się dnia 80. marea 1900 o godz. 9 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 19, przymusowa licytacya 2/3 czę- 
ści z połowy realności pod lsp. 452 przy uli- 
cy Podolskiej w Tarnopolu, wyk. hip. 1. 321 
ks. gr. Tarnopol, pare. bud. Ikat. 679]2 z bu- 
dynkami, masy spadkowej Saula Gliisnera 
własnych. 
Zlicytować się mające części nierucho- 
mości ocenione są na 1412 kor. 4 h. 
Najniższa cena wynosi 706 kor. 2 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 
Warunki lieytacyjne i cdnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
laroy, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia itd.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 19. 
Tskie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obaenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkalego. 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Tarnopol, dnia 7. lutego 190%. 


L. 


L. cz. E. 1245/99 (3) (1781 1—3) 
Na, żądanie Chaima Dawiśa Rauchwer- 
gera w Sniatynie, odbędzie się dnia 2. kwie- 
tnia 1900 o godz. 10 przed południem, w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 3, liey- 
tacya połowy realności lwh. 456 ks. gr. gm. 
kat. Stecowa, która cała składa się z pare. 
bud. lk. 19/2. 

Polowa nieruchomości tej, wystawionej 
na licytacyę, jest ocenioną na 20 kor. 
Najniższa cena wynosi 18 kor. 32 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

„ „Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
iarny, wyci-g kstastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, masący chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 1. 

O. k. Sąd powiatowy. Oddział IV. 
Sniatyn, dnia 1%. lutego 1900. 


L. cz. KB. TL 1933/89 (23) (17% 1—3) 
Dnia 11. kwietnia 1900 o godz 10 
przed południem, odbędzie się w sali Nr. I. 
sądu tutejszego, licytacya realności pod lk. 
132%, we Lwowie, z przynależytościami. 
Dom z przynależytościami oceniono na 
21.575 zł. 02 ct., przynależytości na 275 zł. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wynosi 10.925 zł. 0! et. 
Warunki lieytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym. 
w biurze Nr. XX. 
Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
młyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Te csoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obcenie już istbieją, badź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
da o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego 1 nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy 3. I, Oddział XX. 
Lwów, dnia 8. stycznia 1900. 


L. cz. E. 188/99 (1) (1802 :—3) 

Na żądanie Kasy zaliczkowej „Nadzie- 
ja“ w Haliczu, zastąpionej przez Michała Se- 
gina, odbędzie się d. 10. kwietnia 1900 o godz. 
11 rano, biuro Nr. 9, licytacya 2,3 realności 
lwh. 694 gminy Wiktorów, Jana Rog własnej. 

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 641 zł. 24 ct. 

Najniższa cena wynosi 427 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, protokół ocenienia itd.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrz ć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 7. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacys byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lu? 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybiecie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymie- 
nionego i nie wskażą temuż sądowi pełnomo- 
enika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie- 
szkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Halicz, dnia 2. lutego 1900. 


L. cz. E. 1482/99 (4) (1776) 

Na żądanie Kornela Trzeszczkowskiego, 
odbędzie się dnia 2. kwietnia 1900 o godz. 
10 przed południem, w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 9, lieytacya realności 
lwh. 119 i 4/8 części realności lwh. 122 ks. 
gr. gm. kat. Nockowa, Jana i Zofii Wajdów 
własnych. 

Nieruchomości, wystawione na licytacyę, 
są ocenione ad 119) dom na 160 kor., grunt 
na 8892 kor. 30 hal., ad 122) grunt na 488 
kor. 28 hal. 

Najniższa cena wynosi ad 119) kwotę 
6008 kor. 20 hal., ad 122) 825 kor. 52 h, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza, i odnoszące się do tych n`e- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 9. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bẹ- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Ropczyce, dnia 26. stycznia 1900. 


L. cz. E. 1540/99 (4) (1782 1—8) 

Na żądanie Oirli Rauchwerger, odbędzie 
się dnia 4. kwietnia 1900 o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 3, licytacya realności objętej lwh. 
58 ks. gr. gm. kat. Stecowa, składającej się 
z pare. bud. lk. 228, 418 i gr. 2196 i 2197/1. 

Nieruchomość ta, wystawiona na lieyta- 
cyę, jest ocenioną na 305 kor. 

Najniższa cena wynosi 208 kor. 84 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokeły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 1. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Śniatyn, dnia 12. lutego :900. 


L. cz. E. 3050/99 (9) (1012) 

Dnia 13. kwietnia 190 o godz. 9 rano 
odbędzie się w biurze Nr. 15 sądu tutejszego, 
licytacya r: alności w Przemyślu lk. 593 wyk 
hip. 1. 1644 z przynależytościami, ocenionej 
na 24.575 zł, 60 ct. wa. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 12.287 zł. 60 et, (24.575 
kor. 60 hal.) 

Warunki lieytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 22. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym I 
terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego i 
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rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby kyć już ze skutkiem podnoszone. 

Ta osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już is'nieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przykicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie raieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temnż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzib e sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 

Przemyśl, dnia 26. stycznia 1990. 


cz. E. 2145/69 (3) (1788 1—3) 

Na żądanie Isaka Mechlowicza w Ne- 
polokoutz, odbędzie się dnia 4. kwietnia 1900 
o godz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 3, licytacya nie- 
wydzielonei połowy realności obj. lwh. 22 ks. 
gr. gm. kat. Zawale, która cała się sklada z 
parc. bud. lk. 22/1 i gr. 587, 538, 589]1, 
4360. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 
tacyę, jast oceniona na 340 kor. 

Najniższa cena wynosi 226 kor. 66 h, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w biu- 
rze Nr. 1 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sniatyn, 28. lutego 1900. 


L. 


L. cz. E. 4338/98 (9) (949) 

Dnia 18. kwietnia 1900 o godz. 9 rano 
odbędzie się w biurze Nr. 51 sądu tutejszego 
licytacya realności lwh 1547 ks. gr. gm. kat. 
Przemyśl, z przynależytościami. 

lom z przynależytościami oceniono na 
12.099 zł. 10 et. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 6.045 zł. 80 et. 

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrz-ć można w sądzie tutejszym, w biu- 
rze 22. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licyłacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te czoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VHI. 

Przemyśl,dnia 26. stycznia 1900. 


L. cz. E. XXT. 381/99 (7) (1450 1—3) 

Dnia 18. kwietnia 1900 o godz. 10 przed 
południem, odbędzie się w biurze l. 1 tut. 
sądu, licytacya realności pod lk. 7115, we 
Lwowie położonej, lwh. 616 Dz. III. ks gr. 
gm. m. Lwowa objętej, z przynależytościami. 

Nieruchomość tę z przynależytościami 
oceniono na 34.299 kor., a to budynek wraz z 
placem bndowlanym na 34.000 kor., przyna- 
leżności zaś na 299 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 17.149 kor. 50 h. 

Jakie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezałną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia iego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybieie na tablicy sądowej, 
jeśli mie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

©. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XXI. 

Lwów, dnia 24. stycznia 1900. 


BL a Do XX. 23/90 (2) 

Dnia 17. kwietnia 1900 o godz. 10! 
przed południem, odhędzie się w sali Nr. I. | 
sądu tutejszego, iicytacya realności pod lk. | 
3861, z przynależytościami. 

Dom z przynależytościami oceniono na 
92,000 kor., przynależytości na 2.647 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wynosi 47.323 kor. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. XX. 

Takie prawa, w obec których niniejsza I 


(878 1—3) | 


lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
glyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nie jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XX. 

Lwów, dnia 12. stycznia 1900. 


L. cz. E. 1176/99 (4) (1727) 

Na żądanie p. Jełeny Mokryj w Tułu- 
kowie, odbędzie się dnia 26. kwietnia 1900 
o godz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 19, licytacya re- 
elności wyk. hip. 1. 1067 ks. gr. gm. kat. 
Tułsków, składającej się z pare. gr. 1889 i 
1990, tudzież parc. bud. 429, na której stoi 
dom mieszkalny i stajnia. 

Nieruchomości te, wystawione na licy- 
tacyę, są ocenione na 571 zł. 

Najniższa cena wynosi 380 zł. 67 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytaeyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 8. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zabłotów, dnia 11. grudnia 1899. 


L. cz. B. XX. 1/99 (12) (1730 1—3) 

Dnia 25. kwietnia 1900 o godz. 10 przed 
południem, odbędzie się w sali Nr. 1 sądu 
tutejszego, licytacya realności pod lkons. 2165/, 
z przynależytościami. 

Dem 2 przynależytościami oceniono na 
12.157 kor. 48 h. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 6.078 kor. 74 h. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. XX. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
“ié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
peinomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego, 

O. k. Sąd powiatowy S. 1., Oddział XX. 

Lwów, dnia 24 stycznia 1900. 


DAJE 
Konkursa. 
(1794 1-- 3) 
Konkurse. 

Niniejszem rozpisuje się konkurs na po- 
sade stałego sługi przy katedrze chemii rol- 
niczej w e. k. Uniwersytecie Jagiellońskim. 
Do posady tej przywiązaną jest roczna pła'a 
w kwocie 800 koron, dodatek aktywalny 240 
koron i ryezałt roczny na liberyę 42 koron. 

Ubiegający się o tę posadę zastrzeżoną 
na mocy ust. z 19. kwietnia 1872 L. 60 Dz. 
p. p dla wysłużonych podoficerów e. k. armii 
winien : 

a) udowodnić, że przez czas dłuższy peł- 
nił służbę w laboratory:m chemicznem lub 
fizycznem, albo w fabrykach lub w warsta- 
tach wojskowych, a co najmniej, że posiada 
rzemiosło jak ślusarstwo lub stolarstwo lub tp. 

b) udowodnić, że jest obywatelem kró- 
lestw i krajów w Radzie państwa reprezenio- 
wanych, niemniej wykazać wiek, stan, fizy- 
czne uzdolnienie, tudzież, że umie czytać i 
pisać po polsku i po niemiecku. Podanie na- 
leży wnieść najdalej do dnia 14. kwietnia 
1900 do e. k. Senatu Akademickiego Uni- 


wersytetu Jagiellońskiego w Krakowie bezpo- 
średnio, a e U pozostaje w służ- 
bie publicznej, ża pośrednictwem swej prze- 
łożonej władzy. 

Powyższa posada nadaną zostanie po- 
czątkowo prowizorycznie na rok jeden, pe 
którym to czasie dopiero może nastąpić stabi- 
lizacya. Tylko w braku ukwalifikowanych 
podoficerów mogliby ewentualnie być uwzglę- 
dnieni inni kandydaci, którzy nadto wykazać 
się mają świadectwem moralności. 

kraków, dnia 27. lutego 1800. 


KONKURS. 
W celu nadania posagu z funda- 
cyi im. Ignacego Lewkowicza na rok 
1900 w kwocie 2868 K. 80 h. biednej 
izrael. dziewczynie w dniu Ż0. maja 
1900 jako w rocznicę śmierci funda- 
tora rozpisuje się niniejszem konkurs. 
Ubiegające się dziewczęta winne 
dostarczyć legalnego dowodu : 

1. na przynależność do gminy 
lwowskiej ; 

2. na ewentualne pokrewieństwo 
z fundatorem; 

3. na ubóstwo; 

4. na ukończony 16 rok życia; 

5. na nienaganny moralny żywot; 

6. na okoliczność, czyli rodzice 
żyją lub zmarli. 

Podania w dowody powyższe zao- 
patrzone należy wnieść najpóźniej do 
1. maja 1900 do kancelaryi Zboru izra- 
elickiego (przy ul. Bernsteina 12). 

Przełożeństwo Zboru izreal, 

Lwów, dnia 1. marca 1900. 


L. 219. (1823 1—3) 


do l. 1696:1900. 
K on kuis 

Celem obsadzenia p sady kaneelisty przy 
e k. Dyrekcyi lasów i dóbr skarbowych, Od- 
dział II., we Lwowie w randze XI klasy z 
systemizowanymi dla tejże poborami rozpisuje 
się niniejszem konkurs. 

Ubiegający się o tę posadę mają wnieść 
swe podania własnoręcznie napisane w dro- 
dze przepisanej najdalej do 31. marca 1900 
do e. k. Dyrekcyi lasów i dóbr skarbowych 
Oddział II. we Lwowie i wykazać wiek, stan 
dotychczasowe zatrudnienie i dokładną znajo- 
mość języków krajowych (polskiego, ruskiego, 
i niemieckiego) oraz przedłożyć dowody swe- 
go uzdolnienia do służby manipulacyjnej a w 
szezególności do służby dotyczącej prowadze- 
nia protokołu podawczego i registratury, wzglę- 
dnie ekonomatu i ekspedytu. í 

Kandydaci wojskowi ukwalifikowani w 
ogólności na posady urzędników manipulacyj- 
nych zostaną w myśl $. 5 ustawy z 19 kwie- 
tnia 1872 Dz. u. p. Nr. 60 tylko o tyle u- 
względnieni, o ile wykażą specyalną kwali- 
likacyę wymaganą do uzyskania wspomnianej 
posady. 

O. k. Dyrekcya lasów i dóbr skarbowych, 
ddział II. 
Lwów, dnia 23 lutego 1900. 


(1747 38—3) 


L. 16900 praes. (1786 2—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem obsadzenia dwóch posad prakty- 
kantów rachunkowych przy gal. e. k.Dyrekcyi 
lasów i dóbr skarbowych z rocznem adjutum 
w kwocie 600 K. rozpisuje się niniejszem kon- 
kus z terminem do 20. marca 1900. 

Ubiegający się o powyższe posady win- 
ni wykazać się obok ogólnych wymogów pa- 
trzebnych do przyjęcia do służby rządowej, 
ukończeniem gimnazyum wyższego lub wyż- 
szej szkoły realnej, tudzież świadectwem zło- 
żonego z dobrym wynikiem egzaminu dojrza- 
łosci, nadto przedłożyć należycie wystawiony 
rewers sustontacyjny. 

Ci kandydaci którzy nie złożyli dotych- 
czas rządowego egzaminu z rachunkowości 
państwowej, winni zobowiązać się złożyć ten 
egzamin w przeciągu jednego roku. 

Podania należy wnosić w terminie kon- 
kursowym do Prezydyum gslic. e. k. Do». 
kcyi lasów i dóbr skarbowych we Lwowie. 

Z Prezydyum galic. c. k. Dyrekeyi lasów 
i dóbr starb. 
Lwów, dnia 27. lutego 1900. 


L. Pr. 1868 4100 
Konkurs. 

Przy sądzie krajowym wyższym w Kra- 
kowie jest do obsadzenia posada kancelisty 
w XI. randze. 

Podania o powyższą lub przy innym sądzie 
I. instancyi opróżnić się mogącą, dla wysiu- 
żonych podoficerów zastrzeżoną posadę kan- 
celisty sądowego wnosić należy do 4. kwiet- 
nia 1900 do Prezydyum sądu krajowego wyż- 
szego w Krakowie. 

Prezydyum sądu wyższego. 
Kraków, 24. lutego 1900. 


(166 8— 2) 


L. Pr. 1868 4/00 (1757 2—3) 
Konkurs. 

Przy sądzie obwodowym w Nowym Są- 
czu opróżnioną została posada starszego ofi- 
cyała kaneelaryjnego. i 

Podania o powyższą lub przy innym 
sądzie kolegialnym lub powiatowym opróżnić 
się mogącą posadę starszego oficyała kaneela- 
ryjnego wnosić należy do 25. marca 1900 do 
Prezydyumisącu cbwodowego w Nowym Sączu. 

Prezydyum sądu wyższego. 

Kraków, 23. lutego 1900. 


Upadłości. 


L. cz. S. 3/00 (1) (1824 1—-3) 

©. k. Sąd krajowy Oddział VII. we 
Lwowie otwiera niniejszem konkurs do całego 
ruchomego, jakoteż nieruchomego, a w kra- 
jach, w których obowiązuje ustawa konkursowa 
z dnia 25. grudnia 1868 Nr. 1 D. p.p., poto- 
żonego majątku Izraela Falka, nieprotokoło- 
wanego kupca w Bełzie. i 

Kierownictwo tego konkursu porucza się 
Panu c. k. radcy sądu krajowego jako Na- 
czelnikowi Sądu w Bełzie jako komisarzowi 
konkursowemu, zaś tym czasowym zawiado- 
wcą masy ustanawia się p. dr. Kleina adw. 
w Bełzie, wzywając zarazem wierzycieli, aby 
po przedłożeniu dokumentów, służących do 
wykazania ich pretensyj, poczynili swe wnio- 
ski eo do zatwierdzenia tegoż, lub ustanowie- 
nia innego zawiadowcy masy i aby przedsię- 
wzięli wybór wydziału wierzycieli, w którym 
to celu wyznacza się termin na dzień 18 
marca 1900 godzinę 11 przed p. łudniem w 
sądzie powiat. w Bałzie. f 

Ktokolwiek chce wystąpić z jaką pre- 
te vą do wspólnej masy rozbiorowej, wi- 
„ ją zgłosić w tym sądzie krajowym, lub 
w sadzie pow. w Bełzie wedle przepisu usta- 
wy konkursowej pod rygorem zagrożonych 
tamże szkodliwych skutków prawnych przed 
upływem 6. kwietnia 1900 i podać ją na 
terminie na dzień 4. maja 1900 godzinę 11 
przed południem, w sądzie powiat. w Bełzie 
wyznaczonym do uznania płynności i ozna- 
ezenia prawa pierwszeństwa, chociażby na- 
wet o nią spór już był wytoczony. 

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze swe- 
mi pretensyami, przysłuża prawo wybrać na 
tym terminie w miejsce dotychczasowego za- 
wiadowcy masy, zastępcy onego i członków 
wydziału wierzycieli — inne osoby, posiada- 
jące ich zaufanie. 

Na terminie, wyznaczonym do wykaza- 
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, b- 
dzie tentowaną ugoda w myśl $. 68 ust. konk, 

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy kon- 
kursowej umieszczane będą w „(Gazecie Lwo- 
wskiej“. 

Lwów, dnia 28. lutego 1900. 


L. cz. S. 1/00 (6) (1799) 
O. k. sąd obwodowy w Brzeszowie Od- 
dział V. ustanowił w sprawie konkursowej 
Michała Weissbergera zarządcą masy Jakóba 
Wacht!a a tegoż zastępcą Chaima Winda. 
Rzeszów, dnia 10 lutego 1900. 


L. cz. V. 2/96 (65) (1796) 
C. k. Sąd obwodowy cgłasza, że kon- 
kurs do majątku Bernarda Horna kopca w Za- 
kopanem został w myśl $. 1859 ord. koak 
ukończony. i 
Nowy Sącz, dnia 17. lutego 1900. 


no 


Wyroki prasowe. 


L. ez. Pr. III. 23/00 2 (1931) 
C. k. Sąd krajowy jako prasowy po my- 
sli §. 498 pk. na wniosek e. k. Prokuratora 
Państwa orzekł, że pismo ulotne z napisem 
„Precz z żydami“ z podpisem „Rylski Fran- 
ciszek, prezes koła, Kwiarciany Tadeusz vice- 
prezes, Sapeeki Jakób sekretarz“ zawiera zna- 
miona występku] z $. 802 u. k. i że zakazu- 
je się rozszerzania tego pisma. 
C. k. Sąd krajowy karny. 
Kraków, dnia 24. lutego 1900. 


L. cz. Pr. 45/00 2 
Ogłoszenie! 
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości ! 
C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 
we Lwowie orzekł na mocy $$. 489 i 498 
p. k. i $. 87u. pr. że treść artykułów umie- 
szezonych w nr. 28 czasopisma „Cięgi* z dnia 
20. lutego 1900 pod napisem 1) „Ita“ poe- 
mat dramatyczny w I. akcie od słów „Sce- 
na JII.“ do słów „zasłona spada“ zawiera 
znamiona występku z $. 802 u k., 2) „Spro- 
stowanie* zawiera znamiona występku z $. 
516 u. k., 8) „Wielebnemu księdzu biskupo- 
wi Łobozowi* zawiera znamiona występku z 
$. 802 u. k., 4) „Antysemieka bagatela" od 
słowa „łatwo“ do słowa „bagatelka* zawiera 
znamiona występku z $. 308 u. k., 5) „spiw 
proletarya“ od słów „ne zaznaw* aż do słów 


(1827) 


11 


cyi, 7) Encyklopedia gałicyjska „Marnosei“ | 
„Maryna“ zawierają znamiona występku z $. 
802 u. k., zatem usprawiedliwioną jest zarzą- 
dzona przez c. k. Prokuratora rządowego 
konfiskata tego czasopisma. 

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tych artykułów a za- 
brany nakład ma być zniszczony. 

Lwów, dnia 28. lutego 1900. 


L. cz. Pr. 46:00 2 
Ogłoszenie 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 

C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 
we Lwowie, orzekł na mocy $$. 489 i 498 
p. k. i $. 37 ust. pras., że treść artykułów 
umieszczonych w Nr. 9 czasopisma „Meni- 
tor" z dnia 25, lutego 1900 pod napisem: 
1) „Piętak czy Daszyński" od słów „Straciła 
ona“ do „Wiedeńskiego", 2) „Ustawa swoje, 
a praktyka swoje“ od słów „Gdyby tak“ do 
„wystarcza“ i od „Rozumiemy* do „istnieje“ 
i 8) „Zapiski“ „O testament“ od słów „Przy- 
tem* do „pieniactwo* zawiera znamiona wy- 
stępku z $. 300 u. k. i art. IM. ust. z 17. 
grudnia 1863 Nr. 8 ex 1863 Dz. up., a za- 
tem usprawiedliwioną jest zarządzona przez 
e. k. Prokuratora rządowego konfiskata tego 
czasopisma. i 

W skutek tej uchwaly wzbronione jest 


| 

* 

| 

dalsze rozpowszechnienie tych artykułów, a 
zabrany nakład ma być zniszezony. 

i 


lwów, dnia 28. lutego 1900. 


BL 44 (1711) 
Sm Namen Seiner Majetät beż Saijerż! 
Dag £ tł SLanbesgerihi Wien alg 
Preggerihł Bat auf Antrag Der E ft. 
Staatzanwaltjhaft eufannt, bag ber Juhalt 
ber periodijhen Drudjegrift: „Mittheilungen 
beg Vereineg ber Preldbenier Niederöfterceihs" 
Nummer 3 vom 17. Februar 1900 unb zwar 
ber Stellen : 1. im Aujjage: „Giordano Beuno” 
auf Seite 2, Spale 1, beginnend mit „Er 
lehrt bajeloft" emdigend mit „auh Monig- 
mug“; 2. Spalte l beginnend mit „mit Wudt 
gegen“ enbigend mit „antampien” ; 3. Gette 2, 
Spalte 2, beginnend mit: „€83 braust bie” 
endigeud mit „Tempel feen”; 4. unter bem 
Shlagworte: „aus 6. Brunos Sdrijten", Seite 
3, Spalte 1, beginnend mit „Gott ift” endi- 
gend mit „unendlichen Univerjumó"; 5 
Seite 3, Spalte 1, in bem Ubjage: „GB. B 
no'8 Weltanjhauung", beginnend mit „Gatt ift” 
endigend mit „Der Weltfreude”, 6 in dem Auf- 
fage: „aur Mtoralphilojopkie”, Seite 4, Spalte 
2, beginned mit „gejeglihe Chelofigteit”, en- 
digend mit „ertennen' D. R da3 Berbrechen 
nah $$. 1 unb 2 lit.d bezw Bergehen sad 
3. 303 St. G Degritinde, und (8 wird nah $. 
493 St. P. O. bag Verbot der Weiterverbrel= 
tung biejer Drudihrift ausgelproģen, gemdk 
$$. 487—489 St. P. ©. die Bedglagnafnie 
beftätigt und gemóg $. 37 Pe ©. auf bie 
Bernichtung Dec borfinblichen Cqemplare tr- 


fannt. 
Wien, am 19. Februar 1900 


auf 
fs 


Dag l T. Rreiz- als Prekgerichł iu 
Rems hat mit dem GCrfenntnijffe vam . 
Februar 1900, Pr. 1, bie TRetterberbreliung 
der Nummer 4 be Beitiehcift: A wettler 
Beitung" vom 17. Hornungg (Februar) 1900 
wegen der Stelle von „Der Pfarrer” biś „am 
Arme” deg Artitel$ : Wie das Bolf denft“ 
nah $ 303 St. Œ. verboten. 


tungen in Brag hat mit dem Ertenutnifje 
vom 14. Februar 1900, U I. 204,2, bie 
vorläufige Bzjchlagnagme der Beitihrift: „Svo- 
boda“ (ofne Angabe ber Nummer) voim 10. 
Februar 1800 wegen des Artit l3: „O Honzovi 
Mudrvvi z Libusina pise“ nach $. 3. bes Ge- 
jeges vom 7. April 1870, R. ©. BL Ste. 
48, beftätigt. 


Daz |. t Landes- ala Prefgeriht in Prag 
þat mit dem Erfenntnijje vom 15. Februar 
1900, Pr 114 bie Weiterwerbreitung der Drud- 
fórift: „Brünn, im April 1899 Bertraulih! 
Liebe Bolfsgenofjen!” ; „Die Unterjchelduugie 
lehren der chrijtlichen SRirchen und Sscten"; 
„WBodurhj mir ung bon den Ratholifen unter- 
jcheiben" ; Was trennt ung von Nom?” nach 
$3. 803, 303,122 a und 303 St. @ verboten. 


Das f. f Rreiz- ala Preggeciht in 
Eger gat mit bem Grfenntnifje vom 21 Februar 
19C0, Pr. VII 40/1, bie Weiierverdreitung 
der Jummer 14, der Betjhrifi: „Egerer Nad- 
riten” vom 17, Qornungs 1600 wegen der 
Stele von „Der Herr Pfarrer” bis „au bee 
gleiten” deg Artifels : „Egerer Stadłnachcichten” 
naj $. 491 St. ©. und Met. V. w3 Gejepe 
vom 17. December 1862, Nr. 8 R G. BI. 
ex 1868, verboten. 


Dag t. t. DBegirisgerihi für U 


Da3 É T Rreiz- al3 Preggericht in Eger | 
Hat mit dem Ćrtenntnifje vom 21. Februar 
1900, Pr. VI. 42/1, die Weiterverbreitung der 


richten“ vom 17. Hornungg 1200 wegen dersi 


jeben Stellen mie bei „Egerer Nağrihten“ 
verboten. 


Dag l. l. Rreiz- alg Prekgerigt in 
Eger hat mit bem Ecfenntnijje vom 21. Februar 
1900, Pr. VIII. 41/1, bie Beiteroerbreitung 
der Nummer 14 ber Beitidrift: „Falfenaue 
Róniąsberger Bolfszeltung" vom 17 Hornungs 
1900 wegen berjzlben Stelen wie bet „Egerer 
NRadrihten” verboten, 


Das f i Rreiz- alś Brekgerigt in 
Qitmerig hat mit bem Erfenntnifje tom 2i. 
Februar 1900 Pr. 39, die  SBeiterverbreitung 
der Rummer 7 der Beitjdrift: „Severceesky 
delnik“ pom 16. Pebruar 1900 wegen bes 
Ylutifcig: „Vseobecna stavka hornieka Severni 
Cechy“ in den Stelen von „Stavkokaz F...“ 
big „cetniku“, von „V Neudorfu“ big „sami 
kapitaliste“, von „Na d le“ bis „mnoho 
penez a“, bon „Na dol»“ biś „poslal domu“ 
dann wegen De3 Mrlitelś: „Posledni zpravy 
situacai“ in Den Stelen von „Stavkokaz“ big 
„ruku“ vou „Stavkokaz* „Lausmanna* nnd 
bon „Stayk.kaz* big „dvere“ nach$. 302 Gt. 
©. verboten. 


Das f E Bandes- als MWrekgerichi in 
Gzernowih hat mit veni Grfetutaife vom 19. 
Februar 1900, Pr. I 6, die Weiteryerbrei- 
tung der Nummer 378 ber Beitidrift: „Pa- 
tria“ vom 6/18. Februar 1900 wegen Ber 
Stellen von „Elementele* bis „Bourguignon“ 
und von „Experiment 1“ bis „programatice“ 
deg Qeitartitelg nach $. 800 St. G. verboten 


Kuratele. 


L. ez. L. 4/39 (2) (1678 1—3) 
Józef Kubów w Berezowicy maiej uzna- 
ny marnotrawcą; kuratorem ustanowiony Jó- 
zef Jaworski z Berezowicy małej. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Zbaraż, 10. sierpnia 169*. 


L cz. L. 10/99 (5) (1674) 
Wojciech Strzałka z Niedźwiady został 
uznany za marnotraweę a kuratorem dla nie- 
go został ustanowiony Micha! Bieszczad. 
©. k. Sąd powiatowy. 
Ropczyce, 16 grudnia 1599. 


L. cz. P. 143/99 (1) (1663 1—8) 

Na podstawie uchwały e. k. Sądu cbwo- 
dowego w Nowym Sączu z dnia 20 listopada 
1899 Ne. IV. 6%1/+9 (1) uznaje się Józefa Te- 
pera z Jeżowo za marnotrawcę i ustanawia 
się dla niego kuratorem Kazimierza Tubka z 
Jeżowa. 

C. k, Sąd powiatowy, Oddział I. 

Grybów, doia 24 listopada 1899. 


L. cz. P. XIL 25,99 (2) (1661 1—8) 
Antoni Trembecki z Krakowa uznany 
umysłowo chorym, kuratorem jes: dr. Jan 
Ziarko w Krakowie. 
C. k. Sąd powiatowy eywilny, Oddz. XII, 
Kraków, 1. września 1693. 


L. ez. L. X. 121/98 (17) (1660 1—3) 

„0. k. Sąd powiatowy Oddział X. usta- 
nawia dla uznanej marnotrawną Katarzyny z 
Qzepców lo. Budziaąszkowej 20. Kapustowej z 
Bronowie małych kuratorem Macieja Czepca 


w 


Kraków, 5 stycznia 1907. 


L. ez. A. 151/99 (5) (1709 1—3; 
Jana Piekuta z Bielinea uznano za umy- 
słowo niedołężnego. 
Kuratorem dla niego ustanowiono Jana 
Szostaka z Bielinca. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Ulanów, dnia 28. grudnia 1899. 


L. ez. P. 24/00 (5) (1717 1—3) 
Marya Maćków, rolniczka z Dąbrowicy 
z powodu marnotrawstwa uznana niewłasno- 
wolną. 
Kuratorem jej Fedko Kuczma, rolnik z 
Dąbrowicy. 
C k Sąd powiatowy, Oddział I. 
Janów, dnia 10. lutego 1900. 


L. cz. L. 8/99 (5) (1749 1—3) 
Tekla Syrota uznana obłąkaną, kurato- 
rem jej Michał Medwid, obo e z Rolowa. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Medenice, 4. stycznia 1900. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz. Ne. XI. 1044/93 (5) (1460 8—3) 
C. k. Sąd powiatowy cywilny w Kra- 


„smutni“, 6) „słuszny oddzwięk* bez ilustra- ' Nummer 14 der Beitirift: „Neubeder Jah: kowie na skutek wniesionego przez Eleonorę 


Kuczową i Antoninę Przecławską podania z 
dnia 16. listopada 1899 1. cz. Ne. 1044/09 
(1) dozwala wdrożenia postępowania amorty- 
zacyjnego odnośnie do kartki zastawniezej 
miejskiej Kasy oszczędności w Krakowie Nr. 
26435 z daty 17 sierpnia 1894, na dwa losy 
krakowskie Nr. 58618 i nr. 658397, na na- 
zwisko Antoniny Przecławskiej opiewającej, 
przez Eleonorę Kucz za pośrednictwem An- 
ton'ny Przeeławskiej w miejskiej Kasie Oszczę- 
dności w Krakowie zastawionych na kwotę 
85 zł. aw. i wzywa posiadacza tej kartki za- 
stawniczej Nr. 26435, oraz tych, którzyby so- 
bie, jakie pretensye do takowej rościli, by 
z posiądania i rozsezeń tych w przeciągu je- 
dnego roku, 6 tygodni i 8 dni od dnia niżej 
wyrażonego licząc w tutejszym sądzie się wy- 
kazali, gdyż w razie przeciwnym, po upływie 
terminu edyktalnego, karta zastawnaicza miej- 
skiej Kasy Oszczędności w Krakowie, na dwa 
losy Krakowskie Nr. 58618 i Nr. 65897 na 
nazwisko Antoniny Przecławskiej opiewająca 
na ponowne żądanie proszących Eleonory 
Kuczowej i Antoniny Przecławskiej za umo- 
rzoną (nieważną) uznaną będzie, 
C. k. sąd powiatowy, Oddział XI. 
Kraków, dnia 22, stycznia 1900. 


L. cz. Prez. 8315/00 (18 N.) 
Obwieszczenie. 
C. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie 
ogłasza niniejszem, że Pan Ignacy Kriegseisen 
e. k. notaryusz w Niżankowicach wskutek przy- 
zwolonego reskryptem c. k. Ministerstwa spra- 
wiedliwości z 5 listopada 1899 L. 28779 prze- 
niesienia go na urząd e. k. notaryusza w Sta- 
rej, soli z daiem 2%. lutego 1930 z urzędo- 
wania w Niżankowicach ustąpił a dnia 8 mar- 
ca 1900 urzędowanie w Starej, soli obejmuje. 
Lwów, dnia 27 lutego 1900. 


(1780 2—3) 


L. cz. IV. 880/60 (1) (1546 2—8) 

C. k. Sąd powiat. w Andrychowie zawia- 
damia z życia i miejsca poby:u niewiadomych 
Eidel i Abrahama Israelowiczów, że na ich 
rzecz znajdują się od przeszło 80 lat w tut. 
c. k. urzędzie podatkowym jako depozytowym 
dwie książeczki lwowskiej kasy oszczędności, 
a mianowicie: 

Nr. 28993 na 160 złr. 50 et., i nr. 
50108 na 226 złr. 16 ct., razem 886 złr. 
86 et. opiewające. 

Wzywa się tych właścicieli aby w prze- 
ciągu roku, 6 tygodni i 8 dni swe prawa 
do powyższego depozytu wykazali, gdyż ina- 
czej powyższy depozyt po uuły*ie tego ter- 
miru jako przepadły uznany i c. k. Proku- 
ratoryi skarbu we Lwowie na rzecz Państwa 
wydanym zostanie, 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Andrychów, dnia 19 stycznia 1900. 


L. ez. Ne. I. 293,99 (1) (1623 2—3) 

C. k. Sąd pow. Oddział I. w Brodach 
na prośbę Stefana Łukańca, który zamierza 
wnieść skargę przeciw nieobjętej masie spad- 
kowej śp. Teresy Wiktorowicz o zapłatę 
kwoty 240 rubli 86 kop., ustanawia dla 
tej nieobjętej masy spadkowej p. adwokata 
Dr. Wagnera kuratorem z poleceniem, aby 
pomieniona masę spadkową stosownie do 
obowiązujących ustaw, dopóty zastępował, do- 
póki deklarowani spadkobiercy się nie zgło- 
szą lub pełnomocnika nie ustanowią. 

Brody, dnia 27. styeznia 1900, 


L. 7138,99 (1754 1—8) 
C. k. Izba notaryalna w Tarnowie wzy- 
wa strony interesowane, aby swe pretensye, 
jakieby sobie po myśli $. 25 ust. not. do za- 
spokojenia z kaueyi służbowej śp. dr. Stani- 
sława Bartmana b. c. k notaryusza w Dąbro- 
wie, a poprzednio w Wojniezu, rościli w prze- 
ciągu sześciu miesięcy od ogłoszenia tego edy- 
ktu w rządowej „Gazecie Lwowskiej“ licząc, 
do tej Izby notaryalnej zgłosili, gdyż inaczej 
po upływie tego terminu kaucya ta za wolną 
od odpowiedzialności uznaną i zezwolenie na 
wydanie tejża spadkobiercom śp. dr. Stani- 
sława Bartmana wydane będzie. 
C. k. Izba notaryalna. 
Tarnów, 3. lutego 1900. 
Prezes: Dr. Bronisław Brzeski. 


L. 5972. (1785) 
Ogłoszenie. 

W myśl ustawy krajowej z dnia 
ll. kwietnia 1898 dz. u. kr. nr. 21 
Wydział krajowy Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi z W. Ks. Krakowskiem u- 
walnia rafineryę nafty będącą własno- 
ścią „Spółki akcyjnej dla przemysłu 
naftowego Trzebinia“ w Trzebini od 
wszelkich dodatków do podatków z wy- 
jatkiem państwowych na czas od L 
stycznia 1800 do 31. grudnia 1909. 

Z Wydziału krajowego. 
Lwów, dnia 13. lutego 1900. 


L. 70/200. (1755) 
Ogioszenie. 

Niniejszem podaje się do powsze- 
chnej wiadomości że budżet powiatowy 
na rok 1900 i rachunki powiatowe za 
rok 1899 wyłożone zostały na dni 14 
do wolnego przeglądu przez opodat- 
kowanych. 

Z Wydziału powiatowego. 
W Kałuszu, dnia 22. lutego 1900. 


L. cz. Firm. 69. Pjd. I. 196. 
Ogłoszenie. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnopolu ogłasza, że zapisano w rejestr han- 
dlowy dla firm pojedyńczych przy firmie 
„Chune Zilz (Ch. Zilz) w Tarnopolu dla han- 
dłu towarami łokciowymi i gotowemi suknia- 
mi, że Izydorowi Zilz z Tarnopola prokura 
udzieloną została i że tenże będzie firmę pod- 
pisywał ppa. Ch. Zilz — lsidor Zilz. 
Tarnopol, 10 lutego 1900. 


(1616) 


L. cz. A. 329/99 (2) P. 1,00 (1629 1—8) 

0. k. Sąd powiatowy ogłasza, że w toku 
postępowania spadkowego po Janie Sumieniu 
bez pozostawienia ostatniej woli rozporządze- 
nia w Straszęcinie na dniu 14. października 
1599 zmarłym ustanowiono dla Jędrzeja Su- 
mienia powołanego na mocy ustawy do dzie- 
dziczenia spadku po Janie Sumneniu, kurato- 
rem Tomasza Sujdaka z wezwaniem, aby w 
przeciągu roku licząc od dnia ogłoszenia tego 
edyktu bądź osobiście bądź też przez pełno- 
mocnika do spadku tego deklaracyę wniósł 
gdyż inaczej pertraktacya z powyż dłań usta- 
nowionym kuratorem i zgłaszającymi się 
spadkobiercami przeprowadzoną zostanie. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Dębica, dnia 79. stycznia 1900. 


L. cz. O. II. 44/00 (1) (1699) 

Przeciw nieobeenemu Dawidowi Trom- 
peterowi prywatnemu przedtem w Łańrucie 
wniósł Lazar, Trompeter kupiec w Łańcucie 
przez adwokata Dra Herbsta w Łańcurie po- 
zew 0 350 koron. 

Ustna rozprawa odbędzie się 29 marca 
1900 godz. 9 przed połud. w biurze nr. 1. 

Ustanowiony dla strzeżenia praw po- 
zwanego kuratorem adw. Dr. Walenty Szpu- 
nar w Łańcucie będzie go zastępował, dopo- 
kąd się w Sądzie nie zgłosi, lub pełnomo- 
enika nie ustanowi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Łańcut, 14 lutego 1900. 


L. cz. Ów. I. 225/00 7 (1606) 
Przeciw Karolowi Neumayerowi którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stał do c. k. sądu krajowego jako handlowego 
w Krakowie przez Towarzystwo wzajemnego 
kredytu w Krakowie pozew o 9400 K. > 

Na podstawie pozwu wydany został na- 
kaz zapłaty z dnia 28. stycznia 1900 l. cz. 
Ow. III. 225,00 (1). 

Celem strzeżenia praw Karola Neu- 
majera ustanawia się p. dr. Głleitzmana adw. 
w Krakowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie- 
bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako bandlow s, 

Oddział IJI 

Kraków, dnia 21. lutego 1900. 


L. cz. E. 1291,98 8 (1643) 

Herschowi Burgerowi, po raz ostatni w 
Brzezinach zamieszkałemu w  egzekucyjnej 
sprawie toczącej się przed e. k. sądem powia- 
towym w Ropczycach przeciw niemu o 100 zł. 
ma być doręczoną uchwała z dnia 29. paź- 
dziernika 1894 |. cz. E. 129i[98 (1), którą 
dozwolono wpisu prawa zastawu dla sumy 
100 zł. na karcie O. realności lwh. 758 ks. 
gr. gminy kat. Brzeziny, Herschs Bergera 
własnej. 

Ponieważ niewiadomo gdz'e Hersch Ber- 
ger przebywa, ustanawia się w celu strzeżenia 
jego praw, kuratora w osobie p. dr. Strow- 
skiego adwokata w Ropczycach. 

Tenże kurator zastępywać będzie Her- 
scha Bergera w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Ropczyce, dnia 3. stycznia 1900. 


L. cz. Frm. 67/00 spół. II. 606 (1609) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla firm 
spółek handiowych firmy „Libmann i Machauf 
handel przyborami maszynowymi i artyku- 
łami technicznymi w Krakowie*. Siedzibą tej 
spółki jest Kraków, spólnikami są Ignacy Ma- 
chauf i Adolf Libmann, kupcy w Krakowie 
przy ulicy Lubicz l. 7. zamieszkali, spółka 
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istnieje od dnia 1. października 1699, przed- ! 


12 


iL. cz. Firm. 17/00 sp. II. p. 104 (1) (1691) ]po upływie 6 miesięcy od trzeciego ogłosze- 


miotem jej jest handel przyborami maszyno- 
wymi i artykułami technicznymi a prawo za- 
stępstwa i podpisywania spółki ma każdy ze 
spólników. 

Spólnicy będą firmę podpisywać w ten 
sposób że każdy ze spólników pod wyrazami 
oznaczającymi firmę „Libmann i Machauf* 
lub pod stampilią obejmującą wyrazy „Libmana 
i Machauf" swój podpis położy, lub też pod- 
pisze firmę „Libmann i Machauf*. 

Kraków, dnia 8. lutego 1900. 


L. cz. Og. I. 36100 1 (1860) 

Przeciw Towarzystwu „As. ocation minió- 
re ds Jamielniezki & Jamielnica a Paris“, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
sionym został do e. k. sądu obwodowego w 
Stryju przez Bronisława Trzaskę Nartowskie- 
go, c. k. notaryusza w Kołomyi i tow. pozew 
o rozwiązanie stosunku dzierżawy i t. d. z 
pn. 2.400 koron. 

Na podstawie pozwu wyznaczono pier- 
wszą audyencyę na dzień 3. kwietuia 1900 
na godzinę 9 rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanego to- 
warzystwa, ustanawia się p. dr. Bylinę, adw. 
w Stryju kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
ne towarzystwo w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ono w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Stryj, dnia 26. lutego 1900. 


L. cz. O. IM. 51,00 1 (1805) 
Przeciw Andrzejowi Pirogowi, synowi 
Osyfa, którego miejsca pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do e. k sądu powiatowego 
w Gorlicach przez Towarzystwo zaliczkowe w 
Gorlicach pozew o 300 koron z pn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustn-j rozprawy na dzień 2 kwie- 
tnia 1900 o godzinie 9 rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanego An- 
drzeja Piroga, ustanawia się p. dr. Wolnic- 
wicza, adw. w Gorlicach kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Gorlice, dnia 28. lutego 1900. 


L. cz. ©. I. 5800 1 (1818 1—3) 

Przeciw Eisigowi Hendel Leizora, przed- 
iem w Śniatynie zamieszkałemu, którego miej- 
sce pobytu jest nieznane, wniesionym został 
do c. k. sądu powiatowego oddz. ll. w Snia- 
tynie przez Uschera Kreislera z Mikuliniee 
pozew o zapłatę 212 zł. z pn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono do 
ustnej rozprawy termin na dzień 9. kwietnia 
1900 godz 12 w południe. 

Celem strzeżenia praw Kisiga Hendla, 
ustanawia się p: dr. Wiktora Ziembę, adw. 
w Sniatynie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawi» na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

„0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Śniatyn, dnia 22. lutego 1900. 


L. cz. Firm. 22/00 poj. I. b. 2/2 < (1689) 
Obwieszezenie 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Wadowicach poleca wpisanie do rejestru firm 
pojedyńczych firmy Józefa Medweckiego, któ- 
rej tenże używać będzie iako pr wadzący han- 
del towarów mieszanych i trafikę w Zatorze 
pod isując takową „J. Medwecki*. 

Wadowice, dnia 27. stycznia 1900. 


E. cz. firm. 28 poj. 1. 72. 
OBWIESZCZENIE. 


(1698) 


©. k. Sąd obwodowy jako handlowy w. 


Wadowicach poleca wykreślenie wpisanej pod 
dniem 22. stycznia 1*8Q0 do rejestru dla firm 
pojedyńczych firmy Adolfa Giirtlera używa- 
nej przez tego jako właściciela handlu towa- 
rów mieszanych. 

Wadowice, dnia 6. lutego 1900. 


L. cz. Firm. 2/00 poj. I. 155 (86) 
Obwieszczenie. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Wadowicach poleca wpisanie do rejestru 


(1692) 


dla firm pojedyńczych przy firmie „Rudolf 


Lukas* utrzymującej interes appretury sukna 


w Białej, iż posiadacz tejże firmy p. Rudolf | zamieszkały w  Hermanowy 


bwieszczenie. 


nia niniejszego edyktu, na ponowne żądanie 


C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w ; podającej, tutejszy sąd przyjmie za udowo- 


NEA zarządza wpisanie w rejestrach 
handlowych dla spółek przedsiębiorstwa gar- 
barni skór w Oświęcimiu przez Herschla Env- 
cha, Jakóba Enocka, Leopolda Enocka i Eki- 
bę Enocha jako spólników prowadzonego pod 
firmą „H. Eaoch % Synowie” w języku nis- 
mieckim „H. Enoch & Söhne“, którą to firmę 
przedsiębiorcy w sprawach spólki podpisywać 
będzie każdy ze spólników (zarówno wszyscy 
spólnicy ). 

Wszyscy spólnicy mieszkają w Oświęci- 
miu. 

Czynności swoje wykonuje spółka już 
od lat kilku. 

Wadowice, dnia 24 stycznia 1200. 


I, (GH. GU (l) (1638 1-—3) 

Przychylając się do prośby firmy J. 
Freyiich & Karmel w Krakowie, wdraża się 
postępowanie amortyzacyjne odnośnie do rze- 
komo zaginionego tejże firmie wekslu z daty 
Kraków dnia 5 stycznia 1903 na sumę 2000 
koron opiewającego w 3 miesiące od datty 
płatnego przez Beilę Karmel wystawionego a 
przez Waleryana i eśniowskiego akceptowane- 
go i wzywa się każdego ktoby weksel rzeczo- 
ny posiadał, aby takowy w przeciągu 45 dui 
licząc od dnia płatności tego wekslu tj. ð. 
kwietnia 1900 tem pewniej w tut. sądzie oka- 
zał ile że po bezskutecznym upływi+ powyż- 
szego terminu weksel ten na ponowne Żądanie 
firmy J. Freylich & Karmel w Krakowie za 
umorzony uznany zostanie. 

C. k. Sąd krajowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 22 styczaia 1900. 


FV 
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G. Zl. Firm. 7008 
KUNDMACHUNG. 

Vom k. k. Kreis- als Handels-Gerichte 
in Tarnopol wird bekant gemacht, dass im 
Register der Erwerbs-und Wirtsehafts-Gienos- 
sebschaften die Firma „Qommercie!le Handels- 
| bank, registrirt" Genossenschaft mit keschrdnk- 
ter Haftung in Ozortków“ polnisch: Bank komer- 
cyalno handlowy, stowarzyszenie zare estro- 
wane % ograniczoną poręką w Ozorkowie) 
mit dem eingetragen wurde, dass 

1) diese Genossenschaft welche ihren 
Sitz in Czortków hat, auf Grund der Statu- 
ten de datto Czortków am 28. Jänner 1900 
gebildet wurde. 
i 2) Zweck des Unternehmeas ist den 
| Mitgliedern desselbsn nach dem Prinzipe der 
| Selbsthilfe und Gegenseitigkeit die im Hsu- 
"del. Gewerbe und Wirtschaft nōthigen Geld- 
| mittel im Wege eines gem'iuschafilicien 
i Credit zu verschaffen. 
|. 8) Die Dauer der Qenosssnschafi 
j eine uabestimmte. 
| 4) Die Verwaliung dieser Gencssen- 
| schat wird durch eine aus zwei auf die 
| ganze Dauer des Bestandes der Geno sen- 
j schsfet zu wähblenden Vorstandsinitglio tera 
| besorgt, und es wurde in den Vorstand Sai- 
| de Getter Hausbesitzer und Kaufmann in Czort- 
„ków, als Director und Kassier, und Moses 
| kanonu Kaufman in Czortków als Contr-- 
lor gewählt. 

5) Alle Kundmachungen der Genossen- 
i schaft erfolgen mittelst Anschlag in der 
| Stadt Czortków. 
| 6) Fü ale Verbindlichkeiten der Ge- 
U 
ł 


(16:7) 


ist 


nossonsehaft haften die Mitglieder mit dem 
fünaffzchen Betrage der von ihnen gezsichne- 
| ten Gesebiftsantheilen, diese Anthcile rait- 
, eingerechnet. 

| 7) Ein Antheil betriigt weniestens 20. 
i Kronen. 

8) Für die Genossenschaft zeichnet der 
Vorstand durch beide ssiner Mitglieder und 
die Zeichnung geschieht in der Weise, dass 
dis Zmieńneńden zu der Firma der Genossen- 
sebafi ihre Unterschriften hiezufügen. 

Tarnopol, am 10. Februar 1900. 


| 
| 
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L. 62. P. 2/0001) (1613 1-5) 
| C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie OJ- 


| dzial V. ogłasza, iż na podinie Ewy Witek 


|z dnia 10 stycznia 1900 1 cz. T. 200 (1) 
| wdrożonem zostało w myśl $ 10. ust. z dnia 
16. lutego 1853 L 20 dz. pp. postępowanie 
o ustalenie dowodu śmierci Tomssza Witka, 
| tudzież o rozwiązanie węzła małżeńskiego mię- 
t dzy wspomnianym Tomaszem Witkiem a Ewą 
| W itkową 
| Kuratorem niewiadomego z miejsca no 
bytu ustanow ony został adwokat Dr. Krogui- 
skl w Rzeszowie zaś obrońcą węzła malżeń- 
skiego adwokat Dr. Maiec w Rzeszowie. 


dnione, że Tomasz Witek nie przeżył dnia 
31. grudnia 1898, tudzież uzna związek mał- 
żeński między Tomaszem Witkiem a Ewą 
Witek za rozwiązany. 

Rzeszów, dnia 27. stycznia 19:0. 


L. cz. Firm. 11/00. 
Ogłoszenie. 

0. k. Sad obwodowy jako handlowy 
w Brzeżanach ogłasza że wskutek uchwały 
z dnia Żi grudnia 1899 l. Firm. 3873 wpi- 
sano dnia 5 stycznia 1909 w rejestrze han- 
dlowym dla spółek zarobkowych i gospodar- 
czych firmę: „Vorschuss- und Sparverein in 
Strzeliska nowe, registr. Genosseaschaft mit 
beschränkter Haftung“ ze siedzibą w Strze- 
liskach nowych. 

Celem stowarzyszenia jest udzielanie 
kredytu i przyjmowanie wkładek członków, 

Każdy ezłonek odpowi:da do wysokości 
podwójnego udziału. 

Dyrekcya składa się z trzech ezłonków 
i jednego zastępcy. 

Funkcya Dyrekcyi trwa aż do odwo- 
łania. 

Wszystkie ob%ieszeżenia następują prz: z 
umieszczenie w lokalu stowarzyszenia i przez 
ogłoszenie w miejscu praktykowane i muszę 
być podpisane przez dyrektora przewodniczą- 
cego i jednego członka dyrekeyi. 

Da pierwszem walnem zgromadzeniu 
dnia 28. listepada 1839 w Rohatynie odby- 
tem, wybrano: 

Rischa Majera 
GZĄCYM ; 

Gattesmana Leibe Bera dw. im. dyre- 
ktorem i zastępcą przewodniczącego: 

Ris:ha Arona dyrektorem i kasysr-m; 

Segala Wolfa zastępcą dyrektora; 

wszystkich zamieszkałych w _ Strzeli- 
skach nowych. 

Brzeżany, dnia 6. lutego 1900. 


(1611) 


dyrektorem-przewcdni- 


Le. cz. © 7800 (1) (1658 1—3) 

0. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie, 
wdraża postępowanie amoctyzncyjne, wzywa- 
jąc posiadacza weksii: 

a) weksla z daty Rzeszów 10. iipca 
1894 na 900 złr. opiewającego w 3 miesiące 
od daty płatnego przez Judę Horowitza wy- 
stąwionego i żyrowanego in bianco, a prz z 
Mojżesza Dawida 2-ga im. Raaba i Gitlg Raab 
akcepiowsnego. 

b) weksiu z daty Rzeszów 9, paździe:- 
nika 189% na 850 zł. opiewającego, dnia 11 
stycznia 1895 pietnego przez Judę Herow.- 
tza wystawionego i Żyrowanego in bianco, 
a przez Mojżesza Dawida 2-ga im. Raaba i 
Gitlę Rsab akeeptowanngo. 

aby weksle te w przeciągu 45 dni od 
daia ogloszenia tego edyktu w tutejszym Sa- 
dzie złożył lub prawa swe do tychż» wyka- 
zał, gdyż po bezskutecznym uplywie zakre- 
ślonego czasu weksle te na ponowne żądanie 
prosząceg> za nieważne uznane będą. 

O. k. Sad obwodowy. Oddział Ii. 

Rzeszów, dnia 5. lutego 1900. 


L. cz Ów. HE 503/90 (1) (1686) 

Przeciw  Abrahamowi  Seidenfraowi, 
którego miejsce pobytu jest nieznans, wnie- 
sionym został do e. k. sądu krajowego jako 
handlowego w Krakowie przez Powiatową 
Kasę Oszazędności w Wieliczce pozew o 
1500 koron. 

Na podstawie pozwu wydanym zo-tał 
nakaz zapłaty z dnia 28. lutego 1900. Ów. III. 
503/08 (1). 

Celem strzeżenia praw Abrahama Sei- 
deafraua, ustanawia się p. dr. Fischlowitza, 
adw. Krakowie kuratorem. 

Tenże kurator zestępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawia na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział TIL 
Kraków, dnis 28 lutego 1900. 


L. c. GAIA (1) (1695) 

Przeciw Mozesowi Abendowi, którego 
miejsca pobytu jest nieznane, wniesionym Zo- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Aozowie 


| przez Leibę Stadtmauera pozew o 136 złr. 


| Toma z Witek, urodzony w Budziwoju, | 


Na podstawie pozwu wyznaczona ustna 
rozprawa na dzień 380. marca 1900 o godz. 
10 rano. 

Celem strzeźćnia praw tegoż, ustanawia 


miał rzekomo ; się pana adw. dr. Emila Frieda w Kozowie 


Lukas udzielił prokurę tej firmy p. Hansowi | wediug zeznań świądków umrzeć przed 17. | kuratorem. 


Lukas, prokurzysta Hans Lukas przysługujące 
mu ustawą uprawnienie będzie samoistnie j 
zupełnie niezawiśle od ustanowionej poprze- 
dnio prokurzystki p. Marty Lukas wykonywał 
że wreszcie p. Marta Lukas swe prawa samo- 
istnie i niezawiśle od prokurzysty Hansa Lu- 
kasa wykonywać będzie. 
Wadowice, dnia 30 stycznia 1900. 


I laty w Sztykucie w Rumunii, dokąd się był 
|udał na robotę. 

Wzywa się tedy Tomasza Witka, aby 
io sobie udzielił wiadomości ustanowioremu 


„ko i miejscu zamieszkania jego mieli ja- 


ikąś wiadomość, aby o tem jego knratorowi | 


ia R i MB A k 
lub tutejszemu sądowi donieśli, gdyż inaczej 


Tenże kurator zastępywać bedzie Mo- 
zesa Abenda w rzeczonej Sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 


| kuratorowi lub tutejszamu sądowi, jak rów- | zamianuje. 
nież wzywa się tych wszystkich którzyby o; 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Kozowa, dnia 19. stycznia 1900. 


| zka OW __ 


L. cz. Dz. hip. 406/98 (1619) 
Floryanowi Piotrowskiemu ostatniem ra- 
zem w Qzernilowie mazow. zamieszkałemu w 
tabuarnej sprawie toczącej się przed e. k. 
sądem powiat w Tarnopolu, ma być dorę- 
czoną nehwała z dnia 380 czerwca 1897 licz 
czynności l. 1:801. i 
Ponieważ niewiadomo gdzie Floryan 
Piotrowski obesnie w Brazylii przebywa usta- 
nawia się w celu strzeżenia jego „praw, ku- 
ratora w osobie Pana Dr. Danilowicza z sub- 
| stytucyą Dra Csillika, adw. w Tarnopolu. 
j Tenże kurator zasiępyweć będzie Flo- 
ryana Piotrowskiego w rzeczonej Sprawie na 
jego koszt i nisbezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełuomocnika nie 
zamianuje 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Tarnopol, dnia 30. grudnia 1898. 


L. cz. Dz. hip 6867/99. (1620) 

Danielowi Kosarowi, synowi Szczepana, 
ostatniem razem w Kupezyńcach zamieszkałemu. 
w jego sprawie toczącej się przed c. k. są- 
dem powiat. w Tarnopolu o intabulacyę praw 
własności do whl. 559 gm. Kupczyńce na 
rzecz Franciszka Domaradzkiego, ma być do- 
ręczoną uchwał» z dnia 22. czerwca 1598 
1. ez. whl. 227 kKupczyńce. 

Ponieważ niewiadomo gdzie Daniel Ko- 
sar przebywa, ustanawia się, w celu strzeże- 
nia jego praw, kuratora w osobie Pana dra 
Czykaluka z substytucyą dra Jampolera adwo- 
kstów w Tarnopolu 

Tenże kurator zastępywać będzie Da 
wida Kosar w rzeczonej sprawie ną jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sę- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Tarnopol, dnia 22. msrca 1899. 


L. ez. Dz. bip. 2019 98 (16ż!) 

Maryśce Kapelarz zam. Olejnik ostatniem 
razem w Cebromie zamieszkałej w jej sprawie 
toczącej się przed c. k. sądem powiatowym 
w Tarnopolu o inbabulacyę praw własności 
do whl. 144 gm Cebrów na rzecz Maryi Ku- 
dryk, m» być doręczoną uchwała z dnia 27 
lutego 1898 1. cz. whl. 499 Cebrów. 

Ponieważ niewiadomo gdzie Maryśka 
Olejnik przebywa, ustanawia się jej w celu 
strzeżenia jej praw, kuratora w osobie pana 
dra Daniłowicza z substytucyą dra Jampolera 
adwokatów w Tarnopolu. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwaną w rzeczonej sprawie na jej koszt i 
"niebezpieczeństwo dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
| Tarnopol, dnia 16. grudnia 1698. 


e 


L. cz. 1087|99 hip. (1628) 
Obwieszczenie. ! 
O. k. Syd powiatowy w Dębicy ustana- 
j wia w sprawie hipotecznej Pawła Jerza dla 
niewiadomej z miejsca pobytu Maryanny Cho- 
rąży, kuratorem Jana Szymaszką w Strasze- 
| cinie i temuż doręcza tus. uchwałę z 21. li- 
4 stopada 1899 I. czya. 1087 09 dla kurandki 
przeznaczoną. 
Dębica, dnia 9. lutego 1500. 


L. ez. firm. 80/900 A (1658) 

| Obwieszczenie, 
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
i Przemyślu ogłasza, iż dnia 20. stycznia 1900 


wpisaną została do rejestru dla firm pojedyń- 

czych firma handlowa „Jakób Hirschfeld, 

handel maką i grysem w Przemyślu“. 
Przemyśl, 10. lutego Ldv0. 


L. cz. E. 2565/99 1 (1630) 

Niewiadomemu z miejsc» pobytu Józe- 
fowi Gottliebowi w egzekucyjnej sprawie Sa- 
lamona Helfgotta toczącej się przed e. k. są- 
dem tut. przeciw niemu o 4150 zł. z pn. ma 
być doręczoną uchwała z dnia 23 września 
1899 1. cz. E. 2565499 1, ktorą dozwolono 
licytacyl. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Józef Gott- 
lieb przebywa, ustanawia się w celu strzeże- 
nia jego praw, kuratora w osobie p. adw. dr. 
Apfla. 

Tenże kurator zastępywać będzie Józefa 
(iottheba w rzeczonej sprawie na jego koszt 
1 niebezzpieczeństwo, dopóki on sam w 
sądzie się nie zgłosi lub pełuomocnika nie 

- zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Drohobycz, dnia 23. września 1849. 


L. cz. firm. 14/00 poj. I. b. 1/1. 

S Obwieszezenie. 
U. k. sąd obwodowy jako handlowy w 
Wadowicach zarządza wpisanie do rejestru 
firm pojedyńczych firmy „Ferdynand Münz“. 
+ którą tenże jako kupiec towarów korzennych 
w Wadowicach, będzie używał. ; 
Wadowice, dnia 24. stycznia 1900. 


(1691) 


j s 


Ogłoszenie. 


> OT 7 7 CO : CEZ 


Pz ] 
| - ] Dnia 19 marca 1900 o godzinie 3 po południu odbędzie się 
Aundmachneg. 


LI. Zwyczajne Walne Zg: omadzenie 

członków Towarzystwa kredytowego dla handlu i przemysłu w Turce, stowa- 
rzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną poręka w lokalu tegoż stowarzyszenia 
Endesgefertigter veróffentlicht hiemit den| W Turco w Rynku. 
Jahresrechnungsabs: hiuss der für di Filfsbedirfti- 

gen oessterr -ung Israeli en in Palastina in Jatre | 
1899 in den gelizisehen drei vormalig n Kreisen, 

namentlich ŻZaleszezyki, Kolomea und Stanislau uud 

in den z sei politischen Bezirken : Sk: łat und Trem- 

bowla, wie anch in der Bukowina gesammelten Mil- 

dengaber, welche vou der lóbł. k. k. Bezirkshaupt- 

mannsch»ft Wiźnitz unter dm 3. Februar 1900 ZI. 

1.507 und von hochlóblicher k. k. Polizei- Direction 

in Lemberg unter dem 16. Februar 1990 ZI. 4.520 

geprüft und richtig befunden worden, 


Amsweis. 


) Porządek dzienny: 

1. Wybór zastępcy Dyrektora. 

2. Wylosowanie i wybór uzupełniający czterech członków Rady nadzor- 
czej, tudzież wybór Prezydyum tejże. 

3. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i rachunków za rok 1899. 

4. Potwierdzenie bilansu za rok 1899 i udzielenie zarządowi absoluto- 
ryum na-=wuiosek Rady nadzorczej, 

5. Wniosek Rady nadzorczej w celu rozdziału zysku za rok 1899. 

6. Ewentualne wnioski członków. 


EINGANG. f. kr. ; 
M o Turka, dnia 28 lutego 1900. 
Jezierzany 221 0 Jakób Lieber, prezes Rady nadzorczej. 
arolðwta — me umra: aroem w oa = 
Krzywcze 99 80 © L © 
Kudryńce 124 69 bwieszczenie. 
Mielniea 249 12 — ama — 
Skała M 520 67 P 
Uście biskupie IK — W sobotę dnia 10. marca 1900 ewentualnie gdyby w tym dniu nie zebrało się po- 
Buczacz i 85 | trzebnej ilości członków ($ 30 stat.) we wtorek 18. marca 1900 zawsze o godz. 7 po 
Rod. 314 ag | południu odbędzie się w biurze Towarzystwa 
Bohorodozany 445 94 VII. Zwyczajne Walne Zgromadzenie 
e : i k AR. 
SA 577 09 | członków podpisanego Towarzystwa w Podwoloczyskach na które niniejszem P. T. człon- 
Ozortków o - ków się zaprasza. 
Ułaszkowce A Porządek i i 
ATs 180 i adek dzienny: 
noa 2:7 18 1. Sprawozdanie dyrekcyi z czynności za r. 1899. 
N orwiaka o ? k e Rady zawiadowczej na udzielenie dyrekeyi absolutoryum z rachunków 
Czortowiec + (0FZA ro KUJ. 
AA ib o 3. Zatwierdzenie uchwały Rady zawiadowczej co do odpisania od funduszu rezerwo- 
Peon 282 19 | na pokrycie nieściągalnych wierzytelności. 
Suchostaw . : 46 — 4. Wnioski dyrekcji. 
Gwoździee . i > < 205 91 Podwołoczyska, dnia 1. marca 1900. 
m ' - s a e Rada zawiadowcza Towarrys wa bankowo - kredy iig gy dla Po pomocy w Podwoło- 
a 392 . . ©zyskach stowarzyszenie zarejestr. z ogran. poręką. 
Tłumacz T ? Matias Dawid prezes. Wolf Marder sekretarz. 
tżniów 
Budzanów 625 — F 
A 304 61 Zaproszenie 
RO A na 
Tłuste : r O 
Trenkowia 181 50 XI. Walne Zgromadzenie 
Strussów n Banku zaliczkowego w Ozortkowie, stow. zarejestr. z ograniczoną poręką, które 
Be s69 12 | Odbędzie się w sali posiedzeń Rady gminnej w Czortkowie w dniu 15. marca 
Tousto . 166 37 1900 © godzinie 3 po południu. 
Podwołoczyska 501 23 R , 
Tsrnoruda = Na porządku dziennym: 
Maweze = x i 3 A s 
Bon e. ; 3 s 25 50 1. Odczytanie protokołu z poprzedniego Walnego Zgromadzenia. 
O mee KE 2. Sprawozdanie Dzrekcyi z czynności i<przedłożenie rachunków za r. 1899. 
[0 w le : . . 0 . . r . 
Banda > i 13563 12 _8. Sprawozdanie komisyi rewizyjnej 4 przeprowadzonej lustracyi za r. 1899. 
E GPU 4. Wniosek Rady nadzorczej na rozuział czystego zysku z r. 1899. 
1899 31 Am 0 nania der i a mye Aa $ RA | 
Sehluesrechnung pr. 1898 in die Ozcrno- a) wybór 1/ następujących edonków Rady nadzorczej ; 
witzer Zeitung |... Bog ai _b) wybór komisyi rewizyjnej z trzech członków. 
ae o e gbee Zeinen | mao 
| August versandt nach Palë tina . ao- Od Rady nadzorczej Banku zaliczkowego w Czortkowie stowarzyszenia 
1 Oktober yersandt nach Palästina . 5950 — SAT z Nh s 
31 Dezember versandt nach Palästina 4948 90 ; Za ejestrowanego Z ograniczoną por gka. 
2731307 | w Ozortkowie, dnia 1. marca 1900. 


l Dr. Stanisław Rudrof. 


Wiżnita, 26. Februar 1900. 
l] prezes. 


Israel Hager, R:bbiner. 


Dr. Ludwik Grzybowski. 


sekretarz. 
Sprawozdanie rachunkowe t. j. bilans za rok 1899. 
Towarzystwa kredytowego dla handlu i przemysłu w Tarnowie, 


stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną poręką. 


A.) Bilans. 


Stan ezynny. zł, et. Stan bierny. zł. et. 
1. Gotówka ETA o o -NIE 5533 40 1. Udziały członków: 318 szt. po 50 zł. wynosząre 15900 — 
2. Weksle: w portfelu „. „1929ITzdAR e. 2. Fundusz zabezpieczenia: kaucye członków kredyt bio- 
w reeskoncie . 25.181 zł. 59 Ct.. . 218042 98 rących . NE ooo 2 NR. ZIOLO — 
3. Conto pro diversi: różne pretensye . „JE 4478 06 8. Ogólny fundusz rezerwowy . 5000 — 
4, Realność : dwupiętrowa kamienica 46555 96 4. Fundusz rezerwowy dla strat . . 12000 — 
5. Papiery wartościowa, losy towarzystwa 611 — 5. Wkładk: oszczędnościowe. . . . . . . 175636 07 
EE e a 0% 0% 6 0 200 — 6. Reeskont weksli jak w aktiwum . . . . . . . 2 131 59 
7. Urządzenie 650 — 7. Pożyczka na realność Tewsrzystwa 13275 71 
w gu api ©. Niepodniesione dywidendy + 2gwż BOSE 572 — 
i e odsetki funduszn zabezpieczenia 1359 23 
10. Czynsz z realności na rok 1300 pobrany . 1855 
11. Ods-tki od weksli na rok 1900 pobrane ER = 
na 12, Czysty zysk a BA 23 0 79 
-= Za |= "GR 38 
IB.) Rachunek zysków i strat. 
F © 2560106 4. zł. et. | Rozżechód. zł. et. 
1. Z przeniesienia r. 1898 . . . . . 7. e 231 98 | 1. Koszta administracyjne 40 8 89 
2. Odsetki: przenuśne z r. 1898 . . 214% zł. 52 et. 2. Należytości skarbowe . .  ... 235 38 
n pobrane z eskontu weksli 3. Odsetki od wkładek oszezędnościowych . 7603 05 
w roku 1869 , 16368 zł, 31 et. 4. Ods»tki od funduszu zabezpieczenia 916 43 
Tazeml  AI8003 GDOZO Gi - 5. Odsetki od pożyczki na realności Sz 639 63 
potrącając od re- 6. Cupra Dienna |... aaa 245% 38 
eskontu weksli. 1042 zł. 06 ct. 7 Czysty zysk . . . , 2350 79 
potrącając na rok 
1900 pobrane . . 1955 „ — „ 2997 „ 06 „ . 15516 17 
3. Dochody z realności = T AR BH 40 
18.93 5a 18202 55 
eomma a NAM R ——— 


Uwaga: I. Z początkiem roku 1899 liczyło Towarzystwo 189 członków, w ciągu roku 189% przybyło 13 a ubyło 30 członków, zatem liczy 
Towarzystwo z końcem roku 189% 172 członków. 

II. Z początkiem roku 1699 byłs udziałów w kapitale zakładowym 352 szt. po 50 zł. wynoszące ogólną kwotę 17600 zł. w eiągu 
roku 1899 przybyło 2: a ubyło 56 szt. udziałów po 50 zł. zatem pozostało z końcem roku 1399 818 szt. udziałów po 50 zł, 
wynoszące ogólną kwotę 15900 zł. 

II. Uchwalona na Walnem zgromadzeniu członków Towarzystwa odbytem na dniu 11 lutego 1900 dywidenda od udziałów w ka- 
j pitale zakładowym wynosząca po 8 zł, od udziału za rok 1899 wypłaca kasa Towarzystwa począwszy od 1 lipca 1900. 


od wyrazu petitema 1'/, centa, Młustym 
a> 2 centy. 


ma siuba teloeraie m 


jedyne dziełko w języku polskim 
dla służby a. — Cena 


ię aneclista sądowy pod Kakowóm, Ria 
w miejseu, zamieni się na posadę gdziekol- 
wiek w obwodzie Rzeszowskim, lub okręgu Lwow- 
skim. — Zgłoszenia pod adresem „Zgoda“ poste 
restante Kraków. 


egzemplarza 4 k. 50 h. Do naby- 
cit w każdej księgarni lub u wy- 
dawcy St. 


Drobne cyłoszóniE 7 


BAŁABANA, 
Namiestnietwo. 


Lwów, 


Wa onenen Tany przedsiębiorca bu- 
downiezy do wymurowania parterowej pleba- 
nii za cenę 6000 koron, zechce się zgłosić jak naj 
rychlej do miejscowego kom tetu parafialnego, Jak l 
Zborów, l. J. N. 


Pomimo, że wełna í rozhar podro- 
żały o 30 pre., sprzedaje kołdry i 
materace po dawnych niskich cenach tylko 
specyslna pracownia i mogazyn paəścieli JOZEFA 


j 
I 
SCHUSTEKA, we Lwowie przy ul. Kopernika 1 5. | 
Cenniki gratis. | 
| 
| 


E EPT Ema 


Do wydzierżawieniz ad rwa 


roku folwark odległy trzy mile od Lwowa 

milę od kolei, 700 morgów obszaru. Bliższa | 

wiadomość u dr. Lisiewiczów, Lwów, M 
Akademicka 9. 


Znakomity koniak 
francuski, kurscyjpy, odznaczony na wysta- 
wie lwowskiej, cała flaszka 3.50, pół flaszki 


poleca 


przeprowadzenia 
w wozach paientoważych 


koleją i w miejscu 
ręcząc za staranną, szybką i rzetelną usługę. 


ZEN OK ACC PO SIT TOT KJKCZAE 


pański 4 r. 


1.80, ćwierć flaszki 1 zł. ao nabycia tylko | A 
w handlu Leonarda Soleckiego we Lwo- | Zawiado mienie ie 
wie, ul. Batorego |. 2. 1122 | aa 


Mam zaszczyt zawiadomić Szan. 


Kasy ogniotrwałe firmy „S Werthei- 28 lu- 


mer* po zł. 75, 85, 100, „126 i wyżej, | 

kasetki werth, na pieniądze i doku- 

menta po zł, 4, b, 6, 8, 10, 12 poleca 
Piotr Chrząstowski 


handel żelazny we Lwowie, plac Kepitulny 1 
naprzeciw katedry). 


__ Filia: Tarnopol, plac Sobieskiego. 


1892 
WŁASNEGO 
CHOWU 


dostarcza od 56 litrów wzwyż, białe litr 
po 24 cent., czerwone po 26 cent, Próbki 
z tego 2 litry opłat, za wysłaniem 96 cent. 
Benedykt Hertl, właściciel dóbr, zamek 
Golitsch przy Gonobitz, Styryi. 


P. T. Publiczność, ż8 z dniem 
tego b. r. otworzyłem 


Filię hendlńi Korzennego 
wa Lwowie, ul. Zielona 4 


zaopatrzywszy takową w świeże Í 
doberewe towary po cenach naj- 
i niższych. 

Dziękując Szanownej P. T. Pabli- 
czności za dotychczasowe zaufanie, po- 
lecam się i nadal licznym rozkazom. 

Z pełnym szacunkiem 


Leonard Solecki. 


TOT APE OS DET NE E MADE 2 TWA 


4 
ak 


E9 pep za 5 z 
wał pE c4 
NASKÓRNA REGA LAEN 
W PARYŻU. 
| Maść te jeń wy wizeńri 
| szGze, eneF" GN sóć, krosty. 
BEE) z” wisyy ke liszsjo, kemer 
q 2 Esenin phi SE Iczlitżę t 
j rzuty na częściach e r "i 
wiocsmi t wszelkie sinbogei ua skór- 
ue; vkirzyteuje natychmiast wypas 
du.ie włosów n : trwiach | gźowie 
i ekużecznie dzia ła na poregł «4: zów. 
Stak 2:14 fraskow we Fraceri w 
Boa w to p. MOULIN 30, rae Louis de Graz g. 
Wo Lwowie w aptetssh pi 
j wiórak igo, Ruekera, Berhara. — w Krsko 
i aptekach DR. Woditawy tskietzi b 
i STIAJO 


Naj | td 
insaraty i ogłoszeiią 


przyjmuje 
do wszystkich kez giat 
dzienników miejscowych, zä- 
miejscowych i zagranicznych 


Ajencya dzienników 


[WiN Pasa Hausman l9. 


Kos: forysy na żądanie gratis. 


imij, prys 


Ir Ev? 


a WAD WED PTT EOKA TŁO AO OKA CZA FORZA WYCZYN 7 m M W M MA A PT 


|(JSABJAD 56666 ZA >: OQDOGOBB G66060666 Ç 


Erardel © + EA W roku 17399 
PRYDERYG SG U 
| j zE, Ka OS: 


we Lwowie, ktynek l. 45 


poleca 


w 
HERBATY czarne | KAWY mkowie ws naka Ki 


c ; b! kler. i Cena za woi teczek 457, kl. Za 3/4 kl. s 

Congo Nr. 1 BÓR sł ua Gwatemala s zł. 714 0.75 9 

A |. % -., | Glom NPM o 1. 2 

ay oung r. . . » KD) 3 Nr. 3 d egg 1.04 % 

Zbiór majowy + BEE = NMR » 10.25 1.08 ©} 

Kairo § : : n 4— > NEA] > LOE. mi2 G 
Pe:łowa . A „ 10.26 1.05 

Okruchy herbaciane Złota Jawa  . „10.26 108 3 
po zł. 1.50 i 2.30 za pół kler. Mocca arabska 10.26 1.08 

Opakowania nie zaliczam, waga netto. 3 


S9Ś$9999 9$S95S999 9OZ99599 ©O99998992 
OBWIESZUŁENIE. 


W niedzielę dnia 11 marca 1900 r. o godzinie 6 wieczór odbędzie się 
w biurze Towarzystwa 
XV. Zwyczajne Walne Zgromadzenie 
Członków Towarzystwa kredytowego dla hook, i przemysłu w Grzymałowie. 
na które członków tego Towarzystwa się zaprasza. 
Jako legitymacya służy książeczka udziałowa. 
Porządek dzienny: 
1. Sprawozdanie rachunku za rok 1899 i udzielenie absolatoryum Dy- 
rekcyi i Radzie nadzorczej. 
2. Powzięcie uchwały i obrady co do zasilenia funduszu rezerwowego 
i nad rozdzieleniem zysku. 
3. Wybór 3 członków Rady nadzorczej i 
wać się mających. 
Grzymałów, dnia 28 lutego 1900. 
Rada nadzorcza Towarzystwa kredytowego dla handlu i poi w (rrzyma- 
łowie, stow. zarejestr. z nieogr. poręką, 
Prezes: Zacharyasz Brennholz, Sekretarz: Jakób 


Wł, Łozińzkiego ul. 


1 zastępcy w miejsce wyłoso- 


Friezirer. 


dom Schelleskasgowej 


Z druksrai Dzaraieckiago |. 12, 


Telefon mr. 257, 


4 


Joy 
4, 
JAWA 


20 Sai 
DA NG 


w 
ma: 


OW ABC ONN T 


355) E EO Z ORIARZ CO 

Biuro Loteryjao w Wiedniu i. Bpiegelgasse 13, oraz we Lwowie u 

fem: Kits i Stoff, dom bankowy; M. Klarfeld, dom bankowy: Karmaan 

i Feigenmann, kantor A Samuely i Landau, dom bankowy; 

August Schellenberg i Syn, dom bankowy; Sokal i Lilien, dom banko- 

wy; M. Jonasz, dom IE, a M. Feigenbaum, dom bankowy, ulica 
Kilińskiego 2 i Gustaw Max. 


Znleeona przez Towaraystwo lezarakie zrakowskie 


UPA 


Aliisa 


TAP AES 
wada 


wyrobu nuszeże A iy fubrycz nego SA miner T an 
będącego pod kontrolis Kemis syi u oi Towarzystwa lekarskiego, 


używaną bywa w Hutapacj krzeji, w ogóle przeciw kasziowi 
Z „ODRY 6 da 
Ecne Devaki w Meazowie I6 et. s 
o mbya w aptekaca i trogueryach, 190 


Skad dilz Ewowa w aptece J. Wewiówskiego. 
E. Ragra i: Chmurski w krakowie. 


XXXXXXXX arap a ar arene 
ba FEG s. m. Z. aas 


PO OAI LOW ED WTOPY 2 Te OW aa a KI 


A ra szkólok leŚno- ili 


Aa R. pod Czarna 


poleca i m. wios ych następujące masiana leśne: 


n | Cena 

NAZWA = | za funt 

i N S r 
Je. fe A. kor.) hal 
j Jodła, Pinus abies a0 Grab, Carhiuus betulus . . . |.. — | 50 
Sosna poszol., Piuns silvestris Jasion, Fraxinus excelsior . A ~ | 40 
Sosna czarna, Pinus austriaca so Jawor, Acer pseudoplatanus Ral — | 60 
Modrzew, Pinus larix . j Klon, Acer platanoides . >F — | 60 
Swierk, Pinus Picea . : 30 Oleha czerna, Alnus glutinosa Ermi — | 80 
Akacya, Roblnia pseudoaceae M f Olcha biała, Alnus incana. mers 1) 80 
Buk, Fagus EUV a a i l „sruowiee, Spartium wypo zs] — | 10 
Brzoza, Betal: alba . 6 Ziarnówki jabłek y iS 2 | 40 
+ Głóg, Urataegus monogyna . . 30 Ziarnówki gruszek . . . . 3 60 


zzz 


Nasiona badane przez stacyę doświadezalną wyższej e k. szkoły rolniczej w Dublanach. 
Cennik sadzonek leśzych, drzew parkowych. krzewów ozdobnych i roślin pnących na żą- 
d.nie cdwroina poczta op:atuie. 


handel kawy i herbaty chińsko-rossyjskiej 
ŻZOBANOA ŻLIEDLA 


we ka piac Maryacki 10 


poieea najlepsze gatunki 


= = KAWY 
Eer Bate o smaku czystym i aromatycznym, który 
A egip rozsyła franko opłacone do każdej stacyi 
zbioru majowego RAA 
> pocztowej, 4*/, kilogr. w woreczku: 

7 U, kilo Congo . IB zł. 1.60) Portorico . . . . zł. 9— , kl —9 
„ Souchong czarna . . . „ 2. | Cuba grubo ziarnista „ 950 „  —.96 
o. ZG weioów. aa e p 5.— | Ceyloa zialona „ 10.— , = 
„  Hapsów czarna . . o . n kl „ przednia » 10.40 „ 1.04 
„  Melange de *usnd. . . . p 4— „  gruboziarnista „ 10.75 „ 1.08 
„  Wysiewki herbaciane . „ 130 „  perlowa 20557 TS 
„  Wysiewki herbaciane naj- | Mocca arabska arom „10.75 „ 108 

lepsze . . 1.60 | Jawa złota . o g AUD 118 
Dekora nis liczy się. ` Zamówienia zprowincyi wysyża się odwrotną pocztą. 


Aaa TÓEZZEGĄGZKM Tacan u 


BWUGOGYCSLJGGOEOGUWEOGOCGĘGEWOBDOLGĘYSUDBY 


PIGUŁA! BLANCARDA 


a 
e 
NA JODZIE ZBLAZA NIEZMIENNYM (e) 
a 
o 


8W0OGGBL 


POTWIERDZONE PRZEZ AKADEMII MEUYCZNA W PARYZU 
, Pomyślnie skutkują w Biadaczce, Niedokrwistości, Bladości cery, w Syfilis orga- 
icznej, w Lymfatyzmie i we wszystkich chorobach spowodowanych zarodkiem skrotu- 
$ licznym (nabrzmienia, stra m, wole na szyi. etc.). 


Doza: 2 do 6 Pigułek dziennie. — BLANCARD & Cic, 40, rue Bonaparte, PARIS. © 
©©6000800660600533060005650000005C8000086c€ 
_ Dostać można we Lwowie w aptekach: Mikolascha, Wewiórskiego, Ehrbara. 


(Garząńca WA J. Weker). 


Pauier fabryki papieru J, Fiałkowskich. 


+ 


A l M A zera o a a p 


| omy o [o mm qom 


